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Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj­
muje wyłącznie biuro dzienników Ludwika Plohna, 
ulica Karola Ludwika 1. 9; we Francyi, w Paryżu 
wyłącznie agencya pana Adama, Boulevard Raspail 
Nr. 105 bis.

dj. W roku 1897 felieton nasz wypełni je- 
wielkie nazwisko:

Henryka Sienkiewicza.
To starczy za cały i najlepszy program 

tyj i .^02Poczgliśiny druk obyczajowej po- 
Cl znakomitego pisarza naszego, osnutej 

^  kosmopolitycznego życia na Rivie- 
P* t,

MJASNYM BRZEGU"
ĵ i R ó w n o c z e ś n ie  drukujemy wielką 
v °ryczna nowieść H e n r y k a  S ie n k ie -  
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H  ° r ° w ^e m o g ą  o t r z y m a ć  p o c z ą t e k  

11 P o w ie ś c i .
^  ^  celu jednak ustalenia nakładu prosi-

0 Wczesne nadsyłanie przedpłaty.

Od Administracyi.
jąj G łó w n y  s k ł a d  i e k s p e d y c y a  
i u ^ c ° w a  „Gazety Lwowskiej14 pozostaje 
Pj0j 1-ok 1897 w Biurze dzienników Ludwika

a przy ulicy Karola Ludwika 1.
4ge w s z y s t k i c h  j e d n a k  i n n y c h  
1b°j, I lcy a c h  d z ie n n ik ó w ,  oraz trafikach 

prenumerować i nabywać pojedyncze 
a »Gazety Lwowskiąj“ począwszy od 1

CZĘŚĆ U R Z Ę D O W A

Jego ces. i król. Apostolska Mość ra­
czył najmiłościwiej wystosować następujące 
odręczne pismo :

Kochany baronie C h lu m e c k y !
Przy sposobności zakończenia sesyi Ka- 

dy państwa wspominam z pełnem uznaniem 
o wybitnych usługach, jakie oddawałeś z po­
święceniem i wiernością od szeregu lat na 
zajmowanych przez Pana stanowiskach, a na 
znak dalszego trwania Mojej szczególniejszej 
łaski nadaję Panu brylanty do wielkiej wstę­
gi Mojego orderu Leopolda.

Wiedeń, 20 lutego 1897.
F ra n c isz e k  Józef w. r.

lutego b. r. nadać najmiłościwiej dyrektoro­
wi kancelaryi Izby deputowanych Rady pań­
stwa, radcy Dworu dr. Henrykowi H a l b a ­
n o w i tytuł i charakter szefa sekcyi.

Jego ces. i król. Apostolska Mość ra­
czył Najwyższem postanowieniom z dnia 20 
lutego b. r. nadać najmiłościwiej pierwszemu 
Wiceprezydentowi byłej Izby deputowanych 
R aly państwa, posłowi sejmowemu dr. Teo­
dorowi K a th r e i n o w i  oraz drugiemu Wi­
ceprezydentowi, posłowi sejmowemu Dawidowi 
A b r a b  a ino w i czo w i krzyże komandorskie 
orderu Leopoda z uwolnieniem od taksy.

Jego ces. i król. Apostolska Mość ra­
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 22

Jego ces. i król. Apostolska Mość ra­
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 20 
lutego b. r. zamianować najmiłościwiej starsze­
go prokuratora Państwa w Pradze Franciszka 
J a n s ę  wiceprezydentem czeskiego wyższego 
Sądu krajowego.

Jego ces. i król. Apostolska Mość ra_ 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia U 
lutego b. r. najmiłościwiej zatwierdzić wybór 
Janusza hr. T y s z k ie w ic z a ,  właściciela dóbr 
w W ery ni, na prezesa Rady powiatowej w 
Kolbuszowej.

Obwieszczenie
c. k. Namiestnictwa z dnia 22 Jutsgo b. r. 
do 1. 16531 zawiadamiające, iż c. k. Rząd 
krajowy w Opawie znosząc swoje rozporządze­
nie z dnia 20 stycznia b. r. wzbrania aż dc 
odwołania wprowadzać do Szląska zwierzęta 
racicowe (bydło rogate, owce, kozy i świnie) 
z niektórych zarazą pyskowo-racicową nawie­
dzonych powiatów Galicyi, zamieszczone jest 
w „Dzienniku urzędowym11 dzisiejszego nume­
ru Ga sety Lwowskiej.

CZĘŚĆ IIE U R Z Ę D O W A

Lwów , 24 lutego.

Ogólnie zwrócono uwagę na tę chara­
kterystyczną okoliczność, że te właśnie dzien­
niki rossyjskie, które dotąd zwykły były opie­
kować się jak najżarliwiej i popierać aspira- 
eye ludów prawosławnych na półwyspie Bał­
kańskim, teraz są rzecznikami najsurowszych 
zarządzeń przeciw Grecyi. Nie wystarcza im 
to, że wojska mocarstw europejskich obsadzi­
ły Kaneę i kilka innych ważnych punktów 
na wyspie, lecz żądają, aby mocarstwa pozo­
stawiły Turcyi zupełną swobodę rozprawienia 
się z Grecją i ukarania ją tak jak na to za­
służyła, ważąc się wbrew upomnieniom dyplo- 
macyi na awanturnicze i niebezpieczne przed­
sięwzięcie. Przedewszystkiem wrogie dla Gre­
cyi usposobienie okazują Most. Wiedomosti, 
który to organ niedawno jeszcze zalewał się 
łzami z powodu poniżenia i ucisku, w jakiem 
żyje ludność cbrześciańska na Wschodzie. 
Dziennik ten pisze, że nikt nie ma prawa za­
braniać Turcyi użyć takich środków, jakie u- 
zna za najstosowniejsze i najpewniejsze celem 
ratowania Krety przed pożądliwością Grecyi 
a zarazem dania temu państwu przykładnej 
nauczki. Sympatye tego lub owego mocarstwa 
dla Hellenów nie powinny być przeszkodą w 
zastosowaniu do Grecyi bezwzględnej surowo­
ści, interesy bowiem Europy stoją ponad te- 
mi sympatyami. Grecya tedy dobrzeby zrobi­
ła, gdjby bezzwłocznie dała posłuch żąda­
niom gabinetów europejskich, jutro bowiem mo­
że być już zapóźno na honorowy odwrót. In-

<1 J A S N Y M  B R Z E G U
SZKIC DO POWIEŚCI

H V KA SIE N K IE W IC Z A .

(Ciąg dalszy).
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Mecfo- an*. Elzenowa chciała koniecznie do- 
kee.się, co go zasępiło, lecz żadnym spo- 

V  \Y-llle m°gła wydobyć z niego odpowie- 
^*0fli °Wc,zas napół żartobliwie, uapół ze smu- 
ńiez P°Cz?ła wyrzekać na artystów. Co za

i01. * dziwni ludzie, których lada co
iaraz’ w ,co zaboli, i którzy zamykają się 
^°t- sobie, a potem uciekają do swych sa- 
}$h iou Prac°wni. Dziś oto trzy razy zauwa-

•••• T fW’ n ' m oóoalazł się malarz.... To
Malarz 7 -za karę, Mechże ten niegodziwy 

Sw?StK?*? na obiad, aż do wieczora. 
po<>» 1 J^ n a k  oświadczył, że musi wra-

fẐ e> kłonił Zwim .Ył -)ej swoje troski artysty- 
,śruierci«0 z odnalezieniem modelu do „Snu 
razu ’ a .Wl'eszcie nadzieje, jakie do tego

-^nzywiązywał.
, 'ała „ < ‘* 9  ,ze wszystkiego — odpowie- 
;a%Ze beri lec .ai aoc . si§ młoda wdowa — że 

sztuke * nila*a Jedną straszną rywalkę, to

S\v;r„i • To nie ryw alka —  odpowiedział
ni' s L i - . 1 to bóstwo, któremu pani będzie 

yć wraz ze mną.
t  Ztn;lrJ, a , to regularne brw i pięknej pani

ka się lekko na jedno m gnienie 0-
du'iaa |  tymczasem doszli do hotelu. Tego

$  raju __W‘rski zrobił dwie trzecie drogi do
ro z W  a uastępnie w yjechał z dreszczem 
W  kościach, ale zarazem z przeko- 
^ństw o  i6 w r° t‘a otworzy mu dopiero mał-

>^4«W e\ °®kłódłszy w wagonie, był pani Elze- 
^  Wdzięczny za to przekonanie.

Ona zaś przed rozpoczęciem obiadowej 
tualety wezwała do obrachunku Kresowicza 
i wezwała go z pewnora zaciekawieniem w du­
szy, jakie też będzie ich pożegnanie. Widy­
wała iv życiu tylu ludzi przeciętnych, jakby 
przykrojonych przez jednego krawca na wspólną 
modłę, że ton młody dziwak zajmował ją od 
pewnego już czasu, teraz zaś, gdy za chwilę 
miał odejść z rozdartem sercem, począł ją 
zajmować tera bardziej. Była pewna, że jego 
namiętność zdradzi się w jakikolwiek sposób 
i miała nawet trochę utajonej ochoty, by się 
zdradziła, obiecując sobie niezupełnie szczerze 
zahamować ją  jedneni spojrzeniem lub słowem, 
gdyby chciała przejść pewną miarę.

Ale Kresowicz wszedł zimny z twarzą 
raczej złowrogą, niż rozkochaną. Pani Elze- 
nowa, spojrzawszy na niego, pomyślała, że 
Swirski, jako artysta, musiał jednak wyróżnić 
tę głowę, tkwiło w niej bowiem coś zupeł­
nie wyjątkowego. Były to rysy, jakby że­
lazne, w których wola przeważała nad inteli- 
gencyą, nadając im wyraz do pewnego sto­
pnia tępy i zarazem nieubłagany. Swirski 
oddawna odgadł, że to jest jeden z takich lu­
dzi, którzy, gdy chwycą się pewnej idei, ni­
gdy żaden powiew sceptycyzmu nie zmąci ich 
wiary w nią i nigdy zwątpienie nie podkopie 
ich zdolności do czynu, właśnie dlatego, że 
z uporczywym i silnym charakterem idzie 
11 nich w parze pewna ciasnota umysłu. Fa­
natyzm wyrasta tylko na takim gruncie. Pani 
Elzenowa, mimo całego rozumu światowego, 
była zbyt płytką, by umiała się na tem po­
znać. Kresowicz byłby zwrócił jej uwagę tylko 
w takim razie, gdyby był wjęjątkowo pięknym 
chłopcem, ale ponieważ nim nie był, więc 
z początku obchodziła się z nim, jak z rze­
czą, i dopiero Swirski mimowoli nauczył ją 
zastanawiać się nad nim. Obecnie też przy­
jęła go uprzejmie i, po wypłaceniu mu na­
leżności, głosem wprawdzie zimnym i obo­
jętnym, jakim posługiwała się zwykle, ale 
w wyrazach bardzo uprzejmych wyraziła mu 
żal, że zamierzony wyjazd jej z Monte Carlo, 
który zapewne wkrótce nastąpi, staje się prze­
szkodą do dalszych między nimi stosun­
ków.

Na to Kresowicz schował mechanicznie 
pieniądze do kieszeni i odrzekł.:

— Oświadczyłem pani wczoraj sam, że 
nie będę dłużej uczył Eomulusa i Eeinusa.

— Właśnie, to mnie pociesza — odpo­
wiedziała, podnosząc głowę.

Widocznie pragnęła przynajmniej na po­
czątek utrzymać rozmowę w tonie ceremonial­
nym i narzucić ów ton Kresowiczowi. Ale na 
niego dość było spojrzeć, by wyczytać, że ma 
nieugięte postanowienie wypowiedzieć wszystko, 
co wypowiedzieć zamierzył:

— Pani mnie zapłaciła prawdziwymi 
pieniędzmi — rzekł — więc niech mi pani nie 
dodaje na drogę fałszywych.

— Jak to pan rozumie?
— Rozumiem tak — odrzekł dobitnie — 

że ani pani nie rozstaje się ze mną z powodu 
wyjazdu, ani ja nie dlatego podziękowałem 
za służbę. Powód jest inny, a jaki, to pani 
wie równie dobrze, jak ja.

— Jeśli wiem, to być może, że sobie 
nie życzę o nim ni słyszeć, ni mówić — od­
rzekła z wyniosłością pani Elzenowa.

On zaś zbliżył się o krok do niej, cofa­
jąc przytem w tył ręce i wyciągając naprzód 
głowę, niemal groźną.

— A trzeba! — rzekł z naciskiem — 
najprzód dlatego, że za chwilę pójdę sobie 
precz, a powtóre, z innych jeszcze przyczyn,
0 których się pani dowie jutro.

Pani Elzenowa wstała ze zmarszczoną 
brwią i w nieco teatralnej postawne obrażo­
nej królowej:

— Co to znaczy ?
Lecz on przybliżył się jeszcze więcej, 

tak, że twarz jego znalazła się zaledwie o kilka 
cali od jej twarzy — i począł mówić ze sku­
pioną energią.

— To znaczy, że powinienem był pani
1 waszej całej sfery nienawidzieć, a pokocha­
łem panią. To znaczy, żem się dla pani we 
własnem sumieniu spodlił, za co sobie karę 
wymierzę. Ale właśnie dlatego nie mam nic 
do stracenia i pani musisz mi za moją krzywdę 
zapłacić, bo inaczej będzie nieszczęście !

Pani Elzenowa nie przestraszyła się, 
albowiem zgoła nie bała się mężczyzn. Nie 
bała się także suchot Kresowicza, gdyż miej­
scowy lekarz uspokoił ją był swego czasu pod 
tym względem zupełnie. Rzeczywistem było 
tylko jej zdumienie, zaś gniew i przestrach

ezemś pozornem. W sercu jej zbudził się na­
gle podziw: „Mais c’est un vrai oiseau de 
proie, który gotów mnie rozszarpać!"... Dla 
tej natury obytej z zepsueiem a awanturni­
czej, wszelka awantura, zwłaszcza schlebiająca 
jej kobiecej miłości własnej, miała niewypo­
wiedziany urok. Przytem zmysł moralny jej 
nie przerażał się byle czem. Gdyby Kresowicz 
błagał ją o jedną minutę szczęścia, o prawo 
ucałowania brzegu jej sukni, z pokorą, ze 
łzami i na kolanach, byłaby go kazała wy­
rzucić za drzwi. Aio ten człowiek groźny 
i niemal szalony, ten przedstawiciel sekty,
0 której straszliwej energii opowiadano w jej 
sferze bajeczne rzeczy, wydał jej się ezemś 
tak demonicznem, takodmiennemod wszystkich 
ludzi, których dotąd widziała, że ogarnął ją 
wprost zachwyt. Nerwy jej chciwe były no­
wości. Pomyślała też, że, w razie jej oporu, 
awantura może przybrać rozmiary całkiem 
nieprzewidziane i przerodzić się w skandal, 
albowiem szaleniec ten istotnie gotów był na 
wszystko.

Kresowicz zaś mówił dalej, oblewając 
jej twarz gorącym oddechem.

— Kocham, a nic nie mam do strace­
nia. Straciłem zdrowie, zgubiłem przyszłość
1 spodliłem się!... Nie mam nic do strace­
nia! — rozumie pani? Wszystko mi jedno, 
czy tu na twoje wołanie wpadnie dziesięciu, 
czy stu ludzi.... Ale dla pani to nie wszystko 
jedno! Potem odejdę— i tajemnica zginie — 
przysięgam!

Pani Elzenowej chodziło już tylko o za­
chowanie pozorów, które kobieca hypokryzya 
zawsze usiłuje zachować, i o oszukanie samej 
siebie.

Więc zwróciwszy oczy, pełne sztucznego 
przerażenia, na jego twarz, podobną rzeczy­
wiście do twarzy waryata, spytała:

— Gzy pan mnie chce zabić?...
— Chcę zapłaty — nie pieniędzmi! — 

odpowiedział zdławionym głosem.
Poczem pobladł jeszcze bardziej, chwycił 

ją i objął, a ona poczęła się bronić. Ale czy­
niła to tak, jak kobieta mdlejąca, której prze­
strach odjął przytomność i siłę.

" (Ciąg dalszy nastąpi).
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ne dwa wpływowe dzienniki, Petersb. Wiedo- 
mosti i Nowosti witając okupacyę międzyna­
rodową jako zwycięstwo zasady nietykalności 
państwa otomańskiego, doradzają mocarstwom 
jak najspieszniejszą pacyfikacyę Krety — ka­
żda bowiem zwłoka w uśmierzeniu obecnych 
zawikłań może sprowadzić groźne dla pokoju 
powszechnego następstwa. Zabiera także głos 
Nowoje Wremia i oświadcza się stanowczo 
przeciw projektowi, aby Grecyi poruczyć man­
dat do przywrócenia spokoju i porządku na 
wyspie. Kossya podziela ze wszystkiemi mo­
carstwami to przekonanie, że utrzymanie ca­
łości dzierżaw sułtańskich jest nieodzowną ko­
niecznością i ztąd też muszą być pozostawio­
ne na uboczu węzły powinowactwa łączące 
dwór grecki z petersburskim. Węzły podobne 
w takich jak obecne wypadkach, gdy chodzi 
o spokój i bezpieczeństwo całej Europy nie 
mogą być brane na seryo pod rozwagę.

Z większą nieco życzliwością aniżeli 
przytoczone dzienniki odzywa się o Grecyi or­
gan ks. Meszczerskiego, GraManin, przyczom 
wszczyna ciętą polemikę przeciw tym pismom, 
które zapytują się, czy nie nadchodzi chwi­
la zajęcia stolicy sułtana przez Kossyę. We­
dług ks. Meszczerskiego zajęcie Konstantyno­
pola „tego ogniska zniewieściałości wscho­
dniej, zgubnie oddziałałoby na całe społeczeń­
stwo rossyjskie; Konstantynopol bowiem był­
by niezawodnie Dalilą dla rossyjskiego Sam- 
sona“. Kossya nie ma absolutnie żadnego in­
teresu żywotnego w Konstantynopolu, boć je­
śli chodzi o swobodę przepływania floty z mo­
rza Czarnego, to swobodę tę, w razie upadku 
Turcyi, zapewni neutralność wód tureckich. 
Ks. Meszczerski dodaje w końcu, że zapatry­
wania swoje wypowiada na podstawie osobi­
stych studyów w Turcyi.

Nad Newą, o ile można sądzić z dotych­
czasowych objawów, niemniej z nadsyłanych 
komunikatów, okazują istotnie silną wolę u- 
łrzymania status quo na Wschodzie, i'^ą  bez­
warunkowo przeciwni połączeniu Krety z kró­
lestwem greckiem. Kozumują tam ta k : Gdy­
by mocarstwa przez uwzględnienie roszczeń 
Grecyi do Krety zgodziły się na zrobienie 
wyłomu w zasadzie utrzymania całości Tur­
cyi, wówczas także Bułgarzy i Serbowie pod­
nieśliby niezawodnie głowę i próbowaliby w 
interesie urzeczywistnienia swoich narodowych 
aspiracyj rozszerzyć wyłom w owej zasadzie. 
A apetyt Grecyi wzrósłby niewątpliwie 
po przyłączeniu do nięj Krety i niezaniedba- 
noby przy pierwszej lepsźej sposobności a naj­
prawdopodobniej w najbliższym już czasie 
próbować szczęścia także w Macedonii. W ra­
zie tedy ustępstwa mocarstw w kwestyi krę- 
teńskiej otwarłaby się perspektywa tak cięż­
kich zawikłań na półwyspie bałkańskim, że
0 ich rychłem poskromieniu nie mogłoby być 
mowy. Zezwolenie na połączenie Krety z Gre­
c ją  byłoby obaleniem długoletnich starań i za­
biegów dyplomacyi europejskiej dla utrzyma­
nia dobrodziejstw pokoju międzynarodowogo 
a do tego przecież same mocarstwa nie mogą 
przyłożyć ręki. Te to względy — czytamy da­
lej w komunikacie petersburskim — zniewa­
lają gabinet rossyjski do zajęcia w obec żą­
dań Grecyi stanowczo odpornego stanowiska
1 łączenia się z temi mocarstwami, które ma­

ją silne postanowienie położenia nieprzepartej 
zapury zbyt wybujałym i niebacznie roznie­
conym aspiracyom gabinetu ateńskiego.

I c. Ł  Krajowej Hi ózM asj.
S y k .  Rada szkolna krajowa uclrwaliła 

na posiedzeniu z dnia 18 lutego b. r . :
1. Zatwierdzić: wybór ks. Jana MaH 

kiewicza i ks. Teofila Karczmarczyka na de­
legatów Kady powiatowej do c. lc. Rady szkol­
nej okręgowej w wJybowŁS; wybór ks. Jana 
Sochackiego i p.j Jana Paygerta na delega­
tów Rady powiatowej do c. k. Rady szkolnej 
okręgowej -w Kamionce Strumiłowej ; wybór 
Jana Wasungl* kierującego nauczyciela szkoły 
ludowej w Błażowej, na reprezentanta zawodu 
nauczycielskiego do c. k. Rady szkolnej okrę­
gowej w Rzeszowie.

2. Zamianować nauczycielami w szko­
łach ludowych: Mikołaja Kobry na nauczycie­
lem młodszym III. czteroklasowej szkoły mę­
skiej w Jarosławiu; Helęnę Fangorównę na­
uczycielką młodszą dwuklasowej szkoły w Na- 
rajowie ; Olgę Kińez/ównę nauczycielką młodszą 
dwuklasowej szkoły w 'Mikcjląjowie; Paulinę 
Ilanczycównę nauczycielką szkoły ludowej w 
Pietniezanacn; Józefa Fydryka nauczycielem 
w Baliczacb Podróżnych; Sewerynę Karasiń­
ską młodszą nauczycielką dwuklasowej szkoły 
w Szówsku; Włodzimierza Kuziana nauczy- < 
cielem młodszym sześcioklasopej szkoły mę-( 
skiej w Jaśle; Antoniego Gajkowskiego star* j* 
szym nauczycielem i Amelię BieżankeńilodazątJ, 
nauczycielką pięcioklasowej szkoły w Dyno­
wie; Klementynę Dolais nauczycielką szkoły 
ludowej w Wulce Hamuleckiej; Karolinę' Gar- 
bieniównę nauczycielką w Dydni; Feliksa 
Chodkiewicza nauczycielem młodszym 4-kla- 
soyej szkoły w Grębowie; Antoninę Nowotną 
młodszą nauczycielka dwuklasowej szkoły w 
Zassowio ; Antoniego Raczyńskiego'nauczycie­
lem szkoły lndriwej w Kłyżnwie; Wilhelmin^ 
Wójcicką nauczycielką szkoły ludowej w Tar- 
nawce; Piotra Olejnika nauczycielem szkoły 
ludowej w Oporcu.

* f. Zatwierdzić w zawodzie nauczyciel­
skim-w szkołach średnich: Piotra Chrigtofa 
nauczyciela gimnazymn w Kołomyi.

4. Ustanowić trzecią posadę nauczyciela 
+ełjjjii rz. kat. dla szkół ludowych w Jaro-

od 1 września 1897.

10) Przekształcić szkoły ludowe od 1 
września 1897: jednoklasowe w Suehostawicr, 
Jedliczu, Głogoczowie, Weryni i w Brzezinie 
na dwuklasOWe; trzyklasową w Jordanowie 
na czteroklasową.

11. Przyjąć do wiadomości sprawozda­
nia c. k. krajowych inspektorów szkolnych 
z łustracyi: szkoły realnej w Krakbwie; gim- 
nazyum w S tryju; ruskich paralelek gimna- 
zyum w Kołomyi1; seminaryum nauczyciel­
skiego żeńskiego w Krakowie; sakół ludowych 
w okręgach rawskim i W kfjw skilh; szkoły* 
ludowej w Półwsiu Zwierzynieckiem.

Wybory do Kady państwa.

Centralny komitńt dlft Galicji wscho­
dniej odbędzie posiedzenie jutro, dnia 25 b. m. 
o godzinie 4 popołudniu we Lwowie w gma­
chu Towarzystwa kredytowego ziemskiego; 
komitet centralny zaś dla Galicji zachodniej 
w niedzielę 28 b. m. o godzinie Tl rano w 
Krakowie w gmachu Towarzystwa wzajemnych 
ubezpieczeń, — plenarne wreszcie posiedzenie 
óbu oddziałów centralnego-Komitetu odbędzie 
się w Krakowie w niedzielo! 28 b. m. o go­
dzinie 4 popołudniu w gmachu tamtejszego 
Towarzystwa wzajemnych ubezpieczeń.

We Lwowie rozpoczęto już doręczać wy­
borcom Y kuryi legitymacyjne karty wybor­
cze.

Lilly wyborców z miasta Krakowa w 
Sobu kuryach, tak powszechnej, jak miejskiej, 
po załatwieniu refelalnaeyj, zóstały ostatecznie 
zamknięto i przedstawiają następujące cyfry 
wy-boifCÓw : kury a V liczy l O P t  wyborpw, 
kury a miejska 5387 wyborców. VV tych
dniach rozpocznie ®e duiwJwjfe wyborcom 
tógilymacyj, oraz kart w/b*rczycft eteneżąj- 
fcfte się 40 woźnych i pachołków miejskich, 
caęTść straży akcyzowej i część straży'-'po­
żarnej.

m 9 Krakowie odbyło -gig w poniedziałek 
wfeęzorem w sali Rady miejskiej pod prze­
wodnictwem prezydenta p. Friedkwna zgro­
madzenie komitetu przedwyborczego miąjskie- 

RśJifc w klórem wzięli udział także ■•członkowie 
komitetu, powołani z grona wyborców, mają­
cych prawgjgłosu jedynie w piątej kuryi. Bo 
wyborze delegatów na zjazd okręgowy, na 
którym, ma nastąpić porozumienie co do itso- 
hy kandydaci na posła do I-tady państw*.

• • dr P&ŝ ®wymierając przewodniczącym . gene­
wskiego, zastępcą p. Jana SkirlińsKiogut 
tarzem dr. Stafleja. Po wyborze ^^atów Da 
konawczego dla^obu kuryi, oraz deleg ^  
zjazd okręgowy Y. kuryi, rozpoczęła ^ - ^ 3  
skusya nad kandydatami z Y. ktr-yi- -^ fls 
szczyk Jan w przemówieniu jak zazna 
bardzo życzliwie przez zebranych 
poparł kandydaturę p. Feliksa^ GaW 
P. Kirchmayor podniósł ważność żądaj1 i ^  
kandydat w kuryi V. i IV., k t - o W : p 0p 
bedzie, zobowiązał się wstąpić do' J ydatur§ 
skiego. Ks. Labaj gorąco zalecił k<»u ôvrego, 
p. Bociańskiego Jana, inżyniera powia ^  
który jednak, nie chcąc P ^ .ty ^ iL a tu ry . 
rozbicia, głosów, zrzekł się swej kaniy jajj. 
Zgromadzenie uchwaliło jednw tyinie °^avpj0- 
czyć się za kandydaturą p. Feliksa 
wicza z kuryi V. Na żądanie kilku ^ ,
włościan i robotników otworzono równ j %
skusyę nad znanymi dotąd kandyd8■ ^
kuryi IV.: p. Franciszka Wójcika, a jv(J> 
dr. Guńkiewicza i p. Danielaka. Za ka 
turą p. Fr. Wójcika rzemawiał P- . za-
Kosowski, kierownik sr,koły z Bronotf®> ^  
strzeżeniem jednak, że ten kandydat zoo ■
się wstąpić do Koła polskiego. ^ nl6uorcótf 
dnak zgromadzenie przedwyborcze m w  
z kuryi IV. niewątpliwie odbędzie ty ” , - je , 
kim czasie i nad kandydaturami jako Je  ̂
kompetentny czynnik zastanawiać  ̂ ,
dzie, przeto, komitet nie uważał ^  
trzebne w obecnej chwili nad kandyda 
z kuryi IV. się zastanawiać. Jako ogo®4 je 
sadę wyborczą w kur. IV. stwierdza wl^^ód 
Czas uchwaliło zebranie jednomyślnie J  
gorących, oklasków, zwalczać kandy d„anV k»  
eyalno-demokratyczną i domagać s!g ° ^
dydatów, ażeby w razie wyboru wstąP1 
zastrzeżeń do Koła polskiego. _ „^e-

Czas otrzymuje wiadomość, że tyjg.
mysko-jarosławskiin okręgu wyborczy® 
kszej posiadłości, grono bardzo sza»'ł  gj. 
wyborców, za inicjatywą księcia Ada®[ , 0, 
piehy, oraz dotychczasowego posła z 
kręgu wyborczego p. Władysława _ Ki’81' ^  
go i posła Włodzimierza Kozłowskiego, Itygo 
wiło kandydaturę p. Leona ChrzanoWs ^ y  
na posła do Rady państwa z tego okręg 
borczego. ^

V Bochni odbyło się przed 
mi pod przewodnictwem marszałka ** --„ia
zebranie przedwyborcze, w celu 
sie w sprawie wyboru posłów do R ’ ^  
stwa w IV i Y kuryi. P. Włodek, 
z ebranie, zaznaczył, że zaprosił wszyst^0 , po­
borców z powiatu bez różnicy przekop■ flS0k 
litycznych. Dr. Serafiriski postawił ^  cZioiij 
wybrania komitetu powiatowego z 21° . ĵej 
ków, aby każda gmina miała przyO Ĵ jte- 
jednego reprezentanta włościanina W * jii* 
cio. Dr. Bardel postawił wniosek, aż® L  
zawiązywać nowego komitetu w o b ec^^y - 
jest komitet stronnictwa ludowego- . gjos 
wionej dyskusyi nad tą sprawą za b ie^ ^ rs i 
wielu moweów. a między innymi P°. t$'
przemawiał ks. Kopyciński, bronńt® 
że Koła polskiego przeciw zarzuto® m - 
noszonym. Przewodniczący Włodek 
wił najpierw wniosek p.Bardla pod £ j0lJiite' 
nie, t. j. o niezawiązywauie nowego

##Usajnowić posadig. nauczyciela religii piątej kuryi m. Krakowa i okolicy, pry.epbo-
rz. kat. w 5-klasowej szkole w yieniawńe, od 
1 września 1897.

6. Wyłączyć Przedmieście Dynowskie 
z Igiozą ze związku szkolnego w Dynowie i 
zorganizować osobną szkołę ludowrą w Przed­
mieściu Dynowskiem ocl 1 września 1897.

7. WyłączyK gminę Doły ze związku 
szkolnego wfłjftniowaclii zorganizować (Jsóbną 
szkołę iudowąr w Dołach od 1 września 1897"

8. Wyłączyć gmin% Król&wę Polską; z 
zakręt* szkoły w Kamionce Wielkiej i zorga­
nizować osobną szkołę ludową w Królowej 
Polskiej od 1 września, 1897.

9’. Zorganizować trzecią szkołę - ludową 
w Kamionce Wołoskiej od 1 września 1897"

wadzono dłuższą d&skuyrę nad instrukeyą Ola 
wybranych delegatów. Zgromadzenie oświad­
czyło się przeciw wysuwaniu nowych kandy­
datur w kuryi W poza temi, które dotycheza.1 
w prasie były roztrząsane i zaleciło delega­
tom, aby popierali kandydaturę robotnikadfe- 
liksa Gawłowicza.

Powiatowy komitet przedwjjfcczy na 
powiaty' sądowe Kraków i Liszki odbył znowu 
pósiędzenie wczoraj, wjg ^jtorsk o godzinie 1-0 
rano w sali krakowskiej rnuW poWiatcdwej. 
Udział wfościan i grona robotników jak do­
nosi iSzas był bardzo liczny. Obrady zagaił 
prezes Rady powiatowej p. dr. Paszkowski 
Franciszek, poczerń komitet ukonstytuował się,

22)

J A N E K
(23 fra.».c-u.s3sieg-o).

YI.
(Ciąg dalszy).

Cesia zaczęła pokazywać, jak pani de Ri- 
voire wychodziła na środek salonu, żeby śpie­
wać. Wyglądała tak, jakby improwizowała, a 
intonacya jej głosu, jakżo była głęboką, przej­
mującą ! a ten akcent w mowie, który posia­
dała, będąc Włoszką z urodzenia, o któ-1 
rym Ireneusz wyrażał się, że jest boski 
A potem, gdy kończyła śpiewać, umiała tak 
zręcznie rzucać powłóczyste spojrzenia z pod 
rzęs, odrzucając włosy w tył, ruchem szyi 
sobie właściwym!... szła potem na swoje miej­
sce, taka giętka, zwinna, urocza....

— A Ireneusz — ciągnęła dalej Cecy­
lia — oburzona ciągle, jak gdyby ciągle miała 
ich przed oczyma — Ireneusz swobodny, dowci­
pny, nie okazując najmniejszego zakłopotania, 
zbliża się, mówi do nil!, pochyla się nisko.... 
Gdybym była na miejscu Alicji, zyfije mi się, 
że byłabym zdolna w podobnej chwili zabić 
Ireneusza!

— Czyż Alicya tego nie widzi?
— B a ! tego nie wiem. Nio czyni ża­

dnej nigdy wzmianki o tem i w-ygląda zado­
wolona.... Któregoś dnia, pani Norbert Lespla- 
gues poszła z wizytą do-Alieyi; wróciła obu­
rzona znalezieniem się pani de ciyoire. Wyo­
braź sobie, że mówiła nieustannie, głośno, 
przyjmowała przybywających, jak gdyby uyła 
panią domu, podczas gdy ta nieszczęśliwa 
A.licya, niezdrowa dnia tego, siedziała w swoim

fotelu, nie mówiąc ani słowa. Pani Norbert 
Lesplagues mówiła przy mnie jednej ze swoich 
znajomych, że pragnęłaby nareszcie otworzyć 
oczy Alicyi, ale ta pani poradziła, żeby teg© 
nie czynić : „Tak jak teraz, to śmieszniej!... — 
dodała, Iśjńiejąc się.

Ponure myśli ciężyły na nich i tak sa­
mo. jak podczas swoich przechadzek w Trap- 
pes, przewidywały życie jako rzecz groźną, 
niebezpieczną. Zdawało im się dziwmem, że 
zazdroszczono im ich młodości, utrzymując, 
że ta epoka życia jest najszczęśliwszą, najswo­
bodniejszą, wolną ocl wszelkich trosk,-że mo­
żna z nią porównać rzeczy najweselsze, są­
dząc, że dusze ich są pełne wesela, swobody, 
a umysły bez zastanowienia. A przecież,, n iej 
pokój ich nieraz bywał tak wielki, że nie 
wyobrażały sobie, jjaby można odczuwać kiedy 
większy. Znajdowały także, iż niesprawiedliwość 
im" czynią, nie żałujac feh, że są młode, bo 
nikt im wyperswadować by nie umiał, że sam 
fakt, iż są młode, stanowi największe dobro, 
jakie może być na ziemi.

Dnia tego rozczuliły się nad małern dzie­
ckiem, któremu bona zabrała obręcz. Dziecko 
płakało rzownemi łzami. Prawdziwe zmartwie- 
nlo tęgo dziecka z powodu rzeczy drobnej, 
która zdawała mu się bardzo ważną, dotkireło 
je do głębi- Czuły, że to dziecko łatwiejby je 
zrozumieć potrafiło, niż rodzice i szanowni 
przyjaciele, których doświadczenie wypływa 
z długiej seryi wzajemnych ustępstw i zapo­
mnienia....

Chodziły tak często, przytulone jedna 
do drugiej, pa-ustronnych alejach laskut. nad 
samotnie płynącymi strumykami, ze spuszczo- 
nemi głowami, zamyślone. Gdy srN jednak 
rozchodziły, uśmiechały się, widocznie wzmo­
cnione na duchu.

VII.
Zwolna, z biegiem czasu, obraz doktora 

zacierał się w myślach Janki do tego stopnia, 
że przy końcu wiosny, jeżeli wspomniała o 
nim czasem, to umiej o samym człowieku, 
jak o uczuciach nowych zupełnie, które -w niej 
rozbudził.

Każdego poranka matka ją wołała do 
swego pełnego kwiatów buduaru, "gdzie leżała 
na otomanie, udrapowana w długi peniuar z 
brzoskwiniowej barwy jedwabiu, z pod które­
go wysuwała się mała jej nóżka, ubrana w 
pantofelek z pomponem. Janka zasiadała przy 
oknie, patrząc w dziedziniec. W  braku innych 
rozrywek oczekiwała niecierpliwie pojawienia 
sta- listonosza, ciekawą była. czy pies portye- 
ra wyzdrowiał, patrzyła, czy .ślepy, który za- 
zNrjazaj stawał u bramy, sprzedając ołówki, 
przybył już na swoje stanowisko, czy sąsiad­
ka z pierwszego piętka wracała ze>r*Mszy o 
ósmej rano, zawsze w tej samej czarnej weł­
nianej sukni, czy zaprzęgano boghey Jerzego 
Savale, młodzieńca,-mieszkającego w parterze, 
który każdego rana jechał do lasku z wielkiem 
cygarem w ustach.

Ileż to razy matka prześladowała ją z 
lekka^żartobire>i£, eleganckim sąsiadem, przy­
byłym z Ilavrii i używającym rozkoszy życia 
w -Paryżu za pieniądze, które wraz z matką 
czerpał z dochodów, jakie dawały warstaty 
okrętowe jego stryja! Janka nazywała go 
„Mimi“ i znała wszystkie jego'stroje na pa­
mięć. Na wiosnę najwięcej miała z nim ro- 
bęty ; co dnia ukazywały się, tonowej barwy 
kamizelki, pantalony, to kapelusze różnych 
kszpwpw; zresztą, chłopak był dość przy­
stojny z dużą czarną brodą. Owa straszna 
broda najdziwaczniejszy w świecie kontrast 
tworzyła z wyrazem dużych oczu, które były 
bardzo wypukłe, a przebijała się w nich oba­
wa człowieka bardzo nieśmiałego z natury. 
Nigdy dotychczas nie ośmielił się spojrzeć

Jance prosto w oczy. Jeżeli przypadk® 
lazł się czasami przed nią, przyspięsZft U 
pochylając ramiona; jeżeli spotykaj# 
mógł jej uniknąć, oczy jego, jakby naeL 
co mają z sobą robić, szukały w oko® g p ' 
przedmiotu, aby się na nim zatrzyj® Kąc#; 
reszcie, gdy wychodząc z drzwi, z u c<>' -
Jankę lub usłyszał kroki jej na schód* 
fał się do swojego apartamentu jak pijjj 
eony na gorącym uczynku.

Nie doznając dla niego żadne#®
prócz złośliwej nieco ciekawości, 
żała się o nim ze swobodą, która uSŁ auaII,I 
panią Avril, zaalarmowaną trochę z 
które zdawała się spostrzegać od jakie# . , sijj 
w córce. Kimże by zresztą Janka Z' J
mogła? Ten młodzieniec był jedyW . 
regularnie codzień. widywała, choc>aZ»jg $o&, 
mówiąc, nie znała nawet jego głosu- ^jjto
to być Alfred Lofóbure, a temba|dz®J ^}odj 
Jakże by można przypuszczać, żeńr 
siedmnastoletnia dziewczyna, niog'1 ffQ j 
uczuciem dla tego człowieka cnotlRv®s 
wacznego, który nigdy w życiu l
zrozumieć miłości ludzkiej w ty® tW®tyy 
jakim pojmowała ją wdowa i kh^ty^in118 
całkiem seryo, że „bomeopatya P ^  
pobudzać ludzi do miłości Bog»“- ^

A przecież pani Avrit czuhV 2fll0d^ 
nie była już tą .samą co dawniej>^.zyju 
odpowiadała jak mówiono jej 0 jch P Jf 
vale, a z dnia na dzień, P01*®1.0^ . Yyr 
dauki stawały się coraz obojetu1 eJ enja, 
wała ją praw ie," wywołując r
godnie, z wyrozumiałością, n az j^ 1 
Bose.

— Zapewniam cię mamo, ^  
zawsze te samą. . m l

Ale mówiła to ze zmęczę111 
rżeniem utkwionem sztywnie t y ”

(Ciąg dalszy nastąpi)-
13°



tu- Za f 'Wiośp- wnioskiem oświadczyło się trzech
lista la? ' ^ otem jednomyślnie prawie przyjęto 
Prz!;6 §° komitetu powiatowego, ułożona 

262 ®§żów zaufania.
Pa r> • ®anoka donoszą do Gazety Naród., ze 
go j j ^ ^ e n i u  delegatów komitetu okręgowe- 
cze„ a wyborów z V; kuryi okręgu wybor- 
br0l  ■, 'kisło-Krosno-Bs?zozówr-Sanok -Lisko-Do 
talc^ ^jpremiasto, w którem wzięli udział 
bii}a Jo n k o w ie  stronnictwa ludowego, pp. 
gł0s 1 Piech, uchwalono wszystkimi prawie 
f]° ^ .p rzedstaw ić komitetowi centralnemu 
\ K /  . r d z e n ia  kandydaturę p. Stanisława 

ysoekieg0.
^  G o r l ic  piszą- nam pod d. 22 lutego: 
Powiatowy komitet przedwyborczy wy-źPai

Pa Czył w dniu I 6 lutego trzech delegatów
QabraZf  okr§g°wy <1° Jasia, mianowicie pp. 
i j  yela Ożarkiewieza, ks. Walentego Pelca 
tet ^ a, Gubałę. Eów nocześnie wybrano komi-

,Wykonawczy, w którego skład oprócz prze-.
l(0to 'CZstCego i sekretarza wchodzą pp. Moise 
pys -a ;zyk, ks. Walenty Pelc. ks. Kornel Ko- 
\Va„iailski, Jędrzej Kosiba, Józef Olszewski, 
IV0; -/ł Pieniążek, Jakób Piotrowski i Paweł 

JClkiewicz.
W  komitet ten wzywa ubiegających się o 
V l  at. poselski do Bady państwa z IV lub 
s'Voi Powiatu gorlickiego, aby kandydaturę 
1 Pp ręce przewodniczącego komitetu do 
bg(j J ,reła zgłosić raczyli, poczem wyznaczony 
tiL e hirmin do złożenia wyznania politycz- 

walnego zgromadzenia. Przewod­
n a ^  dr- nra zinucrz Sczaniecki, sekretarz M.

KsJci.
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P o zn ań , 21 lutego.

^kottfania hakatystów przeciw p. Jaecklowi, Po- 
Wy  ̂ 1 dwom najwyższym dostojnikom państwo- 
opaja Pfowincyi poznańskiej. — Prasa polska w 

a - — Dozorowanie duchowieństwa polskis-
Ze-Jhawa nadzoru zebrań publicznych.

, Sl(t Sejmu prowincjonalnego. — List pa­
rsk i ks. Arcybiskupa Stablewskiego).
("jjO Krucjata przeciw posłowi Jaeckelowi,

'V K l /  ył się na odwagę wypowiedzenia 
^  *e Pruskiej ciętych słów prawdy pod ad re -!

0S'Vo' ch ziomków usiłujących przekonać :- 
Polm J!°trzebie zastosowania w obec Polaków 
’Sz6rti * ^ smarkowskiej, a nawet w ostrzej- 

tlwa dotąd w rozlicznych pi- 
^ red Pozoslających w pośrednich lub bez- 

plch stosunkach z obozem hakatystow- 
i' M n a j ą  mu też one najrozmaitsze ła- 

uj*I zab*B w opinii niemieckiej za- 
\ ż e p.Jaeckel kokietował od dawna z 

ba(5 robił wszystko, aby im się. przypo- 
)vdzjA a (Matnie jego wystąpienie było od- 
/fi eri' eui się za poparcie jakiego doznał
0 Wyborców polskich, gdy ubiegał się 

hną az poselski. Wszystko to jest wiorutnem
1 pN .^yjncm  kłamstwem. P.Jaeckel znany

Web °sc  ̂ charakteru nigdj1 nie objawiał 
11 ra F ln'Ja^ '  Polakom, owszem jako czło- 
PrZfici\v miejskiej występował wielokrotnie 
ał t,;_ skromnym żądaniom polskim i oka-sie

'‘■Ich "JI^Giwym rzecznikiem szkół symultan 

tnieb dzieci po lsk ie /
??hia ^ W n ie  ze względu na potrzebę niem-

Wyb,
A gdy podczas ost; 

'Oorów do Izby pruskiej wystąpił ze, opy . __ „ J J      _.
7 dat / '^ d e c k ie j  obok p. Jaeekla jako kan

Łłi n mandatu 
P' J> t h us

Kie
;laK:

prezydent tutejszej poli-
lus, część dzienników polskich 

*§ poparcia kandydatury p. Nathu- 
i ; - U1ęża, którego zasady clirześciau- 

^serwatywne, oraz prawy charakter,

?-0,hagai.
’. Jako

t;>'vai;iaWl§kszą rękojmię obiektywnego zapa- 
, ,ePt2y: na nasze stosunki, niż kandydatura 
t> a żK; 2neS° nam pana Jaeekla. Liczne » 
> 4 =  głor • • • • ’ 
k'los0A ’ . aby 
fkzfî ama

glosy żądały też od komitetu cen- 
wezwał wyborców polskich do 
p. Nathusiusa, byle tylko nie 

atyczny nam p. Jaekel. Osta­
ną

Pi‘zv zalecił wyborcom abstynen-
b r /cTżvł W"Vboi’ze ściślejszym i p. Jaeekel 

P r̂cin Plezydeuta Nathusiusa bez żadnego 
W 8z0, ® StroQy pobskiej.
Z ^M ki,,n ,a;Stów nicmieekich kłuje przede- 
d ^ ór3' ui-en -w oezy’ ZB P- J^-ekei zapewnił 
k i /  ZtL u v e /" /Cle ”że przemawia jako dokł-a- 
ża /1 Pr-jp'1 ?tosuaków sumiennie i z głebo- 
WP̂ W adr niem ° , słuszności swego 
W /  ttioDnd*- ‘ł Wa zresztą p. Jaeekla zna- 
w f ? >  n ip /6 /  uznanie vv bhm odłamie tu-
szy Ui%c sie szlrn / 80-sPołeezclis t w a, który po- 
\n  si? a/ ; f  , acbetmejszyint instynktami gor-
i-a],rzW zaj^./„K a roj3°tą bismarkowczyków 
kin r mol i' ? naroclowościom ogromne mo- 

11 Oo J l ateiAulue szkód u.sZfi i ! ^  Z/g..
Organ tego odła- 

mówiąc nawiasem najstar- 
najszersze koło czytelników" — V-'— JAU-1U GZiV 101I11KU w

bajzup/łniejẐ ni ią! - P'.Sm° niemicekie4. . ■> jla stanowisku wywodów p.
się odzywa: ' ' -& V a ' w s 7 v § -0dZyWa: »0d szeregu lat za- 

z \r^s Połskip SCy Przy wódzcy polscy oraz po- 
- ,e4 a m i  l gaze^ ’. że Polacy p iigną żyć 

c . ' ■ kiazk; ^8j ^ ZI.e 1 wyPei'niać wszelkie
•tg f "-.r waja hsl-. jia!lcze’ lecz te zapewnie- ’ tałs^. A akatysci -unyślonemi, obłudne- 

omi. Skoro atoli gdziekolwiek wyr-
nGazeta Lwowskka“

wie się jaki warchoł polski z niedowarzonem 
zdaniem, zaraz wszystkio gazety szowinisty­
czne biją na alarm, twierdząc: Oto prawdzi­
we wyznanie Polaków, oto dowód grożącego 
z ich strony niebezpieczeństwa! Podobne po­
stępowanie, jest nietylko nielojalaem, ale i 
nieuczciwem!11

Z gwałtownych napaści organów haka- 
tystowskich potrzeba przypuszczać, że znako­
mite wywody p. Jaeekla trafiły w samo ser­
ce związku antipolskiego. Uderzając na posła 
poznańskiego jeden z głównych organów tej 
spółki, wydaje okrzyk boleści, co prawda po­
cieszny, „że gdyby rząd nie był wziął znowu 
Niemców w opiekę, nićby im uiepozostawało 
jak otrząsnąć kurz dzielnic polskich ze swo­
jego obówia i wynieść się hen daleko...." 
Ten sam organ w bezdennej złości za­
pytuje p. Jaeekla. czy nie wie o tein, 
że Towarzystwo pomocy naukowej imie­
nia Marcinkowskiego w Poznaniu wnosi 
wszechpolską agitacyę na Górny Sziąsk ? J est 
to po prostu nieuczciwość, boć wszystkim 
wiadomo, że Towarzystwo rzeczone ogranicza 
swą działalność wyłącznie na Księstwo, i że 
z zasady nie wspiera młodzieży szląskiej. Z te­
go też powodu założyli szlązcy ojcowie ro­
dzin w ostatnich latach dla dziatwy swej 
własne Towarzystwa pomocy naukowej, nie 
mające z Poznańskiem nie zgoła wspólnego, 
prócz celu dopomagania zdolnej młodzieży do 
ukończenia szkół. A nie braknie i Niemców, 
którzy dziś dzięki pomocy Towarzystwa im, 
Marcinkowskiego zajmują wybitne stano­
wiska.. .

Hakatyści czując poparcie u góry zwró­
cili się w ostatnich czasach frontem przeciw 
naczelnemu prezesowi regencyi poznańskiej 
baronowi Wilamowitzowi i domagali się gło­
śno zastąpienia go inną osobistością, więcej 
sprężystą i bardziej gotową do poskramiania 
„buty“ polskiej. Tą inną osobistością miał 
być p. Jagow, obecny prezes regencji posia­
dający wielki mir u przewódców antipolskie­
go związku i bardzo ceniony we Friedrichs- 
ruh. Według jednak wiarogodnyc-h zapewnień, 
są to tylko pia desideria. Baron Wilamowitz 
nie myśli o ustąpieniu. Zawód, jakiego do­
znają w tym względzie hakatyści, osładza im 
w części usunięcie się z powodu nadwątlone­
go zdrowia generała Seekta, głównodoivodzą- 
eego w Poznaniu. Chociaż generał ten w cza­
sie kilkuletniego tutaj pobytu niczem nie dał 
się poznać jako przyjaciel Polaków, nie po­
siadał już dla tego 'samego łask u pp. haka­
tystów, że nie był przejęty rasową nienawi­
ścią do wszystkiego, co polskie, że jairo mąż 
zaufania korony i najwyższy wojskowy do­
stojnik poczuwał się wprawdzie do reprezen­
towania niemieckiej idei, ale zarazem miał 
to przekonanie, iż na tak Wysokiem stanowi­
sku nie wolno się powodować nienawiścią, do 
jednej części ludności, na korzyść wyłączną 
drugiej. Ż tego też powodu (rył on przedmio­
tem różnych zaczepek i insynuacji ze strony 
nieprzejednanego obozu. Niezależne jednak 
obywatelstwo niemieckie zamanifestowało swo­
jo sympatye dla ustępującego generała w 
sposób bardzo wymowny. Rada miejska na­
dała mu obywatelstwo- honorowe i uchwali­
ła nazwać jedną z ulic nazwiskiem generała 
Seekta.

W ostatnich czasach w bidze rozciągnęły 
nadzwyczajną czujność nad uzieuuikarstwem 
naszem tak w Księstwie, jak w Prusach za­
chodnich i na Górnym Szląsku, której dowo­
dem są niezwykle liczne procesy, wytaczane 
ciągle wszystkim prawie redakcjom. Co­
dziennie słyszymy o grzywnach i karach wie­
zienia na redaktorów i wydawców. Rodakcya 
Gazdy Grudziądzkiej n. p. miała "w przecią­
gu niespełna trzech miesięcy aż 26 terminów 
w sądzie śledczym.

A i dla duchowieństwa naszego nadcho­
dzą, jak się zdaje, czasy krytyczne. H akaty­
ści zorganizowali prawdziwy system śledzenia 
i denuneyowania wszelkich czynności ducho­
wnych polskich; wywlekają oni na jaw ka­
żde niekiedy niewinno zupełnie lub nierozwa­
żne słówko, przekręcając je i nadając mu zna­
czenie wielkiego faktu politycznego.

Z zadowoleniem natomiast należy zano­
tować, że po zażaleniach posłów polskich w 
Izbie pruskiej nastąpiła nieco łagodniejsza pra­
ktyka co do tych zebrań publicznych, na któ­
rych rozprawy toczą się w języku polskim. 
Z wyjaśnień ministra Reckego pokazuje się, 
iż niektórzy urzędnicy nie troszcząc .się o prze­
pisy prawne rozwiązywali zgromadzenia na 
własną rękę, sądząc, że tym sposobem przy­
sporzą sobie zasług a rządowi sprawią przy­
jemność. Oharakterystyeznem jest to, że w To­
runiu n. p. rozwiązał komisarz policji zebra­
nie w chwiii, gdy jeden z mówców wzniósł 
po polsku okrzyk na cześć Cesarza i Papieża.

Dzisiaj zebrał sią w wielkiej sali gma­
chu Sianów prowincjonalnych na 30 z rzę­
du sesyę sejm prowincjonalny W. Ks. Po­
znańskiego. Otworzył go jako komisarz kró­
lewski naczelny prezes re geneyi baron Willa 
niowitz, kładąc nacisk na wejście w życic w 
roku ubiegłym Izby rolniczej, która okaże się 
niezawodnie niezmiernie użyteczną dla pro- 
wincyi instytucją. Sejm na sesyi tegorocznej 
ma zająć się głównie sprawą utworzenia nad­
zwyczajnego funduszu melioracyjnego, który

po większej części ma być zasilany środkami 
państwowymi, a także budową kolei lokal­
nych. — Następnie przemówił marszałek, sta­
rosta grodu poznańskiego p. Stefan Dziem­
bowski (pomimo nazwiska Niemiec). Powie­
dział on, że przedstawiciele prowineyi starać 
się będą wedle sił o podniesienie materyal- 
nego położenia prowincji i jej mieszkańców, 
ponieważ wiedzą, że przedewszystkiem w eko- 
nomicznem wzmocnieniu, w rozszerzaniu ko­
munikacji i w kulturnym postępie mogą zna­
leźć pewną rękojmię dalszego jej rozwoju, od­
powiadającego państwowym interesom. Wie­
dzą też, iż połączenie wszystkich współoby­
wateli celem wspólnej pokojowej ochoczej pra­
cy, jest warunkiem pomyślności tej dzielnicy.

Po tych formalnościach, marszałek zam­
knął posiedzenie.

Wicemarszałkiem Sejmu jest p. Żółtow­
ski z Nakli.

Ks. arcybiskup dr. Floryan Stablewski, 
wydał na post list pasterski, który odczytano 
dzisiaj we wszystkich kościołach. W liście 
tym wspomina ks. arcypasterz, że archidye- 
cezya gnieźnieńsko-poznańska w tym roku 
wielką ma. święcie uroczystość, bo 900-letnią 
pamiątkę męczeńskiej śmierci Patrona, Woj­
ciecha św.

Grecya, Turcja i mocarstwa.

Fakt bombardowania przez okręty eskadr 
zagranicznych obozu powstańców w pobliżu 
Kanei uważany jest powszechnie z jednej stro­
ny jako dowód zgodności zapatrywali mo­
carstw w kwesty i kreteńskiej, z drugiej zaś 
jako zapowiedź, że mocarstwa nie myślą po­
zostawać dłużej biernymi widzami wypadków 
na wyspie i gotowe są w razie potrzeby do 
zastosowania jak najenergiezniejszej akeyf. Do­
wódcy okrętów zagranicznych przystąpili do 
ostrzeliwania, obozu pows ańców dopiero wte­
dy, gdy z ruchów oddziałów powstańczych 
nabrali przekonania, że skierowane są one 
przeciw Kanei, a na poczyniono w obozie 
przedstawienia otrzymali niezadowalającą od­
powiedź. Pierwszy strzał działowy padł około 
godziny 5 popołudniu z pokładu niemieckie­
go pancernika „Kaiserin Augusta", który 
przed kilku godzinami zaledwie połączył się 
ze statkami innych mocarstw. W ś!a 4 ja  nim 
poszły strzały z innych statków, skierowane 
na obóz grecki na przylądku Abrotiri. Ogień 
trwał niecałe pół godziny; razem dano we­
dług ostatnich wiadomości blizko 70 strzałów. 
Nie sprawiły one zbyt wielkich szkód materyal- 
nych, co tłómaczy się ukształtowaniem terenu 
walki. Półwysep Akrotiri, leżący na północny 
wschód od Kanei, a stanowiący obecnie obóz 
wojsk greckich, jest wyżyną skalistą, z prze­
paścistymi brzegami, wchodzącymi w morze. 
Obóz grecki, położony na wysokości 1700 do 
1800 stóp nad poziomem morza, góruje nad 
całą okolicą, posiada doskonałe pozycje dzia­
łowe wobec Kanei i Haleppy i nie dopuszcza
niemal zupełnie obserwacji z pokładów okrę
tów krążących około niego. Ze statków wi­
dzieć można było tylko dym wystrzałowy ale 
nic-podobńem było skutecznie celować i dlate­
go bombardowanie odbywało się na oślep.

Równocześnie, zgodnie z oświadczeniem 
zlożoiK-rn przez oficera eskadry angielskiej 
pułkownikowi Yu.ssos, zaczęły statki mocarstw 
nie dopuszczać dowozu żywności do obozu 
greckiego. Jedna z łodzi torpedowych angiel­
skich zatrzymała statek handlowy jednego 

żeglugi, wiozący zapasy
obozowe i odstawiła go

dności, zalecając jej spokój i prosząc, aby 
miała zupełne zaufanie do rządu, którego u- 
czuc-ia są zupełnie jednakowe z uczuciami ca­
łego narodu greckiego.

Wczoraj odbyła się w Atenach kilkogo- 
dzinna narada ministrów, na której postano­
wiono podobno wysłać na wody kreteńskie 
krzyżowiec „Spetsai". Po naradzie ruinisteryal- 
nej powołano ministra marynarki do pałacu 
królewskiego, skąd później udał się do urzę­
du telegraficznego, aby wydać rozkazy eska­
drze greckiej.

Łodziom greckich okrętów polecono wy­
wieszać białe flagi zamiast greckich, aby nie 
drażnić mahometańskiej ludności.

Według najświeższych wiadomości, pa­
dły po pierwszem bombardowaniu jeszcze in­
ne strzały na Krecie. Tego samego dnia wie­
czorem zbliżyły się znaczne oddziały powstań­
ców do przedmieścia Haleppa. okazując wido­
czny zamiar wykonania napadu. Wskutek te­
go rozpoczęły ogień trzy statki, dwa angiel­
skie i jeden niemiecki. JPo kilku strzałach co­
fnęli się powstańcy i ogień przerwano. W głę­
bi wyspy nie przestają wojska greckie prowa­
dzić utarczek z wojskami tnreekieini. Pod 
Kukplis rozprószyli Grecy silny oddział ture­
cki i zajęli miasto, które opuścili niezwłocznie 
wszyscy Turcy, chroniąc się na pokład najbliż­
szego statku tureckiego.

Neue* Wi-ner Tagblatt ogłasza rozmo­
wę swojego korespondenta na Krecie z Fot- 
jadesem bejem generalnym gubernatorem kre- 
teńskim. który oświadczył, że rząd turecki 
wytęży wszystkie siły, ażeby zaprowadzić po­
kój na wyspie. Grecy przekonają się wreszcie, 
że Europa życzy sobie, aby granice ich po­
zostały nadal takie, jakie są obecnie.

Telegramy z dnia wczorajszego podały 
w królkiem streszczeniu przebieg posiedzeń 
trzech parlamentów europejskich, na których 
omawiano sprawę kreteńską, akeyę mocarstw 
i ostatnie jej objawy. Baron Marschall w Ber­
linie, minister Hanotaux w Paryżu i sekre­
tarz stanu Curzon w Londj-nie, potępili sta­
nowczo postępowanie Grecji, wykazywali ko­
nieczność wystąpienia flot mocarstw przeciw 
wojskom pułkownika Yassos, który zamiast 
przyrzeczonego uspokojenia wyspy, wywołuje 
coraz gorsze i groźniejsze rozruchy. Również 
stanowczo zapewnili wymienieni trzej mini­
strowie. że solidarność mocarstw nie ulegnie 
żadnemu osłabieniu, oraz że umożliwi odpo­
wiednie zorganizowanie administraeyi wewnę­
trznej na Krecio bez naruszania całości teryto- 
ryainej państwa tureckiego.

greckich towarzystw 
żywności i namioty 
do portu w Kanei, jak wiadomo pilnie strze­
żonego. Taki sam los spotkał parowiec grecki 
„Laurion“, który usiłował złożyć swój ładu­
nek na brzegu pod Columbari. Nic udało się 
jednak przeszkodzić wylądowaniu nowych 
wojsk greckich połl Kissamo, gdzie wysadzić 
miano na brzeg, według zapewnień Agencyi 
llaom t, około 700 greckich żołnierzy z kil­
kunastu działami.

Relacje z Krety przedstawiają położenie 
wojsk greckich na wyspie jako nadzwyczaj 
krytyczne. Eskadry mocarstw odcięły dowóz 
żywności i am unicji a załogi europejskie wy­
sadzono na ląd przecięły komunikację między 
greckim admirałem a pułkownikiem Yasso- 
som. Nadto zawiadomiono pułkow nika Yassu- 
sa, że gdyby się krokiem naprzód ruszył, woj­
sko jego będzie ostrzeliwane.

Ogromny entuzjazm, jaki zapanował w 
Atenach po otrzymaniu wiadomości o zdoby­
ciu w dniu 19 b. m. przez pułownika Yasso- 
sa fortu Yukolies, ustąpił miejsca silnemu roz­
drażnieniu i rozgoryczeniu, gdy nadeszła de­
pesza o bombardowaniu obozu powstańców. 
Szczególniej silnie objawiło się rozdrażnienie 
przeciw Niemcom, głównie z powodu, iż uwa­
żano ich za moralnych sprawców tej energi­
cznej akcyi, a niemiecki pancernik miał po­
dobno używać bomb meiinitowyeh. Przed do­
mem poselstwa niemieckiego w Atenach odby­
ły się hałaśliwe demonstracje, a tłum zajął 
tak groźną postawę

a tłum 
iż musiano zarekwirować

wojsko. Podczas przedwczorajszej manifesta­
cji lud domagał się bezzwłocznego rozpoczę­
cia przeciw Turcyi kroków nieprzyjacielskich 
Prezes gabinetu przemawiał z balkonu do lu-

Z francuskiej Izby posłów.

Depesza podała już rezultat, rozpraw nad 
sprawą kreteńską, prowadzonych we francu­
skiej Izbie posłów w d. 22 b. m. Posiedzenia 
tego oczekiwano w całym Paryżu, powiedzieć 
można w całej F rancji z niemałem napręże­
niem, zdawało się bowiem, że nie jest wy­
kluczoną rzeczą, czy większość Izby nie ze­
chce odmówić poparcia polityce gabinetu p. 
Melina, zostającej rzekomo w sprzeczności z 
uiiezneiui demonstracjami i z sympatyami pe­
wnej części publiczności francuskiej. Gabinet 
odniósł jednak znowu zwycięztwo i t.o świe­
tne, gdyż parlament większością z górą 300 
głosów aprobował stanowisko, zajęte przezeń 
w sprawie wschodniej.

Gal ery e sali pałacu Bourbońskiego były 
w poniedziałek natłoczone a przed wejściem 
do gmachu tłumy ludności czekały niecier­
pliwie rezultatu posiedzenia. W loży dyplo­
matycznej byli reprezentanci wszystkich 
państw i członkowie wszystkich ambasad; 
obok ambasadora włoskiego hr. Tornielli sie­
dział nuncjusz apostolski msgr. Glari. Na 
ławie rządowej wszyscy ministrowie.

Rządowi przedłożono dwie interpelacje; 
dawniejsze: dep. Denys, Oockin i Defosse, 
tyczące się sprawy armeńskiej; nowszą, dep. 
Jauresa w sprawie kreteńskiej.

Naprzód przemawiał Denys-Goehiu (z pra­
wicy i, wśród demonstracyjnych oklasków ca­
łej Izby wyraził się on z uznaniem o spra­
wozdaniach ambasadora w Konstantynopolu, 
Oambona, z przebiegu sprawy armeńskiej. 
Mówca uskarżał się, iż księga żółta, tycząca 
wypadków armeńskich, a zawierająca w so­
bie te sprawozdania, tak późno się ukazała i 
oświadczył że. zawiera ona wiele luk. Nastę­
pnie krytykował jej treść i rozwodził się nad 
rzeziami w Armenii i Konstantynopolu,, jako- 
też nad reformami, których domagały się mo­
carstwa Zamiast całej księgi żółtej autor woli 
jedna depesze ambasadora Cambona do kon­
sula ‘'francuskiego w Erzerum, zagrożonego 
przez Turków. Depesza ta opiewa. „Powiedz 
pan Waleniu, że za pańską głowę odpowie 011 
mi swoją". (Oklaski). — Mówca wskazał na 
wzburzenie Europy, wywołane kwestyą kre­
teńską; powrót Krety pod panowanie Turcyi 
jest zdaniem jego, niemożliwy. Gdy Kreteii- 
ezyey powstali, Europa przyglądała się spo­
kojnie^ jak się nad nimi Turcy znęcali, na­
tychmiast jednak zerwała się do interwencji, 

; aby wysłać okręty wojenne przeciw ludowi, 
: który postanowił domagać się wolności. Nie 
' może to zadziwiać, że Francya jest tern po-
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ruszona, że młodzież jest tern wzburzona; 
chodzi tu o dawne tradycje francuskie, o wy­
konanie tego co przyrzekał traktat berliński. 
Gdyby rzezie się powtórzyły na Krecie, spa- 
dłaby przelana krew na Europę. Przeprowa­
dzenie reform jest potrzebne. F rancja  po­
winna okazać się energiczną i powinna, je­
żeli się to okaże potrzebnem chwycić się środ­
ków przymusowych. (Huczne oklaski).

Następnie przemawiał socjalista Mille- 
rand. Z przemówienia jego zasługuje na pod­
niesienie zarzut, że Eossya z sojuszu z F rań  
cyą korzysta w tym celu, aby uprawiać swo 
ją  własną politykę, a F rancja musi jej w 
tem dotrzymywać pola. Jedyną troską dla 
Francyi powinno być strzeżenie jej interesów 
i dobrej sławy.

Wśród ogólnego poruszenia wszedł na 
trybunę minister spraw zagranicznych Hano- 
taux. Oświadczył on, że F rancja  chce poko 
ju i uczyni wszystko, co możliwe, aby pokój 
ten w porozumieniu z Europą utrzymać. W 
sprawie kreteńskiej, okupacya Krety przez 
floty mocarstw, zapewnia z góry autonomię 
Krety. Gdy jedno państwo stawia niebezpie' 
ezne żądania, ma Europa prawo żądania te 
stłumić. Obecność zjednoczonych flot jest rę­
kojmią, że żadne mocarstwo w sprawie kre­
teńskiej nie prowadzi odrębnej polityki. Kreta 
w żadnym razie nie zostanie pod bezpośrednią 
administracyą Turcyi. (Ogólne oklaski). To 
rozwiązanie zapewni także nietykalność Tur­
cyi, a nietykalności tej potrzebuje Europa. 
Upoważnienie Grecyi do objęcia administracyi 
Krety pociągnęłoby za sobą smutne następ­
stwa. Ten pokojowy plan musi być przepro­
wadzony. Wola Europy zaimponuje Grecyi, a 
zmusi także Turcyę do przeprowadzenia reform. 
(Huczne oklaski).

Po przemowach dep. Jauresa i dep. 
Bourgeois Izba przyjęła 418 głosami prze­
ciw 83 porządek dzienny, aprobujący oświad­
czenia rządu. Bourgeois oświadczył przed gło­
sowaniem, że odda swój głos za porządkiem 
dziennym, wyrażającym rządowi zaufanie.

K K O I I K A

Lwów, 24 lutego
— Dyrektor kancelaryi Izby deputowa­

nych Rady państwa, radca Dworu dr. Henryk 
Halban, otrzymał jak wiadomo tytuł i charakter 
szefa sekcyi, przyczem — jak donosi Fremden- 
blatt — doznał niezwykłego odszczególnienia, 
że P. Prezydent Ministrów hr. Badeni, złożywszy 
mu dłuższą wizytę, osobiście mu wręczył dekret
i pierwszy wyraził powinszowania.

— Posiedzenie Rady m iejskiej, od­
będzie się jutro, we czwartek o godzinie 6 wie­
czorem w sali ratuszowej.

— Odczyt. Staraniem Tow. Biblioteki 
słuchaczów prawa, odbędzie się w piątek, dnia 
26 b. m. o godzinie 6 wieczorem w sali III 
Uniwersytetu odczyt p. Franciszka Hofmokla p. t.: 
„Darowizna między małżonkami w prawie rzym- 
skiem“, na który się zaprasza wszystkich słu­
chaczy Uniwersytetu.

— W ydział lwowskiej Izhy adwokatów, 
zebrał się dziś z powodu zgonu swego prezy­
denta ś. p. dr. Jana Czaykowskiego na nadzwy­
czajne posiedzenie. Wiceprezydent Izby dr. Eo- 
iński poświęcił gorące wspomnienie pamięci zmar­
łego, poczem wydział uchwalił wywiesić na znak 
żałoby czarną flagę z balkonu lokalu Izby, wy­
razić rodzinie zmarłego szczere współczucie w 
piśmie kondolencyjnem i upoważnić swego pierw­
szego wiceprezydenta dr. Roińskiego, aby imie­
niem Izby przemówił nad zwłokami ś. p. dr. 
Czaykowskiego.

Wydział lwowskiej Izby adwokatów upra­
sza wszystkich członków, ażehy zechcieli zebrać 
się przed domem żałoby, w celu gremialnego 
wzięcia udziału w pogrzebie nieodżałowanej pa­
mięci prezydenta Izby ś. p. dr. Jana Czaykow­
skiego.

— Sala kasyna miejskiego otwiera 
dziś wieczór swoje podwoje dla zwolenników za­
bawy balowej, jaka się odbędzie pod protektora­
tem pani Zdzisławowej Marchwickiej na rzecz 
wdów i sierót po uczestnikach walki z r. 1868. 
Komitet pań rozwinął energiczne zabiegi, aby 
zabawa wypadła jak najlepiej. W małej sali 
urządzają panie bufet, gdzie będzie podawany 
szampan na kieliszki, różne chłodniki i przekąski. 
Karneciki acz skromne, będą jednak stanowić miłą 
pamiątkę, gdyż na nich umieszczone są akwarcde 
wykonane przez naszych artystów malarzy. Tańce 
prowadzić będzie Fryderyk hr. Skarbek,

— Pogrzeb ś. p. Aleksandra Jasińskiego,
b. prezydenta miasta Lwowa, odbył się wczoraj 
popołudniu z domu żałoby przy ul. Akademickiej 
przy udziale kilkutysięcznej publiczności, ze wszyst­
kich sfer intsligencyi. Przed złożeniem zwłok na 
rydwanie żałobnym, przemówił z balkonu domu 
do uczestników smutnego obrzędu prezydent miasta 
dr. Godzimir Małachowski, składając w imieniu 
reprezcntacyi stolicy kraju hołd zasługom nie­
boszczyka, wysokim zaletom jego charakteru, jego 
niezmordowanej pracy i rzetelnej służbie pod 
sztandarem autonomii krajowej. Następnie orszak

żałobny, prowadzony przez ks. infułata Zabło 
ckiego a poprzedzony wozem z niezliczoną ilością 
wieńców, wyruszył w pochód na cmentarz Ły­
czakowski, gdzie nad mogiłą przemówił imieniem 
kolegów w pracy zawodowej p. Jan Eastawiecld. 
rejent z Kulikowa.

— Pogrzeb ś. p. dr. Jana Czaykowskie 
go, członka Izby panów, prezesa wydziału Izby 
adwokatów, odbędzie się jutro, dnia 25 b. m. o 
godzinie 8 popołudniu z domu żałoby przy ul 
Trzeciego Maja, na cmentarz Łyczakowski.

— Towarzystwo tatrzańskie odbyło 
dnia 21 b. m. w Krakowie XXIV zwyczajne 
walne zgromadzenie pod przewodnictwem I wice­
prezesa dr. Kasparka. Ze sprawozdania z czyn­
ności w roku ubiegłym wynika, że Towarzystwo 
liczy z oddziałami 2074 członków, dochód wy­
nosił 14.194 zł. 41 ot., rozchód 13.468 zł. 43 
ot.; między innemi wydatki na roboty w Tatrach 
(zbudowanie jednej izby w schronisku na hali 
Gąsienicowej, zbudowanie altany przy stawie Zie­
lonym i stawie Smreczyńskim, budowanie bitych 
dróg w dolinie Kościeliskiej i Strążyskach wspól­
nymi kosztami dworu zakopiańskiego, ścieżka na 
Miedziane od strony Pięciu stawów i Morskiego 
Oka i t. p.) 1801 zł. 94 ct., zakupno gruntu 
przy dworcu tatrzańskim 3054 zł. 17 ct., umo­
rzenie pożyczek 2348 zł. 44 ct., utrzymanie 
dworca tatrzańskiego 2054 zł. 94 ct., wydawni­
ctwa Towarzystwa 1475 zł. 23 ct.

Na wniosek p. Władysława Fischera, prze­
mawiającego w imieniu komisyi kontrolującej, 
udzielono wydziałowi absołutoryum.

Przyjęto bez zmiany preliminarz budżetu 
Towarzystwa na rok 1897 według propozycyi 
wydziału; kwota preliminowana w dochodach 
wynosi 10.964 zł. 84 ct., w rozchodach zł. 
10.956.

Przystąpiono do wyborów. I. wiceprezesem 
wybrano dr. Franciszka Kasparka jednogłośnie; 
członkami wydziału na lat trzy wybrano pp. 
Beringera, dr. Browicza, Nowickiego, dr. Poni- 
kłę i dr. Wierzbickiego; członkami komisyi kon­
trolującej na jeden rok wybrano p. Władysława 
Fischera, p. Piotra Prysaka i dr. Juliana Zgo- 
rzalewieża jednogłośnie. W głosowaniu brało 
udział 47 członków.

Imieniem wydziału przedstawił profesor 
Swierz wniosek wydziału yyzględem zamianowa­
nia członkami honorowymi: a) dr. Antoniego 
Rehmana, zaszczytnie znanego botanika i prof. 
uniwersytetu lwowskiego, autora dzieła „Ziemie 
dawnej Polski pod względem fizyczno-ge ograli- 
cznjUi 1. Karpaty Lwów, 1895 ‘‘ i wiele innych 
dzieł odnoszących się do Tatr i Karpat; — b) 
p. Józefa Śmiechowskiego z Warszawy, który 
zjednał dla Towarzystwa 427 członków i od 20 
lat wspiera Towarzystwu radą i pracą. Zgroma­
dzenie jednogłośnie powyższy wniosek uchwaliło. 
W końcu uchwalono zmianę statutu w tym kie­
runku, że wiece Towarzystwa mają się od­
bywać corocznie w Zakopanem w miesiącu 
sierpniu

Przewodniczący dr. Kasparek podziękował 
delegatowi lwowskiemu p. Heppemu za wzię­
cie udziału w obradach zgromadzenia i zamknął 
posiedzenie.

— Z aręczy n y . W Wiedniu zaręczył się 
książę Feliks Schwarzenberg, porucznik 14 pułku 
dragonów' przy sztabie generalnym z księżną 
Anną Lowenstein-Wertheim, córką ks. Karola i 
Zofii z ks. Liechtenstein.

— W adm inistracyi Gazety Livow- 
złożył p. T. ze Lwowa kwotę 5 zł. dla

ubogiej rodziny z siedmiorgiem dzieci.
— Z Obserwatoryum c. k. Szkoły po­

litechnicznej we Lwowie. Dnia 24 lutego go­
dzina 10 rano 1897.
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28/2 6 połud. 768 55 - f  2-2 W 4 4

23 2 9 wiecz. 770-95 — 1-2 W 2 0

‘24/2 7 rano 770-73 +  1-4 W 2 10

Najwyższa temperatura od 7 rano dnia 
23 lutego do 7 rano dnia 24 lutego b. r. 
była -j~3’0 C., najniższa —U8 0.

Opad nieznaczny śnieg 0 2°
Barometr stoi w mierze.

*) Podane stany barometru są zreduko­
wane do poziomu morza i przy temperaturze 
0 C. Chcąc oznaczyć stan barometru dla pewnej 
wysokości n metrów, należy w wysokości 
Lmm. odjąć.

**) 0 Pogodnie.
**) 10 całkiem zachmurzone.
t  Zmarli w ostatnich dniach: We Lwo­

wie, Ludwik Wlllerstorf, znany w tutejszych 
kołach zwolenników sportu kołowego, w 31 roku 
życia.

W Niepołomicach, Wiktor Starzyński, b. 
urzędnik kolei Karola Ludwika, przeżywszy lat 49.

— Statystyka pocztowa. W miesiąca 
styczniu r. b. nadano we Lwowie 505.685 listów

prywatnych niepoleconych, 280.120 kart korespon­
dencyjnych, 21.851 posyłek pod opaską, 18.584 
posyłek z próbkami, 456.495 egzemplarzy gazet, 
226.584 listów urzędowych, 67.088 listów po­
leconych, 19.789 przekazów na kwotę 612.069 
zł. c t , 42 358 przesyłek wartościowych,
6.110 czeków, 1.651 zwykłych wkładek oszczędno­
ści, w łącznej kwocie 952.669 zł. 78 ct. w. a. 
Ogółem 1,646.265 przesyłek.

Nadeszło do Lwowa: 379.230 listów pry­
watnych niepoleconych, 197.488 kart korespon­
dencyjnych, 61.955 posyłek pod opaską, 8.806 
posyłek z próbkami, 127.467 egzemplarzy ga 
zet, 57.483 listów urzędowych, 69.789 listów-- 
poleconych, 66.487 przekazów' na kwotę 1,072.972 
zł. 52 ct., 41.810 przesyłek wartościowych, 
886 asygnat czekowych, 515 asygnat na wy­
płatę zwykłych wkładek oszczędności (zwroty), 
w łącznej kwocie 970.675 zł 17 ct. Ogółem 
1,011.861 przesyłek.

— Statystyka telegraficzna. W  stycz­
niu r. b. nadano we Lwowie 13.838 telegramów 
i pobrano za nie opłatę w kwocie 8.825 zł. w. a., 
nadeszło 14.146 d-pesz dla adresatów w miej­
sca, a 107.910 ńlegramów do przetelegrafowa- 
nia (transitoj.

— Ruch telefoniczny. W styczniu 
r. b. nadano we Lwowie telegramów 1.437. 
Dochód 761 zł. Nadeszło 3.063. Ilość rozmów 
telefonicznych 33 197.

— Z Izby Sądowej. Rozprawa przeciw 
Abie Druckerowi z Cieszanowa, oskarżonemu o 
otrucie żony swej Laji zapomoea arszeniku, nie 
przedstawia szczególniejszego i szerszego interesu. 
Przesłuchani dotychczas świadkowie, zeznali 
zgodnie o dobrem pożyciu małżonków, aż do o- 
statnich czasów' przed śmiercią Laji. Niewyja­
śnioną dotychczas pozostaje okoliczność, w jaki 
sposób dostał się do domu Druckerów arszenik. 
który znaleziono przy sekcyi w zwłokach zmar­
łej w takiej ilości, że mógł -wystarczyć do otru­
cia 30 osób.

Do rozpraw'}’, która potrwa do końca ty­
godnia, zawezwano 26 świadków, między niemi 
zaś ową Sarę Drucker, która rzekomo — we­
dług opinii między sąsiadami oskarżonego — 
miała być powodem, że Drucker otruł swą żonę.

Jako rzeczoznawcy sądowi zasiadają przy 
rozprawie pp.: dr. Obtułowicz, dr. Lachowicz, 
dr. Chomin i chemik sadowy p. Włodzimirski.

—  Przytrzym ani oszuści. W o. k. są­
dzie obwodowym w Stanisławowie są przytrzy­
mani Abraham Engliinder rei Engelmann, lat 
40, średniego wzrostu, brunet o czarnych oczach, 
pociągłej twarzy i rudawej krótko strzyżonej 
brodzie, ubrany po niemiecku i Ignacy vel Izak 
Griinberg, lat 53, słusznego wzrostu, szatyn o 
niebieskich oczach, pociągłej twarzy i pełnej cie­
mnej brodzie, również ubrany po niemiecku. 
Obydwaj mówią po polsku i niemiecku. Pierw­
szy z nich przedstawia się jako domokrążca, 
drugi jako handlarz starożytności, Od dłuższego 
czasu mieli .wspólnie na kolejach podczas po­
dróży ogrywać podróżnych I I I  klasy wT fałszywej 
grze, grając trzema kartami znaczonemi nume­
rami. Wzywa się poszkodowanych, aby donieśli
c. swem pokrzywdzeniu do c. k. sądu obwodo­
wego w Stanisłar owie.

Dzienniki krajowe uprasza się o powtórze­
nie niniejszego ogłoszenia.

— Rozpędzony wagon. Z Tryestu do­
noszą : W Nabresina, w-agon naładowany mąką, 
przez silny „bora11 wprawiony w ruch z szaloną 
szybkością, pomnożoną znaczną pochyłością terenu, 
popędził w kierunku Tryestu. Zawiadomiony te­
legraficznie z Nabresina o wypadku zarząd sta­
cyjny w Tryeście, dzięki przeprowadzonej z naj ­
większą szybkością i dokładnością kombinacji, 
zdołał skierować pędzący wagon na martwą linie, 
gdzie szaloną siłą uderzenia zdruzgotał dwa wa­
gony i sam uległ równemu losowi.

Przestrzeń Nabresina - Tryest-, na której 
prżebieżenie pociąg pospieszny normalny potrze­
buj e 25 minut, przebiegł ten wagon w 7 mi­
nutach.

— Ekspedycja lekarzy austryackich, 
wrysłana celem studyów nad dżumą do ladrj. 
przybyła w dniu 20 b. m. szczęśliwie do Bom- 
bayu.

—  Zwłoki Mittorwurzera, znakomitego 
artysty -wiedeńskiego Burgteatru, złożone prowi­
zorycznie na cmentarzu w Gotlia, wyjęto napo- 
wrót i spalono w krematoryum w poniedziałek 
wieczorem, w obecności członków miejscowego 
teatru. Ani duchowieństwo protestanckie, ani ro­
dzina nie była przy tym akcie obecną. Nad po­
piołami przemówi]' reżyser Grube. Obrzęd zakoń­
czył się cichą modlitwą uczestników.

— W  Bernie morawskiom zastrzelił się 
dyrektor miejscowej Kasy oszczędności i zaliczko­
wej, Karol Maier z powodu złego zdrowia; liczył 
lat 48.

— Z Budapesztu donoszą, że tamtejszy 
naczelny urząd miejski zabronił publicznych wy­
stępów hrabinie Gyulai (z domu baronównej 
Vecsey), jako obrażających obyczajność publiczną.

— Rowery i telegraf. Roznosieiele de­
pesz w Warszawie, mają wkrótce otrzymać ro­
wery, na których rozwozić mają telegramy adre 
sowane do dalszych punktów miasta. W Peters­
burgu i Moskwie inowacya ta od dawna jest 
wprowadzona.

— Zamach samobójczy. | an .^0$  
chwilowo w Warszawie w hotelu Słow j 
Edmund Bieńkowski, poddany austryaekU ^nja- 
Towarzystwa ubezpieczeń, wypił przed ki ^  
mi w zamiarze samobójczym znaczną d°2§ J  po- 
trucizny w płynie. Po udzieleniu doraznieSła»o 
mocy lekarskiej, niebezpiecznie choreg0 0 cayii9 
na kurację do szpitala św. Rocha. Er ’ 
zamachu samobójczego niewiadoma.

— Polacy na Krecie. Jak d°n°5#*
respondenci z Aten do rozmaitych pism- ‘‘ gre- 
się w chwili obecnej w wojsku greckie®- j„ 
cie dwaj Polacy, a to p. Izydorowski ^  
majora i p. Kaliński, zięć dowódcy ̂ Pu , 0  
Vassosa, w stopniu porucznika. P. Kali113 
lat 26.

Opera. Wczoraj podwójną uroW 
święcił teatr hr. Skarbka : w tryumfaflU1̂ ^
chodzie zajęła go po 20-letniej przerw® 
Wagnera, aby teraz na stałe już w ni® .ej, 
śció — a wprowadził ją jeden z najśw® 
szych jej kapłanów, Aleksander BandroWSi- 

„Lohengrin“ Wagnera wystawiony ? 0j 
nas przed 20 laty za dyrekcyi Dobrzai8 
ale bez powodzenia. Jaka zmiana zaszła oCl .0j, 
czasu w smaku publiczności, tego najwy®0 
szym dowodem były wczorajsze frenety02ne ^  
ski, rozbrzmiewające po każdym akcie W 
szczelnie zapełnionym teatrze. I Bie_ 2f>j 
„Lohengrin11, jak wiadomo, należy do pier’̂ e  
epoki twórczej Wagnera, z której pochodź? , j 
opery „Der Fliegonde Hollander11, 
..Tannhauser11. W operach tych nie ®a J. jach 
objawiającej się w późniejszych jego dz,ierSp  
kolizji między filozofem a artystą, refor®8 ^  
jego działalność nie przekracza jeszcze ST ^  
muzyki i nie poświęca piękna muzyozneg°^ej 
imię piękna poezyi. Dla tego opery te na \  .ją 
wykształconej muzykalnie publiczności 
olbrzymie wrażenie : szczególnie opery «'J ^  
grin“ i „Tannhauser11 genialnym polot0111! 
rofcim epickim stylem, głębokością inwer^U^ie 
zycznej i oryginalnością faktury zdobył? 
w całym świecie pierwszorzędne stanowi^0' , 

„Lohengrina11 śpiewał wczoraj P -^e. pu­
der Bandrowski, dawny znajomy lwoWskFJ ^  
bliczności. Słyszałem kilku dobrych 
niemieckich w tej partyi: Eetmuhla, RitterSB p 
słyszałem jednego z najsławniejszych Łt®8 *»' 
nów : Winkelmanna, lecz i ten prawie P° go­
dnym względem nie może się równać 2 0 . 
drowskim. Może pięknością głosu 
go dawniej Winkelmann, to jednak -0  
łością, siłą — a nadewszyslko czystości? jjj, 
nacja o całe niebo przewyższa go BatuR0̂  i 
nie ustępując mu niczem w sztuce spieW*. H 
w tej wspaniałej szerokiej frazie, wr0S2,0 
niezrównanej, wyrazistej i pełnej poezyi
macy].

U Bandrowskiego nie masz granicy /* ^  
śpiewem a deklamacją, słowa wydają 
mówione, tak są wyraźne, tak akcen® ^  
tyle w nich siły dramatycznej — a pr2J po' 
każdy ton wychodzi pełny, piękny i R1
dajmy do tego postawę prawdziwie bok8 
grę pełną inteligencyi i wyrazu —■ & ^ 0 °' 
każdy, że w tej sumie zalet mieści się vfal o0  
czego od znakomitego artysty wymagać

Zdając tylko sprawę z tego ogóla®§0 jjar  
żenią, które wywołał pierwszy występ P' -0  
drowskiego, pozostawiam ocenę szczegół0 ^  juł 
., Lohengrina “, jakoteż wykonania całej j0' 
później. Tymczasem tylko zanotować n 
szcze debiut panny Kleczyńskiej, która ,0 }  
wczoraj po raz pierwszy jako Elza. f’°z jjieJF 
w niej typ bardzo rozpowszechnionej ^  pif 
ezęch śpiewaczki, nieobclarzonej przez na 1 
knym głosem, ale muzykalnej i intehS 
Tony jej wysokie są ostre — a niski® ^U 
tylko medyurn mogłoby brzmieć piękniej 0  
emisya głosu była lepsza. W grze ?
brak rutyny scenicznej — tak, że radzi 2pil> 
Kleczyńskiej na razie występować w ® 
i scenicznie mniej trudnych partyach- . P' 

Doskonałą bez zastrzeżeń Órtrud? 
Kasprowiczowa — również bardzo do° prpel>’s 
wiązali się ze swego zedania p. Górski _j p 
mund) i p. Jeromin (król). Herolda 
Remy. O szczegółach — jako też 0 °^rijgie 
i chórach, zastrzegam sobie głos P0̂  
przedstawieniu.

  —  >z
„G o p la n a44. W niedzielę 

przedstawienie Goplany cieszyło się _ g0̂ uPJ $ 
szom prawie, jak pierwsze zainter® 
publiczności: teatr był szczelnie ^ 0 0  
przedstawienie bardzo dobre; z żale® P ^ W ) 
jęliśmy zapowiedź, iż jest to os*.adnlgj op , jej 
cym sezonie przedstawienie tej pK11 j^o02̂ '  
mamy nadzieję, że Dyrekcja wobeC3ejłi- 0  
siły atrakcyjnej postanowienie to od

Grabca śpiewał po raz piei'wŜ g-loS W  
ksiewicz, nowo zaangażowany łeno1' U  0  
niezbyt silny, jest dobrze postawion.?; ^.e0o f $  
nie przyjemne ale nie metaliczne 1 pl'
tłumione. Śpiew jego świadczy 0^  
lencie, dykcja wyraźna a gra 0 ? 
ko nieco przesadna. — Uważa 
ten dla naszej sceny, za bar 2
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tOgy<. ^  n Jasiu i Małgosi" śpiewa obecnie „ducha 
głosie ^ailIla Sauer ; posiada ona bardzo ładny
c6ftia ^Pi'an)b.yfy, który wartby był wykształ-

łan VV "Strasznym Dworze" zbierali zasłużo- 
Myszuga, Jeromin, Kasprowicz, 

> Strassern i Korolewicz. B r.

Dr. Albert Zipper: „
łm.. U r i j *  n  :i- n  -

Zacharias
^Hiew! die Familien Grocholski und Cho-

Nemberg 1896. Odbitka ze sprawo 
V i e r0CZneg° Diemiec^łeS° gimnazyum we

y  literaturze polskiej , stosunek przy- 
iGrf0i®- Wernera z rodzinami Chołoniewskich 
Pobyty kłclb zadzierzgnięty podczas chwilowego 
JUż 0v ^onego Niemca na Podolu, został dawniej 
dr. eślony' i wyjaśniony. Dwaj polscy pisarze : 
r̂ódej 1 ^s- ^an Badeni, na podstawie

^i6je Archiwalnych, drobnostkowo odtworzyli 
ckidjj Weh kilkunastu miesięcy, które w niemie- 
Hiona i 0Srafiach Wernera tworzyły niewypeł-

jak to samZl'es*ta^®’ Niemców też
1>ad6j,''. Przyznaje — napisał p. Zipper ostatnią, 
2 tH ^^resującą swoją rozprawkę, korzystając

dr. Antoniego J., nabytego do Osso-
V ty ■ Hawet najbardziej drobnostkowy życiorys 
H a ł 61? 6™’ napisany przez Henryka Diintzera, 
°Pieraj ^yć w danym wypadku nader skąpym, 
Dego", ,sl§ bowiem wprawdzie na własnej uczo­
n o  ł f^dza, lecz bardzo zwięzłej notatce, dla 

Niemcy winni być wdzięczni p. Żippe- 
feg c.Za lo, że po raz pierwszy ogłosił cały sze- 

i wych listów Wernera, że oznaczył ściśle
H  datę paru jego wierszy, że wreszcie zbił

łłóin^eZo * wyjaśnił dotychczasowe błędne ich

«§o i‘uclm literackiego. Wyrazy zasłu-
Le warszaw-®kiej „ ^  zupełności uznania, należą się 

Jej w ! 01*0 nakładowej Gebethnera i Wolffa za 
awiUctwa, Die ustępujące pod wzgledem 

^ g r l i  ym w niczem pierwszorzędnym nakładoni 
1CZfym- Wychodząc z założenia, że i ze- 

ezny^A postać dzieła, odpowiadajaca estety- 
% T  y m  gom czytelnika, wpływa w pewnej 
^  W 0z$stce zachęcająco na poznanie zawarto- 

— przybrali pp. Gebethner i Wolff 
^ J tw SZe swoje nakłady w formę prawdziwie 
Ci!e4 N° nich należą dwa tomy „Tloma-

'.E. Odyńca", na które złożyły się utwory: 
*s“ ^jca z Jeziora", „Pieśń ostatniego Minstie-

»Baliady i baśnie", „Korsarz", „Narzeczona
56łe^50s "> „Mazepa", „Niebo i ziemia", „Czci-
9rlga .0SUia“, „Peri i raj" i wreszcie „Dziewica 
r ą  asha“ _  a nadto Maryi Konopnickiej zbio- 
„LiJl0_haiejszych utworów poetycznych p. t.: 
V  £  i dźwięki" i wreszcie piękne opowiadanie 
hcgi, ■fgUrunta Ohełmickiego : „Recpiiescat in

któremu wkrótce obszerniejszą poświęcimy
lai>ke.

X j  r0ez tego wydała taż sama księgarnia, • -p. — uugu rv j  uuiti i/Oi/j Dciiiuaoi j\.oięg«a ii ren
* acJi J ^ l^ g o  rozprawę p. t.: „Historya cywi-
^icz* W Wnglii“, wykład popularny 0. K. No- 

starannym przekładzie p. Adama Do- 
lego.

He^ p e r t w  teatl-u lir. Skarbka pod dy- 
^ eHera Juliusza Bandrowskiego i Ludwika

'Aedja^®’, We środę poraź drugi „Amulet", ko-
^  4 aktacli Wacława Sawiozewskiego.

ł5at% 0' ' B czwartek drugi występ Aleksandra 
r& tv q skiego, po raz drugi „Lohengrin", ope-
§i\6r'a 3 aktach" a 4 odsłonach Ryszarda Wa- 

• Jako Elza wystąpi pani CamiLowa.
Jf ^ ^  Piątek „Szczęście w zakątku", komedya 

„ach  Hermana Sudermana. 
li s°^°tc popołudniu dla młodzieży szkoł- 

aktach*2f^a * 0str°Sa “’ dramat historyczny w
, W- ^ZuJskiego.d»- *Vlep.»„—  Pj-ô ST?lecz°ręm trzeci występ Aleksandra Ban- 
cvy’e„. „Żydówka", opera w 8 aktach Ha-ot).

^  Jiedzielę popołudniu „Jaś i Małgosia", 
X. ^ aktach Humperdincka. 

leczorem „Pajace".

l o ż o w a : Gukier surowy loco 
X 'l5  -, 05 d0 12-10, loco Ołomuniec
j'4o  o ° , _H '25, loco Berno-W iedeń

do 11-50-'07w I J 'UO, na marzec loco Aussik 
cukier w kostkach pri- 

jpirytu«°i ^4-50, secunda 34'—■ do 34-25, 
lg.___™tyngentowany loco Wiedeń 15-80

do — ■ —, koniczyna czerwona galic. 35'— 
do 45’—, szwedzka 35-— do 50’—, biała 
40-— do 55’—, tymotka —■— do •—I—, 
a n y ż  d o  , kukurudza stara 5 '—
do 5'2-5, nowa 5-— do 5-25, chmiel stary 
—•— do — ■— , chmiel nuwy na termina 
— do — 1—, spirytus gotowy —•— do 
—■— , na termin —; — do , Waranty

Usposobienie słabe.

0STATIIA POCZTA

N a jj .  P a n  przyjął wczoraj o godzinie 
11 przedpołudniem na osobnej audyencyi Pa­
na Ministra spraw zagranicznych hr. G łu ­
chowskiego.

Najd. Arcyksiążę Otto, który zapadł był 
na influenzę, wstał już z łóżka, ale — jak 
donoszą dzienniki wiedeńskie — jeszcze przez 
krótki czas nie będzie mógł opuszczać pokoju.

Najd. Arcyksiążę Franciszek Salwator 
wraz z Małżonką Najd. Arcyksiężną Maryą 
Waleryą udał się do Mentony.

Sejm czeski w ponownem głosowaniu 
uchwalił wczoraj znaczną większością, prze­
kazać komisji znany wniosek Werunskiego w 
sprawie dwujęzykowych tablic na ulicach 
Pragi.

Na poniedziałkowem posiedzeniu Sejmu 
morawskiego zgłosili pos. Pokorny i tow. 
wniosek z wezwaniem do Rządu, aby skłonił 
dyrekeyę kolei Północnej, by uwzględniała ró­
wnouprawnienie językowe i nadawała posady 
w czeskiej części Moraw urzędnikom, włada­
jącym także językiem czeskim.

Nafta baukazka transito Tryest 
galicyjska przeźroczysta 19-50

Ta,*9 zbożowy,

 ̂70 z ł . ^ i  24go lutego, pszenica 7-65M i -żyt0 5
. KT u "  do 6-50, 
J°7 12-^a °Wies 5-60

a ie .
°uopne — •

r -v  - r —  ■ — do
cio ó-,b, jęczmień bro- 

jęczmień pastewny 4-75 
do 6‘—. rzepak 12-

~ groch 5-— do 8-—, wyka 4-25 do
' nasienie lniane — -— do — -— , nasie- kononn„

do

Dzienniki wiedeńskie omawiają z wiel- 
kiem zadowoleniem wyjaśnienia-^jakie w par­
lamentach niemieekijn, francuskim i angiel­
skim dano z ław rządowrych. FremdenMatt 
widzi w obecnej sytuacji coraz większe zbli­
żanie się mocarstw zarówno pod względem 
przyszłego ukształtowania się Krety, jak nie- 
u tóej co do pohamowania greckich zapędów. 
Ztórówno stanowisko Salisburego jak br. Mar- 
sehalla znajdują ogólne uznanie. Ze wszjijpp
ktch bświadczeń widać wyraźnie, że wmiosek
Salisburego, ieieli nie jawnie, to przynajmniej 
milcząco został przyjęty. W ten sposób uto­
rowano drogę do wprowadzenia sprawy kre- 
teńskiej w nową fazę.

N. fr. Presse sądzi, iż nie ulega wątpli­
wości, że według zdania br. Marschalla nie- 
tylko Austro - Węgry i Eossya, lecz także inne 
mocarstwa idą razem z Niemcami. Filhele- 
nizm nie jest wprawdzie objawem nieszlache­
tnym, gdyż potępia tureckie nadużycia, ale; 
sympatye i antypatye winny się podporżąd- 
kować sprawie najważniejszej, to jest spraiyj® 
pokoju europejskiego. *'

N. Wiener Tagblatt pisze: 'Humanitar- 
ność bar. Marschalla, kierowana rozumem 
stanu, a odpowiadająca w zupełności uczuciom 
żywionym przez Europę, powinna w niej wy­
wołać tem głośniejszy oddźwięk, że Niemcy, 
nie zainteresowane bezpośrednio w kwestyach 
wschodnich, podnoszą głos, służąc pokojowi 
i cywilizacyi.

Z oflcyalnego źródła odbiera Hanib. 
K om tpondent następującą depeszę z Berlina: 
„Pogłoska, jakoby . cesarz Wilhelm uważał za 
potrzebne porozumieć się osobiście z carem 
Mikołajem w sprawie wschodniej i w tym 
celu wybierał się do Petersburga, jest zupeł­
nie bezzasadną."

Stronnictwo centrum w parlamencie nie­
mieckim postawiło ponownie wniosek o d n ie ­
sienie ustaw przeciw Jezuitom.

Praw. Wiestnik ogłasza wreszcie no- 
minacyę profesora Uniwersytetu, prezydenta 
m. Odessy, Ligina na kuratora okręgu nau­
kowego warszawskiego.

W tych dniach przedstawił się carowi 
generał-major Onoprienko, p. o. pomocnika 
■generał-gubernatora warszawskiego w wydzia­
le policyjnym.

Wicegubernatorem grodzieńskim został 
mianowany prokurator sądu okręgowego w 
Rydze, Dobrowolski.

Korespondent petersburski Kolnische Zei- 
tung zapewnia -wbrew twierdzeniom dzienni­
ków zagranicznych, iż ani w Odessie ani w 
Sebastopolu nie zarządzono mobilizacyi wojsk.

Według jednozgodnych doniesień, poło­
żenie na Krecie jest ciągle bardzo krytyczne. 
Nie sprawdza się jednak dotąd wiadomość, ja­
koby mocarstwa postawiły Grecyi ultimatum. 
Wpierw muszą się mocarstwa porozumieć co 

' do przyszłej autonomii na Krecie. Porozumie­

nie to znajduje się podobno na najlepszej 
drodze.

W kierujących kołach berlińskich kładą 
na to nacisk, aby gubernatorem Krety nie 
został Grek, a nadto żywią nadzieję, że król 
Jerzy w obec niemożliwości uzyskania czegoś 
więcej jak autonomii Krety, zaniecha dalszej 
prowokacyi Europy.

Austro-węgierska eskadra jest już w 
komplecie na wodach Krety. Składają ją: pan- 
cśpnik**wieżowy „Cesarzewiczowa Stefania", 
krążownik ,!Uesarzowa Marya Teresa", tor­
pedowiec „Sebenico", parowiec torpedowy 
„Satelłita", oraz łodzie torpedowe „Elstefl". 
Sperber" i „Kiebitz".

Eskadra francuska składa się z okrętu 
wojennego I. klasy J.Charner“ oraz z krążo­
wników „SuchePC„Battignies" i „Ghancy".— 
Eskadra angielska z okrętów wojennych I. 
klasy: „Revenge‘:, okrętu wiceadmirała Har­
risa, okrętów „Barfleur", „Camperdown" i 
,,Rodney“, z kanonierek „Dyad" 1 M an ie r"  
i z łodzi torpedowych „Ardent", HCruiser“, 
„Boxer“,R,Dragon". — Włoska eskadra skła­
da się z okrętu I. klasy „Sycylia", będącego 
okrętem admirała Oanevaro, dalej okrętów I. 
klasy „Morosini", „Re Umberto", „Ruggiero 
di Lanzio" oraz z krążownika „Yesurlo" i tor­
pedowca .’Euridice“.

Z Medyolanu donoszą, iż tamtejszy filo- 
heleński komitet postanowił' wydać odezwę, 
wzywającą do utworzenia oddziału ochotni­
ków, któryby przyszedł z pomocą powstańcom 
kreteńskim w walce z Turcją.

Senat francuski uchwalił bez dyskusji 
projekt ustawy o utworzeniu czwartych bata­
lionów w pułkach piechoty.

Dziennik paryski M atin  zamieścił w o- 
bronie polityki ministra Hanotans sensacyjny 
artykuł, który powiada: Zaspokojenie życzeń 
greckich w obecnej chwili wywołałoby peżar 
na całym półwyspie Bałkańskim, gdyż wszy­
stkie ludy tamtejsze zażądałyby tego" samego. 
F rancja  nie po to zbroiła się przęz lat 20, 
nie po to zawierała sojusz z Rossyą, aby pro­
wadzić Ydojnę na dalekich krąsach Europy. 
Jej cel tkwi u Wogezów.

Paryski Gaulois podaje pogłoskę, krą­
żącą w Londynie, według której mocarstwa 
miały wezwać' Grecyę, aby wojska jej opuśafły 
Krete w ciągu 48 godzin. Rząd grecki miał 
odpowiedzieć, że spełni to żądanie, jeśli auto­
nomia wyspy zostanie zagwarantowana.

Angielska Izba gmin odrzuciła 243 
głosami przeciw 125 wniosek Labouehe- 
ra o odroczenie posiedzeń Izby w tym celu, 
aby zwrócić tem baczniejszą uwagę na fakt 
ostrzeliwania wojsk greckich przez statki an­
gielskie. W ciągu dyskusyi oświadczył kan­
clerz skarbu Balfour, iż jest stanowczo jedno- 
myślnem życzeniem wszystkich mocarstw u- 
unikać wszystkiego, coby mogło być uważa- 
nem za wojnę. Rząd uczyni wszystko, co be-" 
dzie możliwem, aby zwalczyć niebezpieczeń­
stwo. Izba może zaufać rządowi, że Aywi do­
bre zamiary i szczere pragnienie uczynienia 
dla Krety wszystkiego, co tylko będzie możliwe.

Według depeszy z Londynu, w ponie-| 
działek odpłynęły z Dovru na Maltę oddzialyt 
piechoty angielskiej.

fELEGRAIY GAZETY LWOWSKIEJ
W ie d e ń , 24 lutego. Fremdenblatt do­

nosi, że Najj Pan polecił dowiedzieć się u 
P. Prezydenta gabinetu hr. Badeniego o zdro­
wie ciężko chorej jego matki.

W iedeń , 24 lutego. Według Fremden- 
blattu, wszystkie projekty ustaw, tyczące się 
odnowienia związku cłowego i handlowego 
między Austryą a Węgrami, oraz odnowienia 
przywileju bankowego, jedynie z wryjątkiem 
ustawy o kwotach na wspólne wydatki, mają 
być przedłożone nowej Izbie posłów Rady 
państwm, zaraz na pierwszem jej posiedzeniu 
po ukonstytuowaniu się tej Izby.

M entoua, 24 lutego. Najd. Arcyksiążę 
Franciszek Sakator przybył z Małżonką do 
Cap St. Martin.

Ilzym, 24 lutego. Projektowane przez 
dwa mocarstw7a udzielenie autonomii Krecie 
ma być zakomunikowane w formie zgodnych 
not dyplomatycznych rządowi greckiemu i tu­
reckiemu.

Ateny, 24 lutego. Na wczorajszem po­
siedzeniu greckiej Izby posłów, większość 
przedłożyła wniosek, wzywający rząd, aby za­
protestował przeciw7 bombardowaniu obozu 
greckiego na Krecie przez okręty mocarstw, 
oraz aby wytrwał' na stanowisku czynnej po­
lityki. — Prezes gabinetu oświadczył, że we 
wniosku tym widzi wyraz nieufności do rzą­
du. Minister uważa za rzecz niegodną zakła­
dać bezużyteczne protesty. — Opozycja wnio­
sła, aby wyrazić żal całego świata helleńskie­

go z powodu zastosowywanyeh przez Europę 
środków przymusowych. Prezes gabinetu, De- 
lyannis stawia wreszcie kwestyg zaufania.. 
W głosowaniu wyrażono rządowi zaufanie 115 
głosami przeciw jednemu.

Jak stwierdził włoski oficer żandarme- 
ry: na Krecie, wskutek bombardowania obozu 
powstańczego pod Kaneą zginęły trzy osoby 
a 15 jest rannych.

Cztery torpedowce krążą wzdłuż półno­
cno-zachodniego wybrzeża Krety. a«by niedo- 
puścić do wyładowania artykułów żywności. 
W obozie greckim na Jirecie jest żywności 
podostatkiem. — Krążownik grecki „Eurotas" 
przybył.pod Kane-ę.

IPojskowy gubernator Krety uzbraja 
Turków w broń.

Ateny, 24 lutego. Konsulowie w Ka- 
nei otrzymali od wice-konsula z Rethymno 
depeszę z oświadczeniem, że przedłużanie o- 
becnej sytuacji pociągnęłoby^za sobą ciężkie 
skutki. Turcy życzą sobie przywrócenia po­
rządku oświadczając, że gotowi nawet w tym 
celu przyjąć aneksyę Krety przez Grecje.

Ateny, 24 lutego. Okręty angielskie 
blokują Cerigo; Oastelli stoi w płomieniach. 
Angielskie okręty demonstrowały wczoraj przed 
Płatania, gdzie znajduje się główna kwatera 
1 aSsKsa.

Powracający z pbwstanczego obozu w 
Selino konsulowie oświadczyli, że za jedyny 
śęodek przywrócenia porządku na Krecie u- 
ważają obsadzenie wyspy oddziałami wojsk 
europejskich.

Objawione prze'zJ konsulów przekonanie, 
że mimo zbrojnej interwencji Greoyi, zała­
twienie sprawy kreteńskiej zawisłe jest jedy­
nie od zgodności mocarstw, wywarło na po­
wstańcach silne wrażenie.

Kane a, 824 luuogo. {Telegram Agencyi 
Stefaniego)1 Konsulowie Włoch, Anglii iRos- 
syi powróć li w Selino na pokład pancernika 
rossyjskiego. Opowiadają, że w Selino trwa 
bój na życie i śmierć. Położenie mahometan 
jest bardzo krytyczne. Ckrześcianie oświad­
czyli, że zezwolą pod tym tylko warunkiem 
opuścić kobietom i dzieciom zamkniętą miej­
scowość, jeżeli opuści ją z bronią i pakunka­
mi wojsko tureckie. Konsulowie odbyli podróż 
do Kadano pod gradem kul. Powstańcy strze­
lali pomimo, że konsulowie zawiadomili ich 
o swojej podróży. I)o Cefstelli przybyli konsu­
lowie w chwili gorącej walki karabinowej. 
Kule dosięgały parowcu konsulów. Konsulem 
powiodło się przeprowadzić akcje wymiany 
jjjfcjjców;.

Konstantynopol, 24 lutego. W. Porra 
zawiadomiła wczoraj ambasadorów, że po­
wstańcy na Krec-ie pobili zupełnie dwie kom­
panie wojska tureckiego. Uszło tylko 60 sze­
regowców z jednym oficerem. Powstańcy obsa- 
ezyli w iednym punkcie całą ludność maho- 
metańską wraz z kobietami dziećmi i tićy- 
mają ją w uwięzi.

Waszyngton, 24 lutego. W Izbie re­
prezentantów kongresu północnoamerykań­
ski ego wniesiono rezolucję, upoważniającą 
prezydenta Stanów Zjednoczonych, aby wy­
słał Sekrety wyjenny do Kuby z rozkazem 
bombardowania kubańskich miast nadbrze-.- 
żnych, na wypadek, gdyby uwięzionych obe­
cnie obywateli amerykańskich nie wypuszczo­
no na wolność.

Telegrafowany kurs wiede/iski.
W i«deń, 24go lutego 1897, godzina 

10 minut 35. Akeye kredytowe 360'— , A teye 
kolei dul stwowąj 342- — , Akeye tytoniowe 
— '—, Anglo - austryackie —•—, Urńon- 
banfc — , Południowej 86-50, Renta pa­
pierowa —•— , Akeye banku dla krajów ko­
ronnych 233‘—, 4-prc. listy zastawne banku 
krajowego 97-50, 4-prc. pożyczka krajowa 
z r, 1893 97-30, Napoieondor. —•—-, Rubel 
papierowy —•— , 4-pre. węgierska renta 
złota —■— za 100 marek 58-75 —-. Usposo­
bienie bez transakcji.

"Wiedeń, 24go lutego 1897, godzina 
2 minut 10. Alpejskie Towarzystwo górnicze 
8P40, Węgierskie akeye kredytowe 390 '—, 
Akeye anglo-austryackie 151-—, Akeye ban­
ku Union 282-25, Akc-ye kolei południowej 
86-50, Losy tureckie 44-80, Akeye kolei pań­
stwowej 341' — , Akeye kolei Lwowsko-Ozer- 
niowieckiej 284-—, 4-procentowe gaiic. obli­
gacje propinacyjne z 1889 r. 97-30, Akeye 
tytoniowe 139- —, węgierskie obligacje inde- 
mnizacyjne 97*30, Akeye kolei Ebental 
263 —, Akeye banku dla krajów koronnych 
233-— , 4-procentowa węgierska renta złota 
12P90. Akeye banku związkowego 251'—, 
Rubel papierowy 1-27-12, Y\ ęgierska renta 
papierowa 98 95, Kredytowe ziemski 483- — , 
Kredyty 35S'50, Rimamurania 23L50. Uspo­
sobienie spokojne

Odpowiedzialny redaktor KPfiCllOWlECiT,
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W y s t a w y  i  M a m a ,W frJ

— Nieustająca wystawa zjednocsoK1 
noga Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych 
przy plaen iSw. Ducha !. 10, I. piętro, jesj

I godziny 5 po południu. — Wstęp' od osoby ; lickins). Wstęp wolny w poniedziałek, cawar- 
■« Kosztuje w  niedzifef 1 5  e t .,  w  d p ie  p o w sw -- i tek  i piątek. W  in n e  d j l .  1 0  c t , w Ą s t M e  
| dnie 3 0  ct. D1& < 3 Ł k ó w  w s tę p  w o ln y .

10 do’

| piaedmioty na sprzedał.
;

Sttseum przemysłowe miejskie— Nieustająca wystawa wyrobthł 
J przemysłu krajowego otwarta "codziennie w j otwarte-, jS p io a u ie  (z w rjila ie is  poaidfizkł- 

otwarta codziennie od godziny 10 rano do ! domu niegdyś Biesiadeckich ( f r s ^  płaca Ha- i kśW}-.od godiąny 9 rano do gods. 3 po po-

łjtdniu (w  niedzielę i-;święta oa f>; -e ol 
B ib lio te k a - m u z e a ln a  o tw a r ta  6f^®'e'o^ god* 
godz. 11 do 3, w niedzielę.i
10  do 1 . -  W s tę p  w  d u i*  poin**'*®1' •
w niedzielę wolny. 08s«;

S'ixeh p o c i ą g ó w  k o l e j o w y
ot ow iązu jący  e d n iem  1 m a js  189®.

(czas tronlko^Mieifropojskib •'*

-  Z ak ład  n a ro d o w y  i » ieIljaBi6 
liń sk ic h . Biblioteka otwarta codą®

rst
-p|  X

godziny 9 do 2 z wyjątkiem nie<l®ł •
uroczystych. — Gabinet mdj|et i ®

edaU P

D o  L w o w a  p r z y c h o d s s ą ;
P 0 e i 1  g i S e  L w o w a  otitibodsriJj % F e i ą g i 1k

pospieszne s o s o b o w e pospieszne 1 0 s : b 0 w 1
7  Befilna . . . . . . . . . 8 »>‘H rac — 8''5£ a.6£ Do Earafljwa. Więąnfa, Wrajstawia4 i 1
Z Krakowa, Wiednia i Wrocławia i r s ( 8*4ł 8-5C 931 B erlina.................................... ..... 1 84( 2-&C 11-00 | 4-4>) S--5-f 0' 41

1 1 iZ W arszaw y.......................... ..... . 1 5 K — — 8-5f — — Do " W a rsza w y ..................... 8-4”, — 11*00 4 D | --- 0*4t
Z Muszyny - Krynicy przez Tarnów 1 Do MuszynjSKrynicy przez Tarnów ( \

(fod »/. do 3»/e wł.) (*od J6/a1
f  8'5f

(•tylko od do "L/„ włącznie)!! %-Ąf — 11*00 * ‘4t — * 6*41 t
do 18/g w ł . ) ................................

Z Muszyny-Krynicy przez Rzeszów
ł*5M — — 8-&E — — Do Muszyny-Krynicy przez Rzeszów i ~ — 11-00 — — _ - 1

5 1C — — — — __ — Do MasźMy-Kryniey gryw, Przemyś' — — — 6* 4.S —
Z Muszyny-Krynicy przez Przemyśl 1 — — 8*45 8'5s -- 9*30 — Do Rozwadowa i NadSwszia ! 8-4fl — 11*00 i  i ‘t • — — —
Z Mszany dolnej przez Tarnów, Ro­

zwadowa i Nadbrzezia przez
Do Chabówki przez Tarnów . , — 11*00 — ! - — —
Do Chabówki przez Rzeszów . . — — 11*00 — i 9 - 5 8 — —

D a m b ic ę ..................................... — — — — 8*55 — — Do Chabówki przez Przemyśl . . — — — — ! 9*5,' ©■15
Z Chabówki, przez Tarnów . . . 510 I*3C — — — — Do Rsitly ruskiej przez Jarosł®  . — 2 *50 — 4-TO j — — —
Z Chabówki przez Itzsszów . . 510 1'3C — — — — — Do. Ohyrowa, Sanoka, Iwonicza, Ry­ 1
Z Chabówki przez Przemyśl . . 
Z Rawy ruskiej przez Jarosław .

— 1'30 — 8'5fi — — manowa przez Przemyśl . , . — — 1-40 9-55 0*45 —
— 1*30 8*45 ■— — — Do Mezo-LaborcŁ i Pesztu przez | !

Z Krosna, Iwonicza. B ymanowa, Sa­ Przemyśl ................................ _ — — 4-4G ! 6*4?> —
noka przez Przemyśl . . . 1 — 1*30 S*45 8'55 — 9-80 Do Lawocznego, Munkacza, Miskol-

’Ł Mezo-Laborcz i Pesztu przez Prze­
S.45

eza, Pesztu przez Srryj -- — — 5-22 — 7*22 —
myśl, .......................... .....  • ■ — — 8-55 — 930 Do Hrebenowa (tylko od V0/, do S1/n ! — — —

Z Lawocznego, Pesztu, Miskolcza,
| 8-00

włącznie) prze* Stryj . . . — — — 9-55 — —
Munkacza ................................ — — — 12*10 Do Skolego i Stryja (*do Skolego

Z Hrebenowa (tylko od ,0/T do 0t/8 wł.) — - P51 — — — od */„ do Kjt w ładnie) . , . — — 5-22 9’ 35 * 3*05 7-2*
Ze Skolego i Stryja (*ze Skolego Do Stanisławowa i CKyrowaJp. Stryj -- — — — 9‘35 7*22 —

tylko od 1 maja do 30 września) — — — 800 1*51 *10*10 12*10 .Do Cfcyrowa przez Stryj1. . , . — — 5-22 — — —

Ze Stanisławowa przez Stryj . . — — — 8-00 1-51 — 12*10 Do Suczawy, Jass, Bukaresztu, Hu
Z Ohyrowa przez Stryj . . . , — — — 8-00 1*51 10*10 - siatykia, Korósmeap, Kołomyi-nadw.i
Ze Suazawy, Husiatyna, Korosmezo, przdm., B .homethu, Czndyna j

Słobody ruug., Berhomethu, Czu- 
dyna, R.idowiec, 'limpolunguj

Radowiee, Kimpolungu . . . | 6*10 — — — — —■ —

9*55
Do Suczawy, Peezeniśjfna, Czudyaaj

Bukaresztu i J a s s ..................... | -- — — — — i Berbomethu (każdego ponie-
Ze Suczawy, Czortkowa, Korosmezo,! 

Kałusza, Sopowa, Bukaresztu i
d-aiaSlu), Radowiee . . . . — — — 10*25 — —

Do Suczawy, Jass, Bukaresztu, Ozori-
Jass ................................ . . i -- — — — 3 0 1 — -- kowa, Kałusza, Korosmezo, Kim

Ze Suczawy, Radowiec, Berhomethui 
i Czndyna (każdego poniedziałku)!

p o l u ń g u ..................................... — — —

8 * 1 9

Do Sucjąwy, Jass, Bukaresztu. Hu
Peczeniżj n a ............................... i -- — — — —- sistyna, Kałusza, Peesjjhiyźyn-.i,

Ze Suczawy, Husiatyna, Kałusza, 
Nowosielicy, Czudysa (każdego

-JSowosieliaj^ lodowiec . . . — — — — — 10-55 1
Do Sokala i Jarosławia p. E:»-sę ruską — — — ( i - !  5 — —

poniedziałku), Radowiee, Kimpo- Do B e łżca .......................................... — — — — — ....
fungu, Bukaresztu i Jas . . -- — — 7 - i S —- — — Do Podwołoezysk i|K:t#4w (z dworca

Ze Sokala i Jarosławia przez Rawę Lwów-Podzaimaze) . . . . 3-16 8*05 — 10-57 — 9-42
r r s k ą .......................................... — — 8-1’̂ — 5 45 — Do Podwołoezysk i Brodów (z dworcu

Z Bełżca . ..................................... -- — — — 5’45 — głównego) , ..................... ..... 2 Oj 5*55 — ;0-45 — — 9-30
Z Podwołoezysk i Brodów (dworzec Do Zimnej-Wody ( od ‘/„.sj® */, $1

Lwów-Podzamczo)..................... -- 2-28 9T>3 7-52 5*05 — — tod.iicnnis) . . . . . . . — — — — 3.2 i.* —
Z Podwołoezysk i Brodów (dworzec Do Brzuchowic (od'*/s do a/a wł. w '

główny) . . . . . . . . -- 2-40 10*05 8 - 9 7 5*20 — — niedziele i święta) . . . .  
Do Brzuchowic (od lt. do *L wł. w

— — — :i*2(f — — i

Z Brzuuhowic (od1,) do S6/s i od l5/„
do */* w łą c z n ie ) ..................... -- — — 8.03

8*2 (i
— dnie powszednie i niedziele) . — — — — 3*20 —

Z Brzuchowic (od J,!/a do lł/8włącznie) -- — — - Do J*novs (od ’/* do “ /, 1 */, do
Janowa (*przez cały rok, — 

Z f )  tylko od “ /, do st/a włącznie)
f-'V4 wł., codziennie) . . . — — 9 *45 3 - 0 0 8* f?&

— — *  7 - C O f  5*28 t>& 4 — Do Jarowa o i  1 października 1896 — 9.05 3*00 7 * 5 0 ■ —  1

Z Janowa .......................................... 6 - 4 0

1

12*25 5*20 !i
!

. .  ~ " .. • C/O®1*
skich otwarty iest dla zwiedzs-ją®?1' 1 #

-> ■ i . „u a a " !me w goazinaen urzędowych- a
wtorki i piątki także od godzin) 
oołndnin.

h f

Lekarz chorób kobiecych i akus&et

dr. Leopold Sehfllefl^Jp
ordynuje p z y  ulicy Kopernika 1. 22 od £fS £JJ U l l O J  ^

po południu. Dla ubogich od godz. 9' 
łudniem bezpłatnie.

.10 <

Ł e l s  a f z - d e r a t y  s t a

B .  K a c z o r o m . ,
pittm
pr t\

Ul,
mieszka: Lwów, ul. Sobieskiego nr. 3, P 

tro obok płucu Maryackiego i sklepu 
Sztuczne zęby po m ożliwie 

pnych cenach,

Lekarz chorób kobiecych 
Z D o l s t o r

J ó ? e f  Z a k r z e w s t
mieszka przy ul. Słowackiego 1.

ordynuje od godz.

Podziękow anie*
W ciężkiem 

najdroższej naszej matki, doznaliśmy ł t_ 
współczucia od rodziny, bliższych i „goW1 
jurnych, nie będąc w możności wszystkim 
podziękować, składamy na tej drodze 

zBóg zapłać. jf«
T adeusz i  H ipolita  Sozańscy)

hr P f e

l lu a f i lk  S Godziny drukowane tłustemi r-.zcioi kami, oznaczają porę nocną od 
godziny 600  wieczór do godz. 5i:>S min. rano.

Czas środkowo-europejski różni się od czasu (wowsMege o 38 m. 
Godzina 12-00 czasu śrt- dlcowo-europejsklego — godzinie podług
łCj<ara lwowskiego.

W biurze informacyjnem c. Ł  ausir koie^ysństyf. we Lwowie 
ul. Trzeciego Maja 1. 3 (Hotel Jjngarisi) sprzedaż biletów strefowych, 
okrężnych, dowolnie zestawialnych zeszytów do jazdy, taryf i rozkładów 
jazdy w fcrmAie fcłoszonkowyni. Informaeye w sprawach taryfowych i 
pSzfS Izowyca.

Pwyjeekałl dc Lwów* 
dnia 2:3 lutego 1897.

H O TEL GEORGE.
PP. TyszkowsSi z Rybotyci, M. - 

ski z Csorobrowa.- P. i St. hr. KomorowS'u^ 
kierezye, M. dr. Fedorowicz ze Stryja, b  r 
Tarnowa, St. Jakubowski z Zabawy.

HO TEL BELLEVUE g.
PP. L. hr. Starzyński z Podkamienfjuśk#f|t 

sprzykiewioz z Wiednia, S, Juchnowicz z
■p*'

płacą

P. Lipiński z Krakowa, A. Głowiński .
W. Czajkowski z Bobrki, M. Rogalski z B® 
Majerski z Bobowy. y

. .. .. ..    .
p|3)̂ 4

26.50

28 S72.50

Ą

tr0'

nieszczęściu z ' J -

C e n n i k  
lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej

Lwów, dnia 24. lutego 1897.

1. Akcye za sztukę.

Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. mk. 
Kol. Lwów.-Czern.-Jai po 200

zł. wa. w srebr....................
Banku hip. gal. po 200 zł. w. a.

„ kred. gal. po 200 zł. w. a. 
Garbarni wRzeszowiepo200zł.wa. 
Fabryki wagonów w Sanoku przed- 

temLipińskiego po 500 koron wa.

II . L isty  zastawne za 100 zł.

Banku h. g. 5°/0 wa. wyk z 10°/0 pr.
„ ,,4V /„ ,, los w 50 1-
„ „4°/» „ „w601.po2QQK.

kraj. 4Va°/o w- a- l° s w 511- 
r • i ,  4°/0 w. a. los w 57 1. 

Tow. kred. gal. ziem. 4% (pierwsza
e m is y a ) ................................‘

Tow. kredyt, galic. ziemsk. 4%
los w 4D/s lat . . . .'
4°/. los w 56 lat . .

I I I . Obligl za 100 zł.

Gal. funduszu propinac. 4% w. a. 
Buków. fund"szu propin. 5°j0 w. a. 
Komunalne Banku kr. 5°/0 (2. em.)

» „ 4Vs7o (3- em)
Pożyczki kraj. 6°/o wa.zroku 1873 

„ 4°/0wa. z roku 1891
„ „ 4°/0 po 200 koron

z roku 1893 .....................
Pożycz, m. Lwowa 4°/o po 200 koron

IV. Losy.
Miasta Krakowa . . 

Stanisławowa

V . Monety.

Dukat cesarski . . . .
Napoleond’o r .....................
Pół im p e r y a ł .....................
ltubel rosyjski, srebrny

„ papierowy . 
100 marek niemieckich

płacą 
walutą 

zł. ct.

żądają 
austr. 
zł. ot.

217 — 22'j -

279 _ 23Tb_
386 — 306 —

! 0 — — —
200 — 203 —

250 — 260 —

110 10 110 80
100 — 100 70
96 70 97 40

100 50 1 Oj. 20
97 50 98 20

97 90 98 60

97 70 98 40
97 40 98 10

97 80 98 50
102 75 .— —
102 10 102 80
100 — 100 70
105 — — —

97 S0 98 20
97 — 97 70

25

5 63 
9 50 
9 60 
1 20 

126 50 
58 60

1 25 
127 50 

59 -

Losy z roku 1854 po 250 zł. mk. 4 pr. 150.— 
„ „ 1860 po 500 zł. wa. 5 pr. 141.50

„ 1860 po 100 zł. 5 pr. . 153 —
„ 1864 po 100 zł. . . . 188.50
„ 1864 po 50 z ł...................j 88.50

zast. domen, państw, po 120
............................... 157.—

Listy 
zł. 5 pro.

żądają 
1 5 2 .—

142.50 
1 5 4 .-
189.50
189.50

158.—

B . D ług  państwa (wszystkich w Kadzie państwa 
reprezentowanych krajów koronnych).

Austr. renta złota wolna od podatku
za 100 zł. 4 pro................................  122.90 123.10?

Austr, renta w wal. kor. wolna od 
podatku za 200 kr. 4 pre. . . . 100.20 100.40

Kurs giełdy wiedeńskiej.
Dnia 22 lutego 1897.

A. Ogólny d ług państwa. płacą
Jednolity dług państwa w banknot.

maj-listopad  .......................... (0C.50
lu ty -sierp ień ......................................... 100.50

Jednolity dług państwa w srebrze
s t y o z e ń - l ip ie c .................................... 100.60
kwiecień-pażdziernik . . . .  100.55

żądają

100.70 
100 70

100.80
100.75

C. Obligaeye kolejowe.
Kol. Arcyks. Albrechta za lOOzł. 4 pr. 
Kol. Cesarz. Elżbiety w złocie wolne 

od podatku za 100 zł. 4 pr. .
„ za 200- zł. mk. 53/4 pr. (osteuip.

a k e y e ) ...............................................
Kol: Cęsarz. Franciszka Józefa za
_  100 zł. 5 pr.....................................
Kol. Arcyks. Rudolfa w wal. kor.

wolno od podatku, za 200 kor. 4 pr. 
Kol Karola Ludwika po 200 zł. mk. 

(ostempl. akcye) 5 pro.) . . .

98.75

119.75

99.75

120.75

258.60 259. -

127.— 128.—

98.7: 99.75

Galic.poż.kraj. z r. 1873za 100zł. 6 pr.
płacą żądają!

1891 4 pr. 98.7-5
„ 1893 za 200 kor. 4 m-. 97.-30 

„ oblig. prop. z r. 1889za 100 z ł.4 p r . 97.65 
Pożyczka m iasta  Lwowa z r 1896 za

lÓ0*ll'. 4 p ro .........................................
R en ta  w łoska za 100 kor. 4 pre.
Pożyczka serb. prem . za 100frank . 2 pr. 
T u reck ie  obi.prem . kolej, z a 400frank.

100.—
os.ao,
98.65

97.25 98.23

33:50
43.65

34.50 
44.1 5

101.50 
100.90 
117.25 
118.—
105.50 

97.—
111.10
100.60

97  2 ?

217 50 218.-50

Obligaeye pierw szeństw a (kolejowe).- 
Kolej Are. Albrechta za 300 zł. 5 pr. 113.50 

„ w złocie za 200 zł. 5 pr. . 133.— 
Kol. Czeskiej zach. za 200, 100C i

5000 zł. 4 pre...............................  99,50
Kol. Czeskiej emiss. z r. 1893za200 

kor. 4 pre. . . . . . . . .  9.9.70
Kol. bukowińskiej lokaln. za 200

kor. 4 pro...........................................
Kol. gal. Karola Ludwika za 200

100 zł. 4 pr........................................
Kol.lwowsko-ezern.jasskiej z r. 1894

za 200 kor. 4 pr...............................
Kol. Arcyks. Rudolfa (Salzkammer- 

gut) za 200 marek 4 pro. . . .

98.75 

98.40 

99.20 

121.—

100.50 

100.70 

99.'' 5 

99.40 

100.20

C. D łu g  państwa (krajów korony węgierskiej).
Węg. złota renta za loO zł. 4 pre. — —. 

„ „ „ w wal. kor. za 200
kor. 4 pró..................................  93.90

„ obi. prop. za 100 zł. A1/̂  pr. 100 65
„ obi. pr. reguł. Cisy za luO zł. 4°/0 137 50
„ poż. 'premiowa za 100 zł. . 14SK—

aa 50 zł. . 149.—

99.10 
101.65 
1 * 5 0  
150.— 
150 —

D. Obligaeye indemnizaeyjne. 
Kroacyi i Sławonii za 100 zł. 4 pro. 
Węgier za 100 zł. 4 pr........................ 97.20

98.50
98.20

E. Inne publiczne pożyczki.
Losy reguł. Dunaju z r. 1870 za 100

zł. 5 pre..............................- . . . 127.—
Pożyczka reg. Dunaju z r. 1878 los. 5 p r e !08.25 
Poż. kraj. Bukowiny z r. 1898 los.

za 200 kor. 4 pre..................... 97,—
Bukowińskie obi. prcpinaeyjne los. 

za 100 zł. 5 pre...................... 103.50

1 2 8 .-
109.25

08.—

104.50

F. L isty zastawne. Oblig. hipot. i listy dłużne 
(za 100 zł. Nom.).

Anglolustr;banku los. w 30lat 4 11 ./„pre. 101. —
A u s tr .zakł.kred. ziem.los.w-5£lat4pr. 99.90 

„ „ „ obi.prem. zr.18S0k3pi.-116.25
n „ „ ., 1889 3 pr. 117.25

Bukowiński zakł. kred. ziem. los.ópr. 105.—
„ „ „ los. 4pr. 96.50

.Gal. Alce. banku hip. lOpr. prem. los.ópr.110.10 
„ „ „ „ loą. 50 lat4}/» pr- 100.—

„ 60 lat za 200
koron 4 pr...........................................

Gal. Tow. kred. ziem.4pr. los.5Ó4at 
„ „ „ „ 4- pr. los. 41 lat
„ „ „ i, 4pr. stare
„ „ „ „ 4 pr. z a 200 kor.

Banku krajowego dla Galieyi Lodom.
4 pr. 51!/* lat zwrotne " . . .

Banku krajowego oblig. komun. 2
Emfssya 5 pr.....................................

Banku krajowego oblig. komun. 3 
Emlssya 42 lat zu!200 k«-: 4l /a pr. 100.—

Banku kraj. los. 571/* lat za 200 kor. 4pr. 97.50 
„ „ obi. kol. los. za 200 kor. 4pr. —.—

Austro węg. banku 401/* lat los. 4 pr. 100.10 
„ „ 50 lat los 4 pr. —.—

96.75
97.—
97.75
98.— 
97.50

97.80
98.25
98.50
98.50

100.10

102.30

101.10

102.80

98.50 

1 0 1 —

Ozesk. kolei półn. za 300 zł. % pr. 
Tow. żegl. par. po Dunaju za 100 i 200 

zł. 6 pr. . . . , .......................

T r  r ■ r,” ’ł  ’’ ”Kol. Lwow-Czer.-Jassy z r. 1884 za 300
zł. 4 pr.................................................

Kolei Lwow-czern. z r. 1884 za 800
zł. 4 pr.................................................

Gal. Kol. lok. wsehodn. za 100 zł. 4 pr.

1887 za 200 zł. 4 pr.

H . Losy (za sztukę). 
Budapeszteńskie (Basilica) 5 il.
Zakł. kred. dla h. i p. 100 zł. . .
Clary 40 zł. mk.....................................
Tow. żegl. na Dunaju 100 zł. mk. 4 pr. 146.— 
Pożyczka m, Insbruku 20 zł. . .
Losy m. Krakowa 20 zł. . . .
Pożyczka m. Lubiany 20 zł. . .
Palffy 40 zł. mk. . . .
Czerw, krzyża aust. tow. 10 zł. .

za 100 zł. nom.
109.— —

101.50 Ir, 5. la
il 17.50 117.90
101.25 102.24.'*
101.40 102.40
-101.30 102.30
101.25 —

93.10 94.10

98.40 a^@9.40
99.50 1 0 0 .-

107.50 108.50
107.10 *03.10

98.20 99.20

- 77.— 7.50
197.— 1 9 8 .-
57,25 58.25

146.— —.—
_ 27.80

K.50 26.501
2 2 . - 23.-
58.50 59.50
19.75 20.25

Czerw, krzyża, weg. tow. 5 zł.
Losy fund. are. fiudolfa 10 zł. .
SaJma 40 zł. mk..............................
Pożyczka m. Salzburga 20 zł. ,
St. Genois 40 zł. mk......................
Pożyczka m. Stanisławowa 20 zł. .

„ m. TryestulOOzł. mk. 4‘/a pr. 146.- 
„ m. „ 50 Ił. 4 pr. . 69-

Waldstein 20 zł. mk...................................60.'

35 7 #  
389 -  
737.-^

J . Akcye banków (za sztukg)JL! 
Banku Anglo austr. 120 zł. . . . .
Pfeszt. banku handl. 500 zł. . . .
Zakł. kred. dla handlu i pi^em.
Weg. banku kredyt. 200 zł. . . .
Dolno austr. tow. esk. 500 zł. . .
Gal. banku liipot. 200 zł. . . , .

„ „ dla handlu i przem. 200 zł.
Banku dla kraj. koronnych 200 zł.

„ Austro-weg. 600 zł. . . .
„ Związków. (Dnionbank) 200 zł. 33® a

Czesk. banku związb. 100 zł. . . 129-5
Zirnostenska banka 100* . . . .  Mp?

d
"k
W -
€

330.35
'0 . - '

pK  

&Z,
ń llv

IW

280'
196-'

339' 
20 L '

‘iĄ

K. Akcye Przedsiębiorstw transpo1d°'V' 
Buków. kol. lok. (akc. pierwsz. 200zł. 209-'__

„ „ „ (akcyezakład. 200zł. I ' ’" '3^ /
Kolei półn. ces. Ferdyń. 1000 zł. mk. 339 - j '  O  
Kołomyj.kol.lokal.(akc.pierw.)200zł. '  "
Kol. Lwów-Bełzeo (akc. pierw.) 200 zł. " °

„ Lwów-Czern.-Jassy 200 zł. . .
„ wsehodn.-galic.-lokaln. 200 zł. .
„ państwowych .200 z ł.....................
„ południowej 200 zł......................
„ węgier. gaiioyj. I. 200 zł. . . - 

Austr. Tow. legi.na Dunaju 500 zł. mk. 4o-i-
L. Akcye Przedsiębiorstw przemysDff̂

Tow. kopalń węgla w Briiz 100 zł. . 363-^ 
Galic. karpackie naft. tow. 500 kor,
Austr. tow. górnicze Alpine 100 zł. . „
Prazkiego tow. Żelazn, przem, 200 zł. 840
Schodniey 500 kor....................................®
Tureck. zarz. tytoniow. 500 frank. . ^ ,  > 0

rok.

gO-'-
ą

Trifail. tow. kop. węgla 70 zł.

M. W e k s l e .
Berlin za 100 marek 5 pr. . . . 
Londyn za 10 funt szt. 4 pr. . •
Paryż za 100 fran................................ •
Petersburg za 100 rubli 6 pr. . •
Niemmękie b a n k i .............................. ■
Włoskie b a n k i ....................................■
Francuzkie b a n k i...............................■
Szwajcarskie b a n k i ......................... •

5 s Ą  0 /  

47 $  <)! 

5 SĄ  F,

t t -  9
^  iJ

N. W a l u t y -
Dukat c e sa r s k i....................................■
Austr. węg. 8 guld. złota moneta •
2 0 -fr a n k ó w k a .............................. ■ •
2 0 -m a r k ó w k a ...............................■ •
Rossyjski półimperjmł . . . • ■
Niemieckie banknoty za 100 marek 
Włoskie banknoty za 100 lir ■ •
R u b le ................................................... ■

5 #  yJ

D #  (Ą
 - k 1)
58-80, l f
l.fl
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1,1 1SS 8 (1852 8 - 3 )
10 r„ ^  | UL Sądzie odbędzie się o godzinie 
iftiw ^aia 2 marca 1897 powyżej wartości 
^°W 8 Za  ̂ 7 'sw ’e*;ia’a 1897 nawet poniżej 
i J Ija rzecz Skarbu Państwa sumy 1155 zł. 
poi0i aa. palności pod 1. 32 w Bolechowie 
°%tei Ŵ ‘ k'-P- !■ 609 ks. gr. tejże gm. 
H  j,'* ^asy  spadkowej Józefa Handla własnej 
Wo f i ?  Zachary asza Handla intabulowanej 

2*. 90 et. i t. d. 
lj?Ca wywołania 1155 zł.
^adyum  115 zł. 50 et.

1ę°llio warunków i wyciąg tabularny
przejrzeć w tus. registraturze 

wie, nieznanych z życia i miejsca poby- 
<lr. o ^yeieb ustanowiono kuratorem adw. 

a|ńno wieża w Stryju.
0. k. Sąd powiatowy.

“ olfcehów 6 grudnia 1896.
r u m  ---------

wołania 1800 fał., w drugim terminie zaś i 
niżej tej eony z zastrzeżeniem przepisów u- 
stawy z 10 czerwca 1887 1. 74 Dz. u. p.

Kuratorem nieznanych wierzycieli jest 
tutejszy c, k. notaryusz Józef Narajewski.

.Resztę warunków lisytaeyi i wyciąg hi­
poteczny można przejrzeć w t.usądowej regi- 
stratnrze.

Dynów, 1 stycznia 1897.

(1362 3 - 8 )
I897 ^  lutego 1897 i dnia 26 marca
dzj6 ?ażdym razem o godz. 10 rano h|*lę-
Sj.ir2e,§ w tut. Sądzie przymusowa publiczna
®Wan- ^  części realności pcd nr. 7 w
Oiseg 16 wtol. 519 objętej Ohai Ruchli 2 im. j

' fe! Margulies własnych w sprawie j
?*e sr/ ? 0 ^ 6rn;-’teina przeciw nieobjętej ma- j

r£kl We,j ^ ai ®ua^ '  ^ im. Oises vel |
i les o zapłacenie 400 zł. a. w. z pn. j
Jjńa wywołania wynosi 250 zł.
J^adyum 25 zł. 1
■Pr

L. 14543 (1349 3— 3)
O. k. Sąd powiatowy miej. del. w No­

wym Sączu zawiadamia, że celem zaspokoje­
nia sumy 400 zł. a. w. s pn. odbędzie się 
w tymże sądzie publiczna licytacya ciała hip. 
whl. 76 gminy Siedlce objętego dłużnika 
Wincentego Cisonia własnego w dniu 22 
marca 1897 i w dniu 21 kwietnia 1897 każ­
dym razem o godz. 10 rano.

Wadyum wynosi 89 zł.
Wyciąg hipoteczny, protokół oszacowa­

nia tudzież reszta warunków licytacyjnych 
mogą być w registraturze sądowej przejrzane. 

Nowy Sącz, 7 psździernika 1896.

lub Pierwszym terminie realność tylko 
Wvżoi csny wywołania, przy drugim 

(, — takowej sprzedaną będzie.
^ wanmków licytacyjnych wolno

I 0*' registraturze przejrzeć.
'vi°Uo j|a niewiadomych wierzycieli ustaao-

laeieUl'atoreern adwokata dr. Ehrlicha w

Ł.

ęj, O. k. Sąd powiatowy, 
^ałat, dnia 30 grudnia lb96.

7055

L. 5352 (841 3— 3)
O. k. Sąd powiatowy w Wieliczce za­

wiadamia że w celu zaspokojenia wierzytel-: 
ności Powiatowej kasy oszczędności w Krako- i 
wie w kwocie 50 zł. w daiaek 2 kwietnia i ; 
6 maja 1897 w Sądzie o godz. 10 rano r e - ; 
alaośó pod lk. 8 w Sygneezowie objęta przez 
publiczną licytację sprzedaną będzie.

Cena wywołania wynosi 100 zł.
Zakład 10 zł.
Wyciąg hipoteczny, akt mcunkowy oraz 

resztę warunków licytacyjnych przeglądnąć 
można w registraturze sądu.

O tern zawiadamia Sąd interesowanych, 
tych, którymby rezolucja licytacyjna na czas 
doręczoną być nie mogła lub którzyby po 
dniu 19 czerwca 1896 do hipoteki weszli do 
rąk e. k. notaryusza p. Kazimierza Przychoc- 
kiego w Wieliczce.

Wieliczka, 21 sierpnia 1896.

Sądzie publicznie przymusowo sprzedane będą 
realności egzekuta Bsriseha Krausa w łaine:

a) dwie trzecich częśei realności lkat. 
32 objętej wykazem hipotecznym 232 ks. g”. 
dla gminy Bukaczowce na kwotę 733 zł. 
32 et. oszacowanych,

b) cztery dwunastych części realności 
objętej wyk. hip. 1. 405 ks. gr. dla gminy 
Bukaezowes na 133 zł. 32 ct. oszacowanyen,

o) realność objęta wykazem hip. 1. 175 
księgi gruntowej dla gm. Kozary na kwotę 
390 zł. oszacowana,

di dw u szóstych części realności wyk. 
hip. 1. 369 ks. gr. dla gminy Kozary objętej 
na 16 sł. 66 ct. oszacowanych.

e) cztery dziesiątych części posiadłości 
wyk. hip. 1. 340 ks. gr. dla gminy Kozary 
objętych na 40 zł. oszacowanych,

f) jedna trzeeia część posiadłości obję­
tej wyk. hip. 1 847 ks. gr. dla gminy Ko­
zary objętej na 15 zł. oszaeowanej.

g) dwie trzecich części realności objętej 
wyk. hip. 1. 353 ks. gr. dla gminy Buka- 
ozowce objętej Judy Hellera własnych na 
66 zł 66 ct. oszacowanych własnej, na za­
spokojenie pretensji Raissl Heller w kwoeie 
45 zł. dnia 23 marca 1897 za Iu» wyżej ce­
ny szacunkowej, a dnia 28 kwietnia 1897 
każdym razem o godzinie 10 przed połud. 
li tylko za lub wyżej ceny szacunkowej.

Wadyum wynosi 10% wartości wedle 
oszacowania.

Reszta warunków' licytacyjnych, wyciąg 
tabularny i akt oszacowania można w tutej­
szej registraturze przejrzeć.

Wreszcie ustanawia Sąd dla wierzycie­
li, którymby uchwała licytacyjna przed ter­
minem z jakiegokolwiekbądź powodu dorę­
czoną być nie mogła, lub którzyby po wyda­
niu wyciągu tabularnego, to jest po dniu 27 
października 1896 do ta buli weszli kuratorem 
p. Feliksa Błockiego i tychże wierzycieli o 
rozpisaniu niniejszej licytacji i ustanowieniu 
dla nich kuratora,oiniejszem zawiadamia.

Bursztyn, 26 stycznia 1897.

Franciszki Ostrówk, syna Piotra i realność1 
wyk. 1. 197 ks. gr. gm. Woroehta Mikołaja 

, Lesków własnej na dzień 26 marca 1897 i 
na dzień 28 kwietnia 1897 zawsze o godz 
10 rano w biurze II  tut. Sądu.

! Cena wywołania 1468 zł. w. a.
Wadyum 146 zł. 80 ct. 

i Na pierwszym term?de realność tę na-
j  być można za lub wyżej ceny wywołania, na 
, drugim i poniżej.
i Resztę warunków protokół opisania przy­

należności, tudzież wyciąg hipoteczny przej­
rzeć można w tus. Registraturze.

Kurator niewiadomych wierzycieli pan 
Kuryś w Bełzie.

O. k. Sąd powiatowy.
Bełz, dnia 3 grudnia 1896.

L. 7849 (1407 2 - 8 )
W sprawie egzekucyjnej Natana Riegel- 

haupta przeciw Izakowi i Laji Silbersteinom 
pto 400 zł. odbędzie się w tutej. Sądzie w 
dwóch terminach to jest dnia 29 marca 1897 
i dnia 3 maja 1897 zawsze, o godzinie 10 
przed południem przymusowa sprzedaż poło­
wy realności Iwh. 116 tudzież eałyeh realno- 
śai lwh. 57, 124, 127 i 55 w Słotwinach po- 
łoż nych.

O.-ną szacunkowa wynosi 1275 zł.
AMadyum 128 zł. w. a.
Warunki licytacyjne można przejrzeć w 

Sądzie.
Kuratorem niewiadomych w ierzycieli jest 

e. k. notaryusz Jan Ariet
O. k. Sąd powiatowy.

Muszyna, 21 stycznia 1897.

c (1355 3—3)
r»Jen ' k- Sąd powiatowy w Czarnym Du- 

aie do wiadomości, iż celem zaspo
Bg0 Wierzytelności Towarzystwa Zaliczko- . 

K  »  Nowym Targu w sumie 139 zł. z i
i 2( . “Sdzitj się w dniach 17 marca 1897 I
p tv ,Vfl6i,nia 1897 każdym razem o godz. | 

Prz?/milsowa sprzedaż przez publiczną i 
K / S  eałej realności lwh. 700 ks. gr. 1 

^ah Zarńy Dunajee dłużnika Ferdynanda 
p własnej.
'®ńa szacunkowa 890 zł. 

fe ¥ Um 89 zł. 
tH  , , ! sz*8 warunków licytacyjnych przej- 

w regNtraturze w godzinach u-

^arn y  Dunajec dnia 31 giudnia 1896

' *518 ---------------
a o CIS67 3 - 3 )

dok‘ . ¥  Powiatowy ,w Siemieniu po-
J 6rzyt wiadomości, że celem zaspokojenia 
i ń * en a°^c’> Ludwika Bóhma w sumie 150
i0Jl azie się w dniach 17 marca

ityjo 6 a y897 każdym razem o godzinie 
^  gmachu sąd. egzekucyjna pubii- 

‘cąeh [daz realności pod Nk. 143 w Gi-

L 10649 (1369 2 - 3 ) ,
0. k. Sąd powiatowy w Bełzie rczpisu- i 

je celem ściągnięcia na rzecz Banku krajo- i 
wega<finrólesfwa Galicyi i Lcdomeryi z Wiel. i 
Jfśjęstwem Krakowskiem we Lwowie s» m ! 
38 zł. 48 ct., 28 zł. 41 ct., 28 złr 34 et. i 
sumy 355 zł 87 ct. w. a. z pn. licytację re- j 
alności wyk. hip. ł. 47 ks. gr. gm. kat. Hol- j 
cze z Chochłowem Iwana i Lucia Bobranów j 
własnej i ciała h ;p. --tyk. 1. 48 tej samej ' 
gminy Maryi Bobran własnej na dzień 26 i 
marca 1897 i na dzień 28 kwietnia 1897 za-1 
wsz^ o godzinie 10 rano w biurze i i  tutej- j 
szego Sądu. j

Cena wywołania 1250 zł. w. a.
Wadyum 125 zł. a. w. i
Na pierwszym terminie realności te na- i 

być można za lub wyżej ceny wywołania, na 1 
drugim i poniżej.

Resztę warunków, protokoł opisania przy-. 
należności tudzież wyciągi hipot. przejrzeć j 
można w tus. registraturze.

Kurator niewiadomych W ierzycieli p. dr. 
Jan Kuryś w Bełzie.

Bełz, 7 grudnia 1896. i

L. 13860 (1406 2 - 3 )
O. k. Sąd powiatowwy w Mielcu poda­

je do wiadomości, że celem zaspokojenia wie­
rzytelności Andrzeja Kutza w kwocie 300 zł. 

ewT* a. z pn. odbędzie się. w gmachu sądWym 
dnia 24 marca 1897 i dnia 9 kwietnia 1897 
każdym razem o godzinie 10 przed poD-dniem 
egzekucyjna sprzedaż realności lwh. 65 ks. 
gr. gminy kat Ozajkowa.

Cesę wywołania stanowi kwota 2175 zł. 
56 ct. w. a.

Wadyum kwota 217 zł. 55 ct. a. w.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli a- 

dwokat dr. Mieczysław Brzeski.
Rasztę warunków licytacyjnych, wyciąg 

hipoteczny, akt oszacowania przejrzeć można 
w registraturze sądowej.

Mielec. 30 stycznia 1897.

L. 11168  ̂ (1360 2 - 3 )
O. k. (Pąfl powiatowy w Limanowy za­

wiadamia, iż celem zaspokojenia sumy 187 zł. 
z pn. odbędzie się na rzecz F . A. Schonb^rg 
& Franke! w tut. Sądzie powiatowym sprze­
daż posiadłości lwh. 13 gm. kat. Rybie stare 
objętej dłużnika Wigdora Wasserlaufa w ła^J 
nej w dwóch terminach mianowicie dnia 29 
marca 1897 i dnia 10 maja 1897 każdym 
razem o godz. 10 przed południem.

\ Wyciąg hipoteczny i resztę warunków 
i licytacyjnych przejrzeć można w registratu- 
\ rze sądowej.
! Kuratorem wierzycieli ustanowiony adw. 

p. dr. Młodzik.
Wadyum wynosi 102 zł.

; C. k. Sąd powiatowy
Limanowa, 15 grudnia 1896.

fik
<1

lwh 

Wh.
«,'^eia„i ,wh. 328 w połowie, 829 w 4/16 L. 18490 

330 w 4 '8. , lwh. 331 z 1/16 
k’a | łViV 600 w 4/16 częściach ks. gr. 

^łasr, •:1' 0wice dłużnika Michała Gąsior-
ę ae).

wywołania 1173 zł. 50 ct. 
ej Jj6aflJum 120 zł.
V ' warunków' licytacyjnych i wy-

r  sari tca.DJ  s4 do przejrzenia w registra-

9 - powiatowy.
^ ien 30 września 1896.

\  Cći (1350 3 -  3)
u, , z;-spokojenia pretensji Marciua

UxiA- 8ię w ?-v,7Cie 707 fi-  ( ^  z pn. odbę-
Wi'*‘ dem yadowiekim e. k. Sądzie po?/.

Ń marca 1897 1 dnia 21
“ei 1 • każdym razem o godzinie 9

• 37 Ĉ a iŜ ? ^ a- ^  cz§8e! realno-

(1363 2 - 3 )
W tutejszym Sądzie odbędzie się o go­

dzinie 1.0 rano dnia 23 rasrea 1897 powyżej 
ceny szacunkowej, zaś dnia-29 kwietnia '1897 
nawet poniżej takowej Leytacya puśiadłości 
wyk. hip. 1. 16 ks. gr. gna. kat Kopjtów 0- 
bjęlej Marc:na Dnauehowskiege własnej na 
rzecz Skarbu Państwa pto 53 zł. 31 ct. z pn.

Cena wywołania 2-715 zł.
Wadyum 135 zł. 75 ct.
Resztę warunków, akt fssśieowania i wy­

ciąg tabularny wolno przejrzeć w7 tus. regi­
straturze.

Dla nieznanych z żyeia i miejsca poby­
tu i dla wierzycieli hipotecznych ustanowio­
no kuratorem sdw. p. dr. Wejdę.

Sokal, 30 października 1896.

L. 38! (13S7 2—3)
Celem zaspokojenia wierzytelności Oha- 

ima Dyma przeciw masie konkursowej W a­
lentego Kruszkowr-kiego w kwocie 1400 zł. 
a. w. z pn zostaną połowy re&luości pod lwh. 
381 i 382 w Posadzie wyżnej masy rozbio­
rowej 'Walentego Kruszkowśriego własnej 
dnia 19 marca 1897 i 20 kwietnia 1897 o 
godzinie 10 przed południem na pierwszym 
terminie tylko w ‘,żej lub za cenę wywołania 
w kwocie 26 zł. 50 ct., względnie 208 zł. 
50 ct. jednak nie niż“j 1/3 części takowej 
sprzedane.

Wadymn 23 zł.
O tem zawiadamia się nieznanych wie­

rzycieli do rąk kuratora c. k. notaryusza Mi­
chała Orłowicza w Rymanowie.

Warunki licytacyjne, akt oszacowania i 
wyciąg hipoteczny można przejrzoć w tusą 
dowej registraturze.

Rymanów, 27 stycznia 1897.

L. 844 (1359 2 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Limanowy za­

wiadamia, iż celem zaspokojenia sumy 64 zł. 
40 et. z pn. odbędzm się na rzecz Feliksa 
Meysnera w tut. Sądzie powiatowym reliey- 
taeya posiadłości lwh. 160 gm. kat. Tymbark 
objętej dłużnika Jana Palki własnej na jednym 
terminie dnia 29 marca 1897 o godzinie 10 
przed południem.

Wyciąg hipoteczny i resztę warunków 
licytacyjnych przejrzeć można w registraturze 
sądowej.

Wadyum wynosi 27 zł. w. a.
C. k. Sąd powiatowy.

Limanowa, 13 stycznia 1S97.

w ł/ k*1*'- Radocza Ludwika We- 

owa wJ aosł 456 zł. 98 et.
lp C f  45 1  60 ei.

u ki rl!ret?J n i0wiadomych wierzycieli dr. 
\VadoW. Wadowicach.

l, o “uuwice, 9 listopada 1896 
' - __________
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powiatowy w Dynowie poda-
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^  * 'rttiinie tv?k?e^an?! , 'j0S*;an ê w pierw- ylko za lub wyżej cery wy-
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L. 23436 ■ " “  " (1364 2 - 3 )
W tutejszym Sądzie odbędzie się o godz 

10 rano dnia marca 1897 powyż«j «?ny 
szacunkowej, zaś dnia 29 kwietnie. 1897 na. 
wet poniżej takowej licyiaeya posiaałośń wyk. 
hip. !. 10 ks. gr. gm. kat. Horoółowiee 0- 
bjęśej Jana Dr.wonkowskiego i Wasyla Dzwc-n- 
kowskiego syna Jana własnej na rzecz Banku 
kraj. Królestwa G a l i c y i  i Lodomeryi z Wiel. 
Księstwem Krakowskiem pto 5 zł. 63 ct. 
etc. z pn.

Cena wywołania 1300 zł.
Wadyum 130 zł.
Resztę warunków i wyciąg tHflter/uy 

wolno przejrzeć w ts. registraturze.
Dla nił-zuanych z życia i mmjscą poby­

tu dla wierzycieli hipotecznych ustanowio­
no kuratorem adw dr. Wejdę.

Sokal, 30 grudnia 1896.

L. 1383 (1382 2 - 3 )
C. k. S al powiatowy ogłasza, iż celem 

zaspokojenia wierzytelności Walentego Gła- 
dyea do Józefa i Maryi Pochroniów w kwo­
cie 11 zł. 51 ct. z pn. odbędzie sig w tut. 
sądzie w dniach 17 marca i 21 kwietnia 1897 
o godz. 9 rano egzekucyjna lieytacya połowy 
realności pod lwh. 6 w Baiinie położnej Jó 
zefa. i Maryi Pochroniów własnej.

Cena wywołania 170 zł.
W adyum  17 ' ł .
Reszle warunków licytacyjnych przej­

rzeć można w registraturze tutejszego Sądu.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

adw. dr. Kromer z substytucją adw. dr. 
Kepplera.

Chrzanów, 26 stycznia 1897.

L. 14507 (1403 2 - 3 )
O. k. Sąd powiatowy w Bursztynie po- 

dajo do publicznej wiadomości, że w tymże
i!* 25 lutego

; L. 10410 (1370 2—3)
; O. k. Sąd powiatowy w Bełzie rozpisuje 
I celem ściągnięcia na rzecz Banku krajowego 
1 Królestwa Galicyi i Lodomeryi z Wielkiem 
i  Księstwem krakowskiem we Lwowie sum 
: 23 zł. 23 ct., 23 zł. 16 ct., 23 zł. 09 ct. i 
: sumy 156 zł. 12 ct. a. w. z pn. licytację 

realności wyk. hip. 1. 58 gm. Werochta

L. 38S79 (1378 2—3)
Zawiadamia się, że na zaspokojenie wie­

rzytelności Agnieszki Półkoszkowej w sumie 
500 zł. w. a. z pn. dozwoloną została sprze­
daż egzekucyjna realności lwh. 308 ks. gr. 
gm. kat. Klikowa Wincentego Zająca własnej 
odbędzie się przez licytację publiczną w Są­
dzi?; tym w dwóch terminach dnia 24 marca 
1897 i dnia 28 kwietnia 1897 każdym razem 
o godz. 10 nrzed południem.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa 300 zł. w. a.

Wadyum wynosi 30 zł. w. a.
Resztę warunków, wyciąg hipoteczny i 

akt szacunkowy przejrzeć można w registra­
turze, c. k. Sądu powiatowego miej. del. w 
Tarnowie.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanowiono adwokata dr. Malawskiego w 
Tarnowie.

Z e. k. Sądu pow. m. d.
Tarnów, dnia stycznia 1897.

L. 7931 J 5 T ~  (1336 2 -  3)
O. k. Sąd powiatowy w Ropczycach 0- 

głasza, że na zaspokojenie wierzytelności To­
warzystwa wzajemnego kredytu w Sędziszo­
wie w kwocie 120 zł. odbędzie się w dniu 
22 marca 1897 i w dniu 26 kwietnia 1897 
każdym razem o godz. 10 rano egzekucyjna 

; sprzedaż 2;5 części realności lwb. 119 gminy 
Olchowa objętej dtużniczki Korneli Marcinko­
wej własnej.

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa 636 zł.

Wadyum 63 zł. 60 ct.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

usianowmny został adwokat doktor Strowski 
w Ropczycach.

Ropczyce, 20 sierpnia 1896.
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L. 80112 (1401 2 - 3 )

W c. k. Sądzie krajowym w Krakawie 
odbędzie się celem zaspokojenia wierzytelności 
Chany Freidli Rąbinowicz jako cesyona- 
ryuszki Kopia Thorna w kwocie 3000 zł. z 
pn. w dniu 22 marca 1897 i w dniu 26 
kwietnia 1897 zawsze o godz. 10 rano przy­
musowa sprzedaż sum 2530 zł. i 4685 zł. 
a. w. ciążąeych na rzecz Beili z Horowitzów 
Cypresowej w stanie biernym 1/3 części re ­
alności 1. k 8 dz. YII w Krakowie wedle 
lwh. 1265 Dawida Oypresa własnej oraz sum 
5300<izł. i 3600 a. w. z pn. ciężących na 
rzeez Laji Breindli z Lanerów Cypresowej 
w stanie biernym 1/3 częś-i realności lk. 8 
dz. YII. w Krakowie wedle whl. 1265 ?e- 
retza Cypresa własnej

Cena wywołania wynosi 17115 zł. 
Wadyum 1711 zł. 50 ct.
Warunki licytacyjne przejrzeć można w 

registraturze sądowej.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

jest adw. dr. Gleitzman w Krakowie, zastęp­
cą adw. dr. Mlinz w Krakowie.

Kraków, 18 grudnia 1896.

i

L. 1552 (1413 2 - 3 )
Celem zaspokojenia wierzytelności Ma- 

trony Łesejko 43 zł. 87‘/a ct. aw. z pn. zo­
stanie realność lwn. 38 i połowa lwh. 39 ks. 
gr. Leminy małej Ołeksy Hanuszczaka własna 
dnia 23 marca 1897 i dnia 20 kwietnia lb97 
o godz. 10 przed południem, na pierwszym 
terminie tyiko wyżej lub za cenę wywołania 
742 zł. 50 ct , na drugim także niżej ceny 
wywołania sprzedaną.

Zakład wynosi 74 zł. 20 ct.
O tem zawiadamia się wierzycieli nie­

wiadomych do rąk kuratora pana Maryana 
Władyczyńskiego w Starem mieście i przez 
edykta.

C. k. Sąd powiatowy 
Staremiasto, 10 sierpnia 1896.

L. 25288 (1421 1 3)
O. k. Sąd obwodowy w Stanisławowie 

Ogłasza, że w celu zaspokojenia wierzytel 
ności e. k. uprzyw. galic. Banku hipotecz 
nego względem 3 rat po 127 zł. 80 ct. aw. 
z pn. odbędzie się dnia 9 marca 1897 i dnia 
5 kwietnia 1897 o godz. 10 rano w Sądowem 
zabudowaniu przymusowa sprzedaż realności 
dluźn ka Kaltnana Zufł ichta władnej wyk. hip. 
1. 850 gm. kat. Stanisławów objętej pod łk. 
37V* położonej, która przy drugim terminie 
i niżej ceny szacunkowej 6000 zł. a. w. sprze­
daną zostanie.

Zakład wynosi 600 zł. a. w.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

jest adw. dr. Sager w Stanisławowie. 
Stanisławów, 2 stycznia 1897.

L. 7176 (1423 1 -3 ) .
O. k. Sąd powiatowy w Husiatyaie o- 

gł&3za, że na prośbę c. k. Prokuratoryi Skar­
bu imieniem Skarbu państwa w celu zaspo­
kojenia grzywny tytoniowej w kwocie 0000 zł
a. w. z pn. odbędzie się dnia 26 tnarca 1897 
i dnia 29 kwietnia 1897 każdym razem o 
grdz. 10 z rana w tut. Sądzie sprzedaż 7/48 
części realności dłużnika Jojay Lampegs wyk. 
hip. 1. 205 ks. gr. Husia'yn objętej pod lk. 
64 położonej, która przy drugim terminie i 
niżej ceny szacunkowej 175 zł. sprzedaną 
zostanie.

Zakład wynosi 17 zł. 50 ct.
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 

jest p Konstanty Rudnicki c. k. Notaryusz 
w Husiatynie.

O. k. Sąd powiatowy.
Husiatyn, dnia 31 grudnia 1896.

materyał tytoniowy w wartości 18042 zł. 
121/* ct., względnie w wadze 20800 klg.

Zysk od drobnej (alla minuta) sprzeda­
ży tytoniu w tej składowni wynosił w tym 
czasie 378 zł. 8 :> ct., sprzedaż znaczków stem­
plowych, listów przewozowych i blankietów 
wekslowych 5879 zł. 73 ct., od drobnej 
sprzedaży tych znaczków wartościowych przy­
znaną będzie składowmkowi prowizya w wy­
sokości l °/0 od ich wartości.

Składowajf ma ponosić z własnych fun­
duszów koszta przewozu matery.-łów tytonio­
wych, jakoteż wszelkie inne wydatki połą­
czone z prowadzeniem składowni.

Oeh un zaopatrzenia się w pierwsze za­
pas17 wyda siępam uż na kredyt materyał 
tytoniowy za zupełnem zabezpie* zeniom war­
tości.

Oferta ma być wystosowana w myśl 
rozporządzenia tyeząeego się tworzenia i obsa­
dzenia składowni i trafik tytoniowych i na 
podstawie przepisu dla skladowaików tytoniu.

Przepisy te, jakoteż drukowane formu­
larze ofert mogą być przejrzane u władz 
skarbowych I. instaucyi i u skladowaików 
tytoniu i u tych pierwszych nabyte.

W razie żądania prowizji od składowni 
należy wyrazić to przez podanie:

stopy procentowej od wartości sprzeda­
nego materyału tytoniowego, rocznej kwoty 
żądanego ryczałtu prowizyjnego.

Oferta ma być wystawioną na przepisa­
nym druku i wni sioną opieczętowana naj­
dalej do 15 msrea 1897 do godz. 12 w po­
łudnie u Naczelnika c. k. Dyrekeyi okręgu 
skarbowego.

Wadyum, które ma być złożone wynosi 
100 zł.

Oferty nie zawierające zobowiązania się 
do prowadzenia składowni bez połączenia z 
iaaem przedsiębiorstwem, nie belą  uwzglę­
dnione.

Kołomyja, dnia 19 lutego 1897.
O. k. Dyrekcya okręgu skarbowego.

a) w ustępie zaczynającym się od słów 
„Dziś mówią“ aż do słów „dawnej iakwizy- 
cyi 1 istotę zbrodni zaburzenia spokcjnośei 

■ publicznej z §. 65 lit. a) u. k. 
j b) w ustępie zaczynającym się od słów 
j „Ale najnowszy# aż do słów „upiora Inkwi- 
j zy«yi“ istotę czynu występku z §. 330 u. k.

pod tytułem „Z wiecu

za roz,!OSzą“ aż do słów „n ag o śc ią  
obejmującym wiersze 44 do 51

II, w wierszu 
i  Rymanowskiego" :

a) ustępie zaczynającym się od słów 
| „Już się pokazało" do słów „cierpieć wola 
\ Boża“ obejmującym wiersze 17 do 35 oraz 
i w ustępie zaczynającym się od słów „Możni

świecą" 
włącznie

\ istotę czynu występku z §. 302 uk, 
j b) w ustępie zaczynającym się od słów 
{ „Dawno ludzi b "dnysh" aż do słów „złemi 
jj ustawami" obejmującym wiersze 40 i 41 
istotę zbrodni zaburzenia spokojności pubii 

j ezaej z §. 65 lit. a) u. k. 
j III. Zamieszczony w temże ezasop śmie 
j artykuł pod tytułem „z Rosyi o Rosyi przez 

naocznego świadka" w całej swej osnowie

7. Grzegorza Malinowskiego,
8. Zygmunta Prohaskę,
9. Bronisławę Puchalską,
10. Wacława Keydana; . „k*

ustanawiając kuratorem dla pierwszej H* J  
Engel, dla drugiej adw. dr. Leona Pawgc ^  
dla trzeciego Władysława Ryebter#; 
czwartego Bazylego Tysowskiego, dla
dr. Rudolfa Baresa, dla saójdSl 
klingera, dla siódmego cdw.śdr. Ado»* ->- 
resa, dla ósmego Wiktora Leszczyńskiego, 
dziewiątej Franciszka Józefa Sontajł 
dziesiątego Waleryaaa Z-łochowskiego.

Lwów, 26 stycznia 1897.

dla 
' dla

o b w ie s zc ze n ia .
L. 16531

Obwieszczenie, y.
Ze względu na obecny stan zarazy PJ 

skowo-raeicowej w Galieyi c. k. Rząd 
Opawie znosząc swe rozporządzenie z

" ' 670 ftnteisze <>»>*»«
w
20 stycznia b. r. 1. 1670 (tutejsze oD o 

o ^  i. .. Ans,to-. obrotu*uzasadnia istotę zbrodni zaburzenia spokojno- szczenie z 28 stycznia b. r. 1. 7602) wzb’^
A.,:  l i  _ o nr < t t  ...i. _ * i  rv * j  ̂  . j __ t    - rinifl *

(1443;

L. 4970 (1435) 
O i>w ipszeze nie.

Składownia tytoniu w Gwoźdźmi będzie 
obsadzoną w drodze publiczm-j km kur-ncyi.

Składownia ta przydzieloną jtwt z Sobo­
rem maturyalów tytoniowych do c. ir. M ącą­
cymi tytoniowego w Kołomyi i ma na razie 
zaopatrywać w potrzebne materzały tytonio­
we podskładowników i 21 trafikautów tyto­
niowych.

W ciągu roku od 1 stycznia 1896 do 
31 grudnia 1896 pobrano d li taj składowni 
materyał tytoniowy w wart ści 10056 zł. 
50 5 et. względnie w wadze 9000 klg.

Zysk od drobnej (alla minuta, sprzeda­
ży tytoniu w tej składowni wynosił w tym 
czasie 57 i  zł. 08 ct., sprzedaż znaczków 
stemplowych, listów przewuzowych i blans e- 
tów7 wekslowych 3142 zł. 21 c t , od drobnej 
sprzedaży tych znaczków wartościowych przy­
znaną będzie składownikowl prowizya w wy-

sei publ. z §. 65 a) uk. i art,. II. ust. z 17 
I grudnia 1862 Nr. 8. Dz. p. p

IV. Rozszerzanie inkryminowanego Nr. 
| „W i-ńca Polskiego" względni* osnowy 
j powołanych wyżej artykułów zostaje zaka- 
l zanern.
] Wadowice, dnia 13 lutegail897.
i
: L. 4345
| W Imieniu Jego C- sarskiej Mości 
i O. k. Sąd krajowy dla spraw karnych 
? orzekł na mocy §§. 489 i 493 p. k i §. 37 

u. pr., że treść artykułu umieszczonego w 
Nr. 6 czasopisma „Robotnik" z dnia 120 lutego 
1897 pod napisem ,jpWopi — a sawuilizm" 
za Gera znami na zbrodni z § 65 a ust.
i występku z § 305 u. k zań-m usprawiedli­
wioną jest zar/adzona przez c. k. Prokura­
tora rządowego konfi-ucasa tego czasopisma.

VI skutek tej u.-hały w zbronione je l j  
dalsze rozp w szectim anie tego  artykułu, a za­
brany nar,ud ,,,a b ć zniUzczony.

Lwów, dnia 23 lutego 1897.

L. 13746
Ksenof >nt Wojtowicz z 

marnotrawią, kuratorem j 
Koś i a Kihia.

Sokal, 15 września 1896

(1412 2 - 3 )  
Korkowa uznany 
go

az do odwołania rozporządzeniem z dnia 
lutego b. r. 1. 3562 wprowadzać do 
zwierzęta racicowe (bydło rogate, owce, ' j 
i świnie) z następujących zarazą tą n®.. . 
dzonych powiatów Galieyi, a mianovfl®. ’ 
Biała, Bobrka, Borszczów, Brody, Brz(s ’ 
Brzeżany, Cieszanów, Chrzanów, Czort/ 
Drohobycz, Gródek, Husiatya, Jarosław, - 
Kamionka, Łańcut, Lisko, Lwów, Mi6* ’ 
Pilzno, Podhajce, Przemyślany, B°b. nn’ 
Rudki, Sanok, Skałat, Sokal, Stareir.i® 
Stry7], Tarnobrzeg, Tarnopol, Trembowla, > 
ka, Zaleszczyki, Zbaraż i Żywiec. j4

Przekroczenia niniejszego rozporządź® 
którę, obowiązuje, od 20 lutego 1896 kar®fl9 
będą według u s t a w y  z dnia 24 maja 
(Dz. u. p. Nr. 51).

Co się podaje do powszechnej *̂® 
mości.

Z c. k. Namiestnictwa.
L-ów , dnia 22 lutego 1897.

1, 10057 “  (1408 f  j j
C. k. Sąd powiatowy w Rawie ruS a. 

zawied ima z mi*j*ea pobytu i życia nieVf 
domego Dmytra Gorącego, że w sprawie

piado-

stad1

m anowaaoi!

L. 2666 (1411 2 3)
Leśko Studziński ze Steni-.ty; a uznaDy 

marnotrawcą, kuratorem jego Hnat Bobrowski 
ze Stenia yna.

0. k. Sąd powiatowy.
Sokal, dnia 19 kwietnia i896i*j

sokości i°/„ od ich wartości. L.

L. 9537 (1457 1 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w 'Kamionce str. 

ogłasza, że przeprowrdzi dnia 2 marca 1897 
tylko za lub wyżej ceny szacunkowej, zaś 
dnia 7 kwietnia 1897 nawet niżej takowej 
każdym razem o godz 10 rano przymusową 
sprzedaż 9|20 części ciała hip. 421, 1/4 czę­
ści ciała hip. 428 i 1 4  cząści ciała hip. 590 
ks gr. gm. Obydów Teodora Seredy włas­
nych na rzecz Antoniego Seroiszki pto 100 zł.
a. w. z pn.

Cena wywołania co do ciała 431 kwota
223 zł. 65 ct., co do ciała 428 kwota 77 zł.
50 ct., co do ciała 590 kwota 100 zł.

Wadyum co do cLła 421 kwota 23 zł.
co do ciała 428 kwota 8 zł., co do ciała 590 
kwota 10 zł.

Dla niewiadomych z życia i miejsca po­
bytu wierzycieli ustanawia się kuratorem 
Fryderyka Tuchuma.

Kamionka str., 27 grudnia 1896.

Składowuik ma ponosić z wiasnych fun­
duszów noszt•- przewozu materyalów tfrotuo- 
wyeh, jakoteż wszelkie inne wydatki połączo­
ne z prowadzeniem składowni.

Celem zaopatrzenia się w pierwsze za­
pasy wyda się temuż na kredyt materyał ty ­
toniowy za zupełnem zabezpieczeniem war­
tości.

Oferta ma być wystosowana w myśl 
rozporządzenia tyczącego się tworzenia i ob­
sadzenia składowni i trafik tytoniowych i na 
podstawie przepisu dla składowników tytoniu.

Przepisy te, jakoteż drukowane formu­
larze ofert mogą być przejrzane u władz 
skarbowych 1. instancji i u składowników ty­
toniu i u tych pierwszych nabyte,

W razie żądania prowizyi od składowni 
/należy wyrazić to przez podanie:

stopy procentowej od wartości sprzedane­
go materyału tytoniowego, rocznej kwoty ry­
czałtu prowizyjnego, 

i Oferta ma być wystawioną na przepisa­
nym druku i wniesioną opieczętowana naj­
dalej do 15 marca 1897 do god. 12 w po­
łudnie u Naczelnika c. k. Dyrekcji okręgu 
skarbowego.

Wadyum, które ma być złożone wycosi
50 zł.

Oferty nie zawierające zobowiązania się 
do prowadzenia składowni bez połączenia z 
innem przedsiębiorstwem, nie będą uwzglę­
dnione.

Kołomyja, dnia 19 lutego 1897.
C, k. Dyrekcya okręgu skarbowego.

59-35 (1388 2 - 3 )
M«rya Onulak z Torskiego z powodu 

mara trawstwa “ddaną zasrała pod kuratelę 
Kuratorem ustanowi, >no S;.elana Randzmk 
z Torskiego.

C. k. Sąd powiatowy.
Tłuste, dnia 10 października 1896.

IL . 294 ~ ( 1 3 5 1 2 - 3 )
| Michał Charczuk wieśniak w Adamówce 

uznany marnotrawcą.
Kuratorem Ignacy Dełijezuk z Mikoła­

jowa.
C. k. Sąd powiatowy.

Łopaty®, 20 stycznia 1897.

L. 21277 (1436 1— 3)
C. k. Sąd powiatowy m. d. S. II we 

Lwowie uznał Dmytra Paienickiego z Grzędy 
marnotrawcą, kuratorem ustanowiono Dmytra 
Przyszkka z Grzędy.

Lwów, 15 pażdz:ernika 1896.
0. k. Radca sądu itrajowego.

L. 4969 (1434)
Obwieszczenie.

Składownia tytoniu w Peczeniżynie bę­
dzie obsadzoną w drodze publicznej konku­
rencji.

Składownia ta przydzieloną jest z po­
borem materyałów tytoniowych do e. k. m a ­
gazynu tytoniowego w Kołomyi i ma na ra­
zie zaopatrywać w potrzebne materyały tyto­
niowe. trafikantów tytoniowych.

W  ciągu roku od 1 stycznia 1896 do 
81 grudnia 1896 pobrano dla tej składowni

s^s

L 1354 (1442)
W Imieniu Jego Cesarskiej Mości)
0. k Sąd obwodowy w Wadowicach 

jako prasowy w załatwieniu wniosku c. k. 
Prokuratoryi Państwa w Wadowicach z 6 lu­
tego 1897 1. 771 orzeka:

Czasopismo „Wieniec Polski" w Nr. 18 
z daty Wiedeń 29 listopada 1896 drukiem 
Karola Studenckiego w Ozacy zawiera:

1. w artysule wstępnym pod tytułem 
„Protest przeciw inkwizycji",

L. 73828 (1437)
C. k. Sąd pow. m. d. S. I we Lwowie 

uznał umysłowo chorym' :
1. Chaima Jskóba Sehrenzla,
2. Klarę Freudemhal,
3. Julię Szumską,
4. Karola Scholza,
5. Teresę Matusiewicz,
6. Fryderyka Schneidera,
7. Józefę Czaus recte Szau; 

ustanawiając kuratorem dla pierwszego Abra­
hama Ast, dla drugiej Maurycego Stierer, dla 
trzecioj Jana Szumskmgo, dla,-czwartego Wa- 
L ryaaa Zeliol.mwskiegoJ' dla piątej Józefa 
Lang, dla szó-tego Aleksandra Latkowskiego, 
dla s i dmaj Michała Ma/ko^icza.

Lwów, dnia 15 października 1896

właszczema gruntów w cAu rozszerzenia sw 
kolejowej w E,awie ruskiej uchwałą z ? 1 
1896 1. 6691 przyznano mu wespół z I»“*' j. 
Gorącym za &□ z pgr. 2027 łą< zna kwot§^ 
zł. i l  ct. i że tę uchwałę wręcza się ust9* - 
wionernu dla niego kuratorowi" w osubie*® 
dr. Seggla z Rawy.

Zarazem wzywa się Dmytra Gorą< 
by ustanowionemu kuratorowi wcześnie 
ochrony swych praw udziel ł potrzebnej 
forroaeyi lub też innego zastępcę sobie w 
i lakowego sądowi wymienił.

Rawa, 12 listopada 1896.

&o
iK

L. 14793 (1201 8*""
M-.-ściski 8. k. Sąd powiatowy 0. 

niewiadomy-h z miejsca pobyiu Michał®. ^  
wickiego, Antoninę Lewicką, ażeby w 
roku oświadczyli się do spadku po •^eu, 
Lewickim zmarłym w Krysowicaeh 1891 r® 
gdyż inaczej pertraktacja z kuratorem **
wazym Kucharskim ukończoną zostanie- 

Mościska, 12 listopada 1896.

1-
(1318, ; t  * Pan Władysław Kawecki adwok®", j

Śaiatynie zamierza przesiedlić się z dnieJP
maja 1897 do Kołomyi.

Z Wydziału Izby Adwokatów.
Lwów, dnia 16 stycznia 1897.

13855 (1424 ^
O. k. Sąd powiatowy w Eymano^1 ^

wiadamia niewiadomego z miejsca p A ^ j pr 
drzeja Wojnara, iż przeciw nieinu wflibs yjy 
weł Wojnar pozew o zapłalę 104 zL, nSgfy  
ry wyznaczono termin do rozprawy s,)ilL 9 
cznej na dzień 17 marca 1897 o godzi® ^ 
rano i że dla ochrony jego praw kura* 
not. Orłowicza ustanowiono. j)/

Wzywa się zatem Jędrzeja Wojuar®^. 
udzielił ustanowionemu dlań zastępcy P jjjlf9 
bych infermacyi, lub innego pełnoiu0̂  
sobie ustanowuł, gdyż inaczej skutki 
niechania sam poniesie.

Rjmaaów, 31 grudnia 1896.

7882
C. k. Sąd powiaiow-y w Tuc?

wiadamia niewiadomego z miejsca jo b ;^ )a^ |
Srnotrę, że celem doręrzen-a, mu 
hipoteczn j z 31 sierpnia 1896 1. 
niego kuratorem adwokat dr. A gatste* 
chowa ustanowiony został.

Tarnów, 14 stycznia 1897. ^
/lir-
y  $

L. 5619 ' ”  (1438)
C k. Sąd pow. m. d. S. I we Lwowie 

| uznał umysłowo chorym i: 
j 1. Eugenię Horak,
i 2. Helenę Jacków,

3 Alojzego Biesiadkiewicza,
| 4. Józefa Herberta,

5. Izraela MarguJiesa.
6. Ludwikę Merklinger false Miklinger,

L. 308
0. k. Sąd powiatowy w Tucbo^j‘ jt 

wiadamia niewiadomego z miejsca V°
i.ń u . „„ i___J _______kóba Piątka, iż celem doręczenia m” r j W .
hipotecznej z 24 października
dla niego kuratorem Jakób Stańczyk z
ustanowiony został.

Tuchów, 16 styoznia 1897-

1.
ty
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53 d .n . I a ,  3 1  1 0 3 7 .
k noąd krajowy w sprawffih cywilnych we Lwowie, c. k. sądy powiatowe miej. del.

W  (J>wH7 wilnych- miasta Lwowa i jego okolicy, sekcyi I i II wzywają wszystkich, któ-ki kasr er ozylów w tut. c. k. głównym urzędzie podatkowym zfożonyeb, poniżej wedle 
ł?,^kobjer^ e^ poszcaestólnionych, bądź jako bezpośrednio uprawnione, bądź jako tychże 

- e^’ wierzyciele, prawonabywcy lub z innego tytułu pretensye sobie rościli, aby7°w e ; a7 i  wierzyciele, 
i Jkazni: do dnia 3

innego
t «<azali'“'!UiueJ do oma 31 grudni,a 1898 zgłosili, oraz prawa swe do takowych należycie 

8y  lQ*?zej dokumenty bez dalszej odpowiedzialności skarbu 
w-i złożone

- X

państwowego w registra- 
zaś gotówki, kosztowności, książeczki kasy oszczędności, obligi i inne

na żądanie e. k. Prokuratoryi Skarbowej za przepadłe uznane i skarbowi 
na własność wydane zostaną. Stronom kompetentnym, któreby w terminie 

. • n ieodraczaluie zakreślonym praw swych wykazać nie zdołały, wolno żądać
,®°S2eui6n!a Posł§powania kadukowego względem dotyczącego depozytu, aż do następnego 
l S K a- mas depozytowych, co też z urzędu nastąpi, gdyby się okazało, że nie

Lr ■*i8zcze warunki przewidziano w7 rozporządzeniu miuisteryalnem z dnia 15 sierpni" 
i lo  , dz. ust. pań. lub w dekretach, nadwornych z 6 czerwca 1842 Nr 587, 1 

litego 18374.Nr. 199 i 173 wreszcie z 13 września 1820, Nr. 17U1 zbr. ust. sąd.
Ks
der I

Nazwa masy i Dokumenty e. k. Sądu krajowego
Wartość
zł. ct.

Hrb. Karśnicki Anton

5 5

59

84
13
H
28

32

34
40

4
25

‘I n

J
30
58

1 28 

1 29 

1 40

0I a

1 29

i  37
56
48

Baraniecki Łukasz

Czerniak Józef

Feder Frimet 
Górski Filip

Gąsiorowski Filip Jakól 
Hinkenikl Franciszek 

Ferdynand, Emilia 
Held,

Kiarenbach Jerzy

Lityński Józef 
Hrb. Łoś c. k. rotmistrz 

Piątkowski Ignacy

p rie=tenberger I.eopold 
Te chmaun Karolina 
Tracht^nberg Chana 

W erchradzki Grzegorz

W itko-ska, i Kowalska 
Wolski Sylwester

Ziller Abraham

Zachariasir-wicz F ran­
ciszek K-awery 

Zalewski Walenty

Bohosiewics Szymon 
Chołodeeka Kuperta 

Gzeszer L-ib 
Cordier Barbara

Czermak Leopold

Drucker Abraham 
Dolkowski Eustachy

Eitner Anna 
Frankel Dressel

Fuchs Anna

Fischer Joanna 
Gerstner Wincenty 

Hamer Michał 
Jurkiewicz Szymon

Jńgsr Marcyanna 
Kreuth Anna i F er­

dynand 
Miszkiewicz Mikołaj

Mehlem Kazimierz 

Malsburg Wilhelm 

°tto  de Ottenthal .»n-

50
118
16

17
94

19
12

f°l. 13
101

de Ottenthal 
rolina

Piotrowski Włodzimierz 
i Antonina 

Piotrowski Jan 
Podgórski Franciszek 

Rucker Anna

Rosner Ozyasz 
Slaski Igrr-icy 

T-rlecka Joanna

Tchorznicki Leonard 
Wiśniewski Albin, Ko- 
zakiewicz Karol, Hickel 

Maria 
Zarewicz Andrzej

Gapa Jaeko 
Szmytko Grzegorz

Skrypty z r. 1846, 1852, 1.855, 1856 na 
jedenaście innych dok. z r. 1827,1857 

Skrypt z daty L ów 30|6 1842 na 
pięć dok. z r. 1845 do 1852.

Koctrazt z daty Lwbw 30 ezerwc" 1865 
Skrypt z r. 1861 na 150 zł z r. 1864 

na 6000 zl. weksel z r. 1865 na 400 zł. 
St.oczternaście dokumentów z r. 1821,1854 
Ośm weksli z r. 1840, 1.843 na

Henryk Marian Andrzej, Józef Jan An­
toni, dziesięć kwitów 

Dwa skrypty z r. 1857 na
siedemnaście dok. z r. 1838, 1852 

Skrypt z 28 kwiet, 1863 na 
trzy dok. z r. )8 4 S d o  1863 

Skrypt z daty Wlemiąż 26 maja 1862 na 
Trzv skrypty z r. 1863, 1864 na 
hkrrpt z daty Lwów 15 stycznia 1846 na 

dziesięć innych dok. z r. 1846, 1851 
Dwa skrypty z r. 18i0 na 
Umowa z r. 1856, kontrakt z r. 1862 
Kontrakt z daty Lwów 17grudniu 1866 
Trzy skrypty z r. 1834, 1835, 1855 

Cessya z 4 lipca 1835 
Kontrakt dzierżawy i ugoda 1866 1867 
Weksel z r. 1859 na 500 zł., trzy do 

kumenty z r. 1863 
Skrypt z 19 paźdner. 1852 na 

pełnomocnictwo z r. 1851 
Skrrpt z 13 óforwca 184 ) na 

akeya kąpiel Wi liczki z r. 1838 
Dwa kwity z uchwalą z roku 1844,1845

D o k u m en ty  c. k . Sądu p o w ia t. S .I .
Skrypt z r. 1862, deklaracja z r. 1862 
Pięć skryptów z roku 1851, 1853.1854 
List z daty Wiedeń 21 lutego 1851 na 
Zapisy z roku 1831, 842-, i 865, Podania 

z roku 186-f i 1865 
W eksel z dat) Kamionka 22 styez. 1865 na

63 k.

z 1 marea 1859 na 
Pokw.towanie z r. i865 na 

WSr-sel z roku lSQ5na4597 rbl 
trzynaście innych dokumentów 

Dwa skrypty z roku 1848 na 7 zł. i 10 zł. 
Inskrypcya i wyrok z r. 1848, wekseJ 

z 20 czerwca 1861 na 
Dwa skrypty z r. 1846 na 

Skrypt z r. 1862 na 
siedemnaście innych dokum.

Dwa zapisy kaucyjne z r. 1857 i 1860 
Skrypt dłużny z 1 lipca 1856
Skrypt dłużny z r. 1865 na
Trzy rewersy pożyczkowe 

na poliey z r. 1859 i 1861 
Dwa dokumenty i skrypt z r. 1847 na
Skrypt dłużny z daty Wiedeń 20 kwie

tnia 182! na 
Odezwa i kwit Dyrekcji pocztowej za 

kaucję z roku 1835 w kwocie 1000 zł. 
Skrypt z 26 grudnia 1862 na 

trzy inne dokum.
Dwa listy z r. 1861 po 500 zł.

na

1856

Skrypt dłużny z r. 1815 na 
jedenaście innych dokum.

Dwa skrypty z r. 1825 i 1833 
Dwa weksle z r. 1832 na 

Cessya z daty Lwów 17 marca 
Skrypt z 28 kwietnia 1844 na 
Skrypt dłużny z r. 1863 na 

Cessya z roku 1863 
Dwa skrypty z rdku 1865.nal5 zł i 10 h . 
Skrypt i  daty Raóva27 września 1860na 
Dziewięć weksli z r 1859 na łącznyeh 

dokument z r. 1844 
Cessya z daty Lwów 9 marca 1859 
Wyrok z roku 1863, cessya i uchwala 

z r. 1866

Cztery skrypty z r. 1820, 1821, 1829, 
1860 na
dwadzieścia innych dokumentów

Dokumenty c k. Sądu powiat. S. II,

Układ z 1 września 1855 
Skrypt dłużny z 21 maja 1850 na 

z 24 kwietnis 1850

1120

3476

6550

1058

50
70

21300

2000

600
7671

955

8700

6156 56V,

500

980

5600

2267
4149

800

157
1417
7356

17

25
4288
3040

4200
2000

40
350

6000

3200

2625

1000

8000

2400
2800

345
8000

25
2100

10590

2497

500

50
25

fi 7
m ,

50
60
21

50

Oznaczenie
księgi

depozyt.
N a z w a  m a s y  

c. k. Sądu krajowego

A. I 55
A. I 65
B. I  124 

B.1125,126
B. I 211 
B I  214

B. I 235 
B. I 286 
B. I  240 
B. I 241

B. I  242 
B I 24 3 
B. I 246

B I  247 
B. I 4- 
B. I 250 
B. I 253 
B. I  254 
B I 252
B. II  60 
O. I 127
C. I  130

C. I 134
D. I  54

E 12 
E. I 31

F. I  84, 
41. 253

G. I 98 
G 1 112 
Ct. I 115

G. I 119 
G. I U 7  
G I  12 s
G. A 1 1  
H I 100 
H I 119 
H I 122 
II 1 V  
H I 124
H .I  125 
H I 126 
J  I t>5 
J. I 80 
J. I -2 
J. I 83 
K. I  e,7 
K I 1-85 
K I 227 
K. II 15 
K. I i  24 
K. II 35 
K. II 36 
K II 38 
I  II 40 
K. II 41 
K. II  47

K. II  50 
L. I 88 
L. I 94  
L I  159 
L. I 179 
L. I 189

L. I  190 
L. I  199 
L. I 201 
M. I 9 
M. I 11 
M. I 161 
M. I  179
M. I 180

.9

M. I 185 
M. I 191
M. I 191 
M. I 19
M. I 199
N. I 44 
O. I 28

P. I 56 
P. I 74 
P. I 159 
P I 170 
P. I  1 8 | 
P. I 184 
P. I 1-5 
P. I 187 
P. 1 188 
P. 1 9  
P. I 197 
P. I  198 
P. I 261 
P. I ■61 
E. I  122 
R. I 124 
R. I 128 
R. I  129 
R. I  129 
R. 1 130 
R. I  131

Averbach Kreindel 
Arariurn po Ewie Bcznańkiej 
Brzyski Mateusz 
Baranieckiego spadkobiercy 
Baron Nathan 
Bernhard Simcbe contra Węgrzyno­

wicz Tekla 
Brześniański Aleksander 
Bohaczewski Piotr 
Baum Lejba 
Badian Mojżesz etra. Wawrzynezak 

Tomko
Blauer Hersch ctra, Korczyński 
Beiser Jonasz contra Dobrski Piotr 
Bierzeeki Józef i Weber contra Kallen­

bach Antoni 
Baumganner ctra Kallenbach 
Barącz Kajetan ctra f-załajski 
Borowski Mateusz i Józefina 
Braun Majer z m asy Breitera 
Berger Józef z masy Breitera 
Brtfi-h Frane.srek 
Biederman M L.
Ozechnicki Igracy i Sartyni Karol 
Czajzkes Salomon, Lubiński i Ruli- 

kowski
Czajkowski Antoni ctra Kallenbach 
Dzieduszycki Hrb. Edmund ctra Pie 

truski Konstanty 
Erden Simche contra Rauth Franko 
Eilenberg Golda contra Chaim Zeller- 

mayer 
Freundlich Osias

To-

Gottinger Józef
Gerteł Jakób contra Saneiewicz 
Goldring Mojżesz contra firmie 

warnieki
Gunter Ernest contra Kallenbach 
Galińska Stanisława 
Gros? Szymon 
Greiiiingi-r H.
Haskler Awigdor ctra Leonard Górski 
Horn Josl contra Paraszezuk Iwan 
Hiii kel Adam
Heller J. contra Rosenzweig 
Horortetz Maurycy contra Krupka 
Hugel Edward c ntra Kallenbach 
Hasshnger Karol contra Kallenbach 
Jabłonowski Karol ks.
Ju kiewiez Jan Jarosławski 
Janowicz Leonidas
Jurgi-ns August contra Piller Kornel 
Koaręb-Li Augustyn 
Kogut Ka;a zyna 
Komorowska hr. Karolina 
Kallenbach H. W.
Kromer Józef
Kortin Hane z domu Kikenes 
Kólnenk Albin i Ernestyna FriedmaD 
Kuczyński J iii
Karpi Wolf ctra Kowalski Łukasz 
Kisei Ire contra Uleli. L ina 
Krakowskie Towarzystwo ubezpieczeń 

ctra Schleimer Leizor 
Kasperski Feliks i Hiickel Adam 
Lau>-r Leizor 
Lwów miasto 
Łukawski komornik 
Leibrok Edward contra Kallenbach 
Lubinger Nathan ctra Nuchem Mar 

gosches
Lubkiewicz Katarzyna ctra Denekiewiez
liib Izrael ctra K, -sehbaum Dawid
Lenkosza wierzyciele Nr. 94x/4
Mycieiski Michał
Murzy.nowski Ignacy
Mosty małe
MiiLr contra Margoles
Muller Marcin i Józefa
Morowski Tadeusz
Małecki Franciszek
Milde Ferdynand
mfinzer Salomon etra Flecker S.alomon 
Maigules Honne ctra Landau Eliasz 
M^sser L-- b ctra Newakiewicz 
Nawroi ka Terasa etra Kieszkowski 
Olszewski Wilhelm ctra Cikowska 

Teresa
Pisztek de Paula Franciszek 
Polety-ło E Lrozyna 
Poch Juda
Pekan Bonifacy ctra Rettel Taube
Potafzer Chill ctra Langer
Pfau Sussman
Paterno F. etra Kallenbach
Porneu Gusiaw Jędrzej
Piller Fianciszek
Put^k-r S. i mara kryrlalna Breitera 
Puźniki dobra wierzyciele 
PiątkińwiijB z Liskowackieh Marya 
Porjes Mayer 
Pietschman Antoni 
Rentschner Feiwel ctra Fuchs Dawid 
Reich A-eher i Syn 
Reiss Józef 
Reiss Juliusz 
Reich M. W. wierzyciele 
Rogojski Jędrzej 
Reich Bernhard

Gotówka obligi
publiez.

książki 
kas j

oszczęd.

złoto
srebro

kosztow.
zł. ct. zł. ct. z i. | ct. zł. |

16 85
12 77 -- - — — __ --- —
— — -- — 225 22 -- —
— — 400 — 203 70 -- —
43 01 — — — — 13 47 V,

5 54 — — — — —

_ __ ___ _ 91 68
-- f , -- — 860 34 __ _
14 641/,

8 — -- — --- — —̂ --

3 34 _ , ... __ _
— — -- — 24 25 --- _

— --- — 152 87 —

11 16 ___ _ _ _
4 22 -- __ _ . ___ __

— — — — 184 82 -- __
— — -- — 76 48 --- --
_ — _ — 6 20 __ _
__ — __ __ 22 68 __ __
— — --- ■ — 29 49 -- --
— — --- — 50 88 __ _
— — — — 156 58 --- —

_ — __ __ 53 46
— — --- — 141 33 —

5 72
8 35 --- — — — — —

— — --- — 6 98 1 02

— — __ — 46 28 31 50
— - -- — 24 25 _ —
— — — — 51 55 — ' —

16 22 , i ___ _
— — --- — 1630 5 — —
.— — -- 40 39 __
16 80 ---- — — __ _

1
— U l 78 — — — —
80 — — — — — —

— — — — 35 85 — —
20 93 — — — __ __ —.

3 72
10 150,
— — — 31 64 — —
— — — — 524 94 — —
— — — — 100 — — —
— _ — — 14 22 __ —
17 70 — — — — _ _
— — — — 155 15 — —
— — — — 4 15 — —
— _ — — 35 _ _ __
— _ _ — 122 97 _ __
13 8.3 __ — — — — _
24 67 — — — — — —

7 56 — — — _ — —

5
— — — 504 57 — —

— — — — — — 2 55
— ~ — — 87 12 — —

— _ _ __ 1612 15 _ _
45 54 — — — --- --- ---
— __ — — 95 55 --- —
— — — 2 55 bg --- --

1 45 — — -- -- —
5 80 — — — --- — —

_ _ 38 80
8 12 __ — — --- __ —

— -- — — 92 51 __ __
— -- --- — 69 15 __ i_
— -- — — 155 19 _ __
— -- — — 45 59 _ — ..
15 35 */, _ — — --- --- --
— _ — 285 57 __ __

3 64 — — - — --- ---
— --- —- — 7 20 -- _
— --- — — 38 15 _
11 53 P, — — — — -- _

3 48 — — — — ___
5 12 — — — — _
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"(1368 8— 3) 
Nini • ^ os?,er-!ft konkursu. 

s^§ rzfłh|{BZ,JIn 0§Usza s'g konkurs na po- 
na,Uc«yC| | Ŝ °-katoliekieg° i grecko katolickiego 

w c. k. seminaryum nau- 
1)0 j®1, kęskiem  w Samborze.

®>WIi ^  z tych posad przywiązaną jest 
z ^nia a 86 państwowej ustawy szkolnej 
n *°a w tmf a 1883 (Dz. u. p.Nr. 53) roczua
W."
^hią La'?, IX klasy rangi i prawem pobie-

Qym 7,'#B'e 1000 zł. z dodatkiem akty
i /  J dla ir  ■' - ■ -

JG n^ów  pięcioletnich.
JjH  w S / .daci’ ubiegający się o te posady, 

łPUe P°6 ama swoje, zaopatrzone w7 
i .d°Unnenty, za pośrednictwem swej 

loiP^ej £  r^ acHy do Prezydyum c. k. Rady
rajowej najpóźniej do dnia 20 marca

Ki
8!.r^y^a«i pełniący obowiązki w publicz- 

^°fie ^  ° 'a(1-h ludowych i pragnący, aby spę- 
7  pos„r] ■ Uzbie dotychczasowej lata były im 
/Iko a Zle> o którą kompetują. policzone nie- 
Ss fJr?-Vz °Sb'cej ilości lat służby, ale także 
?§• 2 j jjaTńa dodatków pięcioletnich w mysi 
a 8 (r* Ustawy państwowej z dnia 19 marca 

^'ach Z' u- P- Nr. 29), mają w swych po- 
zukresie Wyraźnie oświadczyć, czy i w jak m 

^  fazie zamianowania roszczą sobie 
^ J t i w 6 do korzyści, dopuszczalnych w myśl 
Ztta\var. tych wyżej postanowień, co do przy- 

r a dodatków pięcioletnich. 
r °wj dnia 14 lutego 1897. 
k  101 _________

(Ś397 2—2)
. . KONKURS.

> 8 0  n/ ejSZem rozpisuje się konkurs celem 
^łcielj^j|^adpęnia następujących posad nau-

U-ortai,. w g 0jotwinie

8̂ e \  f ° Sac*y nauczyciela młodszego przy 
% jgasowei z językiem wykładowym
;'em płacą 400 zł. i 10%
m % r a pomieszkanie; 

t  ̂ Z r ° Sady nanczyei-la młodszego przy 
oj^iuj 'Klasowej z językiem wykładowym 

® Z{ ^ Bohorodczanacti starych z plącą
8sn e) V10o/o dodatkiem ;v, . zł . °sad samoistnych nauczycieli z płacą 
V  yćh 'v° 'nein pomieszkaniem przy na«t.ę- 
3 8zk°ła(‘h 1-klasowyeh z językiem 
ń iCWiWrVltl ruskim : 1. Babcze, 2 Bitków,
« « > (

|
*0,

TPuówV'°wej?; 4.- Glebokie, 5. Grabowiec. 6. 
U K t a> 7. Homcholina I, !

• lVtin *°nka, 10. ICryczka, 11. Kosruacz,
8 Hor cholina

d zJn i ^r«*iny, 13 M ialcwa, 14 Nie- 
Pochówka, 16. Eakowiec, 17. Sa­

k i*  f c ^ daci lub kandydatki, ubiegający 
fik * P ° '* W ch Posack mają swe
śr^JUa dokumentowane i w tabelę kwali 
4 n'ctw^opatrzone podanie wnieść za po- 
ok ^°tica ̂ rCl swed władzy przełożonej najpóźniej

.Karca 1897 do c. k. Rady szkolnej
x ! Jj
{W k. Rady szkole»j okręgowej, 

ł °rodczany, 16 lutego 1897.
' H e o _________

(1371 2Oj. , . (1371 2 - 2 )
Cef^kig- n' e do konkursu w Nr. 42 Gazety 
k  0,f ogłoszonego oznajmia się, że konkurs 
(}Jai0WytJ8a,dzenia posady radcy przy sądzie 

l%  jg We Lwowie opróżnionej, upływa z
^ J u a r c a  1897

dnia 18 lutego 1897.

(1374 2 - 3 )
ty 0, i KONKURS.

°Sł ^’ada szkolna okręgowa w Husia- 
W  I. ^  ;a niniejszem konkurs:
% ' * 8r t  a P°sad§ nauczyciela religii rzym.

kej y.‘ r7ak przy 5-kIasowej szkole mie- 
, f |  ,b) Rusiatynie, 

j J  gr t. P°sadę nauczyciela religii rzym.
' w  ak- przy 5 klasowej szkole meskiej
V jń e a c h .

Py-?'3k ^^sadam i temi połączony jest obo- 
gt, a s?, *ielania nauki religii w pomienio- 

i°»łaoCh P0 myśli §. 1 ust. z dn;a 1 
pu ^ob Nr. 71 dz. ust. i rozp. kraj.

z’lt)Ę °ry służbowe do tych posad przy- 
pr? 11; U płaca roczna 450 zł.
Cacr S.k]Na posadę nauczyciela młodszego 

k i  Stlwej szkole męskiej w Kopyczyń- 
ciel I l f ę  ro,zną 400 zł 
t0Sit, p |v dwie posady starszych nauczy- 
Sê . °Wje '  klasowej szkole mieszanej w Cho- 
jedh rolaL po!ifczonej z dopełniającym kur- 
6*6lt\pOaaF m z PlSCit roczną 450 zł. i na 

’f z . i  ^ Kłodszego nauczyciela (nauczy- 
pr2 IV, Paae4 roczną 400 zł. 
ey » kLs - Posadg nauczyciela starszego

M K  0WeJ szkole mieszanej w Ho^odni-
p k  b) ą ętczną 850 zł.

Y^zną^goO^^ł^1102̂ 0̂ 81 mI°dszeS° z
 ̂ ad§ młodszych nauczycieli

;k) z płacą roczna: 300 k  n r«płaca roczną' 300 zł. przy 
d) * '̂cli  ̂U! 8Zkołach a) w OzarnokońcachJ W T;’ ‘O — r ' ■JWPwir-

Jdf'zknuW ’ “blonowie, c) w Krogulcu, 
y t ^ w c a c b ,  e) w Wasylkowcach.

WiL1 kla«Lp0Su y nauezycieli (nauczycielek) 
850 13 Wych szkołach a) W Bosyrach z 

**• to ^  et m C° ,Ŵ h°dzi zboże wartości 
% h  00 W pkJ • W. pÓv/ce z PUcą 850 

l zboze wart°śoi 97 zł., c)w  
1,1 z płacą 350 zł. w co wchodzi

g) w Tłustenkiem z płacą 350 zl.. 
Tiybucliowcacli z płacą 350 zł. w co 
dii zboże wartości 79 zł. 75 et. i i) w

zboże wartos'ci 72 zł. 80 et., d) w Siekie- 
rzyńeaek z płacą 350 zł. w co wchodzi zbo­
że wartości 50 zł. 75 et. i użytek z 2 mor­
gów pola wartości 5 zł., e) w Suehodole z 
płacą 350 zł. w co wchodzi zboże wartości 
49 zł. 65 ct., 1) w Szydłowcaah z płacą 360 
zł., s)  w Tłustenkiem z płacą 850 zl.. h) w

weko- 
Woli

ezaruokonieckiej z płacą 350 zł. w co wcho­
dzi zboże wartości 48 zl.

Do posad ad I. II. III. IV i V. wy­
mienionych jest przywiązany dodatek na p{H 
mieszkanie wynoszący 10 prc. płacy, do po­
sad ad VI. wymienionych jest przywiązane 
wolne pomieszkanie w budynku szkolnym.

Językiem wykładowym w szkołach pod 
II. III. i V. di i VI b) i) jest. język polski, 
pcfd IV. V. e) i VI. c) język polski i ruski 
we wszysikieh innych szkołach język ruski.

O posady ad I. ubiegać się mogą kanpi 
nicznie ordynowani świeccy lub zakonni ka­
płani obrz. rzym. i gr. kat.

O posadę ad II. ubUgać się mogą kan­
dydaci posiadający kwalifikacyę do szkól wy-

(lek) przy szkołach jednoklasowych w i .  Dan- 
kowicaeh, 2. Łękach, 3. Nowej wsiK 4. Po­
rąbce, 5. Starej wsi i 6. ̂ Szczyrku z płaca, 
rocznych 350 zl. i bezpłatnem pomieszkaniem 
w budynku szkolnym.

IV, Na posady starszych nauczycieli a) 
dwie przy siedmioklasowej szkole męskiej w 
Białej z płacą rocznych 700 zł. i iO proc. . 
dodatkiem na pomieszkanie, b) przy szkoło ; 
5 klas. męskiej w Oświęcimiu z płacą 450 1 
zł. i 10 prc. dodatkiem na pomieszkanie i c) [ 
psey 4 klas. szajle mieszanej w Lipniku z ' 
płacą rocznych 8 :0  zł., 10 prc. dodatkiem ! 
na pomieszkanie, i niewiiczalnym do emery- ; 
tury dodatkiem miejscowym rceznych 50 zł. !

' V. Na posadę; ,starszego nauczyciela, e- . 
wentualnie starszej nauczycielki a) przy 
ośmioklasowej szkole żeńsk ej w Białej z pfa- j 
cą 700 zł i 10 prc. dodatkiem na pomie- ; 
szkanie, b) przy 3 klasowej szkole mieszanej ; 
w"Buh.,wicach z płacą rocznych 35 ' zł. i 10 
prc. dodatkiem na pomieszkanie. |

VI. Na posadę młodsz-go nauczyciela 
przy 7 klasowej szfole męskiej w Białej i na j 
po adę młodszej nauczycielki przy 8 klasowej

działowych z przedmiotów grupy III., o po- « szkole żeńskim w Białej z płacą 420 zł. 1
sady ad III. i IV. ubiegać się mogą kaudy- 
daci (kandydatki), posiadający oproez kwaii- 
fikacyi do szaoł luuowych pospolitych z ję­
zykiem wykładowym polskim i ruskim także 
kwalifikaeyę do udzielania nauki języka nie­
mieckiego a nadao kandydaci ubiegający się 
o possdy ad III. wymienione, wykazać się 
winni uzdolnieniem do udzielania nauki zrę­
czności (Slójdu), do otrzymania zaś posad ad 
V. i VI. jest wymaganą kwalifikacya do szkół 
ludowych pospolitycti z językiem wykładowym 
polskim i ruskim.

Na wszy-tkie wyżej wymienione posady 
należy wnosić, należycie udokumentowane po-

10 prc. dodatkiem na pomieszkanie.
VII. Na posady młodszych nauczyciel’ 

(ek) a) przy szkole 5 klasowej męskiej w 
Oświęcimiu, przy takiej że szkole w Kętach i ‘ 
przy 3 klas. szkole mieszanej w Wilamowi­
cach z płacą rocznych 400 zł. i 10 pre. do­
datkiem na pomieszkanie, b) przy 4 klas. 
szkole mieszanej w Lipniku i jedną przy 
szkole awuklasowej w Komorowi aeh z płaeą 
rocznych 300 zł., 10 prc. dodatkiem na po 
mieszkanie i niewiiczalnym do emerytury do­
datkiem miej-cowym 50 zł. rocznie, wreszcie 
c) przy szkołach 3 klasowych w Kozach i w 
Polance wielkiej, tudzież przy szkołach dwu-

dania za pośrednictwem władz przełożony* b j klasowych w Bestwinie, Brzeszczach, Brza 
do c. k. Rady szkolnej okręgowej w Husia- S zince, Dworach, Hałcuowie, Osieku i Pisarzo- 
tyme do końca marc.-* 1897. [ wieacn z płacą rocznych 300 zł. i. 10 proc.

Podania nieudokumentowane lub spó-1 dodatki* m na pomieszkanie, 
żnione me. będą uwzględni ne. j We wszystkich szkołach językiem wy-

Husiatyn, dnia 15 lutego 18^7. | kładowym jest język polski z wyjątkiem szkół
 y  w Białej, Hałcuowie i Lipniku, w których

L. 272 (1373 2—3); językiem wykładowym jest język niemiecki.
CeUm staPgo obsadzenia następ jąeyeh j Od kompetentów więc na posady przy 

posad nauczycielskich ogłasza się nmiejszem ! szkołach w Białej, Hałcnowie i Lipniku wy- 
konkurs j maga się prócz dokła-mej znajomości języka

1. Na posadę dyrektora szkoły wydzia- poLkiego w słowie i piśmie, kwalifikacyi do
łowej męskie) w Wieliczce z plącą 7UU zł., i szkół z jeżykiem wykładowym niemieckim,
;200 zł dodatku za kierownictwo i pomie- lub w biaku takich kompetentów przynaj-
szkanLm. j mniej kwalifikacyi do nauczanja języka nis-

Na posady trzech nauczycieli szkoły mieckiego.
Wydziałowej męskiej w Wieliczce; jeden do j Kom petenci o^posddę w WilarrTrwr
prz diniotów z I. grupy, drugi do przedmio- j winni wykazać się kwalifikacyą do nauczania 
ów z II. gmpy a trz-ci do przed uiotów z .języka niemieckiego w szkołach z językiem 
III grupy, każdy z płacą 7U0 zł. rocznie i wykładowym polsnim.
70 zl. dodatku na pomieszkanie. j Od kompetentów na pojadę starszego

8. Na posady trzech nam zycieiek szko I (ej) nauczyciela (ki) przy szkoie 8 kias. żeń- 
ły wydziałowej żeńskiej w Wieliczce z egza- sklej w Białej, tudzież przy 5 klas. w Oswię- 
mioami do szkol wydziałowych; jedna z f!j j eimiu wjmaga sie egzaminu wydziałów,Sgw 
druga z II., a trzecia z III. grupy, każda z ! zaś od kompetentów na posady starszych na- 
płacą 700 zł i 70 zł. dodatku na pomie- ; uczycieli przy 7 klas. szkole męskiej w Bia- 
szkauie. ! łej egzaminu wydziałowego na jedną posadę

4. Na posadę starszego nauczyciela przy ! z pierwszej grupy ze specyaluą kwahfikacyą 
s z k o ł a c h  4-klasowy*:h w Bieżanowie i Gdowie j do nauczania języka polskiego, na drugą zaś 
z roczną płaeą 850 zł. i 10 prc, dodatku na I z trzeci, j grupy.
pomieszkanie j Kandydaci ubiegający się o powyż _ wy-

5. Na posadę młodszego nauczyciela | szczególmone posady wiiini swe należycie u- 
(nauczycietki) przy szkole 4 klasowej w Gdo- { dokumentowane podania wnieść przez c. k. 
wie, tudzież przy szkołach Kruki, w Dzieka- i Radę szkolną okręgową, _ pod której są
nowicach, w Raciechowicach i w Sieprawiu

6. Na posady nauczycieli (nauczycielek) 
przy szk łach jednoklasowych w Grabiu, w 
Kunicach; w Nowej Wsi, w Przewozie, w 
Baeiborsku, w Rybitwach, w Stadnikach, w 
Stryszowej i w Zakliczynie ad Siepraw wszę­
dzie z płacą 850 zł. w. a. i wolnem pomie­
szkaniem.

Ubiegający się o jednę z powyżej wy­
mienionych posad nauczycieli i nauczycielek 
winni wnieść podania należycie udokumeuto 
wane za pośrednictwem swej władzy przeło­
żonej do tutejszej c. k. Rady szkolnej okręgo­
wej do sześciu tygodni od dnia pierwszego 
ogłoszenia w „Gazecie Lwowskiej“ .

O posady i rzy szkołach wydziałowych 
mogą się ubiegać tylko nauczyciele i nau, 
ezyoielki mający egzamin do szkół wydzia­
łowych

Z c. k. R-.dy szkolnej okręgowej.
w Wieliczce dnia 13 lutego 1897.

zwierzchnictwem, do c. k. Rady szkolnej o- 
kręgowej w Białej najdalej do sześciu tygo­
dni, licząc od pierwszego ogłoszenia konkursu 
w „Gazecie Lwowskiej'1.

Z c. k. Rady szkolnej okręgowej 
w Białej, dnia 15 lutego 189-7] 

Przewodniczący c. k. Starosta, Radca Nam.

3145 (1416 1 - 8 )
OGŁOSZENIE KONKURSU.

Nim. jszem ogłasza się konkurs na na­
stępujące posady nauczycielskie w c. k. Semi- 

1 naryach nauczycielskich :
1. Na posadę nauczyciela głównego w 

c. k. Semiuaryuru nauczyeielskiem męskiem 
w Krośnie z kwalifikacją nauczycielską do 
szkól lY lniczych średnich a przynajmniej niż­
szych, a to do udzielania nauki gospodarstwa 
w iejsk ieg ji nauk przyrodniczych w języku 
wykładowym polskim.

2. Na posadę nauczyciela głównego w 
c. k. Seminaryum nauezyuitlskiem męskiem 
w Sokalu z kwalifikacją do szkół średnich, 
lub prz*najmniej wydz alowych, z przedmio­
tów grupy językowo - historyczn j, głównie

L. 278 (1398 1—3)
KONKURS.

Cciem stałego obsadzenia posad n au -_ 
czyc elskich przy szkołach ludowych w okrę- j zaś d a  udzielania nauki języka polskiego, 
gu bialskim rozpisuje się następują y konkurs: j 3. 4. Na dwie posady nauczycieli szko-

I. Na pdsadę nauczyciela rzym. kat, 1. \ ły ćwiczeń w c. k. Seminaryum nauczy ;el- 
przy szkołach h klas. męskiej i że ń - ' skiem męskiem w Samborze, z kwalifikacją

do szkół wydziałowych a mii 
d « | z językiem wykładowym polskim, na dru-

z językiem wykładowym polskim

skiej w Kętach z płacą rocznych 450 zł. i)  do szkół wydziałowych a mianowicie: na )e- 
10 prc. dodatkiem na pomieszkanie.

II. Na posady nauczycieli kierujących I gą zaś 
a) przy 4 klas. szkole mieszanej w Lipniku , ruskim, 
z płacą rocznych 350 zł., bezpłatnem pomie- j 5. Na posadę nauczyciela muzyki i 
szkanhm w budynku szkolnym, dodatkiem za ; śpiewu w c. k. Seminaryum nauczyeielskiem 
kierownictwo rocznych 50 zł., oraz niewli-1 męskiem we Lwowie, z kwalifikacją na nau-
czalnym do emerytury dodatkiem miejscowym 
rocznych 50 zł. w. a , b) przy szkole dwukl. 
w Pisaizowicach z płaeą rocznych 350 zł., 
bezpłatnem pomieszkamem w budynku szkol­
nym i dodatkiem za kierownictwo rocznych 
50 zł. w. a.

HI. Na posady samoistnych nauczycieli

; ezyeiela muzyki i śpiewu, tudzież gry na 
■ skrzypcach w semin&ryach nauczycielskich 
j Pierwszeństwo mieć będą kompetenci, 
: którzy posiadają nadto kwalifikaryę do udzm- 

lania nauki gry na fortepianie, lub kwalifika- 
I eyę do szkół ludowych pospolitych.

Do posad wymienionych pod 1. i 2

przywiązaną jest roczna płaca po 1000 zł., 
dodatek aktywalny według IX. klasy rangi i 
prawo pobieranG dodatków pigsioletnich w 
rocznej kwocie 200 zł., zsś do posad wymie­
nionych pod 1. 3. 4. i 5. roczna płaca pe 
800 zł., dodatek aLtywalny według X. klagy 
rangi i prawo pobierania dodatków pięcio­
letnich w rocznej kwocie 100 zł.

Kompetenci, ubiegający się o którąkol­
wiek z powyższych posad lub o inne posady 
podobne, które ewentualnie opróżnić się mogą, 
mają swe podania, należycie udokumentowa­
ne wnieść za pośrednictwem swej władzy 
przełożonej do Prezydyum c. k. Bady szkol­
nej krajowej najpóźniej do dnia 20 marca 
1897 r.

Kompetenci, pelmąry obowiązki w pu­
blicznych szkołach ludowjmh i pragnący, aby 
spędzone w służbie dotyci czasowej lata były 
im na posadzie, o którą kompetują, policzone 
nie tylko do ogólnej ilości lat służby, ale 
także do przyznania dodatków pięcioletnich 
w myśl §§. 2 i 8 ustawy państwowej z dn. 
19 marca 1872 (Dz. u. p. Nr. 29 , wzglę­
dnie w myśl §§. 2. i 5. ustawy państwowej 
z duia 19 marca 1S72 (Dz. u. p.) mają w 
swych podaniach wyraźnie oświadczyć, czy i 
w jakim zakresie w razie zamianowania ro­
szczą sobie pretensye do korzyści, dopuszczal­
nych w mysi zacytowanych wyżej postano­
wień co do przyznania dodatków pięcio­
letnich.

We Lwowie, dnia 17 lutego 1897.

L. 1527 (1419 1 --3)
Przy sądach powiatowych w Białej i 

Głogowie opróżnione są posady woźnych z 
roczną płacą 250 zł., dodatkiem aktywalnym 
2 d%, umundurowaniem i prawem postąpienia 
na wyższą płacę.

Podania o te ewentualnie przy innych 
sądach powiatowych opróżni ć się mogące dla 
wysłużonych podoficerów zastrzeżone posady 
woźnych wnosić należy do 31 marca 1897 
a to o posadę w Białej do Prezydyum sądu 
obwodowego w Wadowicach, zaś o posadę T  
Głogowie do Prezydym sądu obwodowego w 
Rzeszowie

Prezydyum sądu wyższego 
Kraków, 20 lutego 1897.

L. 2272 (1286 3—8)
KONKURS.

Magistrat kroi. miasta Tarnopola 
rozpisuje niniejszem na podstawie u- 
ohwafy Rady miejskiej z dnia 12 lu­
tego j 897 konkurs na posadę budo­
wniczego miejskiego w Tarnopolu z 
p*ta ą roczną 1200 zł. aw., z dodatkiem 
służbowym 20°/0 stałej płacy i z pra­
wem poboru czterech pięcioleci po 150 
zł. w. a.

Warunki, a to:
a) obywatelstwo austryackie,
b) nieprzekroczony wiek 40 lat,
c) ukończone stndya politechniczne 

w dziale budownictwa i dwa egzamina 
państwowe,

d) wykonanie praktyki w zawodzie 
budowniczym.

Podania należy wnieść najpóźniej 
do 15 marca rb. do Magistratu miasta 
Tarnopola.

Posada będzie nadaną na razie 
prowizorycznie, a po roku nastąpi 
ewentualna stabilizacya.

Magistrat król. miasta 
Tarnopol, dnia 15 lutego 1897.

Rozmaite obwieszczenia.
L. 1501 (1188 1— 3)

C. k. Sąd powiatowy w Brzozowie w 
sprawie, egzekucyjnej powiatowego Towarzy­
stwa zaliczkowego w Brzozowie przeciw Pio­
trowi Karoińskiemu, po Pawle. Mareinowi 
Dziura po Michale i Janowi Banasiowi po 
Kaspize pto 120 zł. w. a. z pn. celem dorę­
czenia tusądowej uchwały z dnia 13 listopa­
da, 1S96 1. 14344 i dalszych w tej sprawie 
wydać Gę mających uchwał, dla niewiadome­
go z miejsca pobytu Marcina Dziura po Mi­
chale, u Umawia kuratorem adw. dr. Dańca 
z Brzozowa i zawiadamiając o tern Marcina 
Dziurę wzywa tegoż, aby kuratorowi swoje 
śro 'ki obrony podał lub innego zastępcę są­
dowi wymienił.

Brzozów 10 lutego 1897.

L. 533 (1121)
O. k. Sąd powiatowy w Tuchów e ‘za­

wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu Mar­
cina Nalepkę z Buczyna, iż celem doręczania 
mu rezolucji hipoteczną; z dnia 24 paździer­
nika 1896 1. 7514, ustanowiony został dla 
mego kuratorem Paweł W ańtuch z Buczyna, 
któremu powyższa rezolucja doręczoną została.

Tuchów, 28 stycznia 1897*.



L. 9151 (1866 8—3,
0 . k. Sąd powiatowy zawiadamia niewia­

domego z pobytu Piotra Zamorskiego, że na 
skargę Wolfa Deutscha jako prawonabywcy 
Tomasza i Teresy małż. Chlebiekich przeciw 
niemu o zapłatę kwoty 244 zł. z pn. wyznaczył 
termin do rozprawy sumarycznej na dzień 23 
lutego 1897 godzinę 9 przed południem, tudzież 
ustanowił dla niego kuratorem ad actum Jana 
Gorczycę z Godowy, któremu potrzebnej infor- 
macyi udzielić lub innego pełnomocnika sądowi 
wymienić jest obowiązany.

Strzyżów, 31 grudnia 1896.

Pozwany winien zgłosić się w tutejszym 
Sądzie lub ustanowić pełnomocnika względnie 
też ustanowionemu d'a niego kuratorowi Moj­
żeszowi Zieglerowi w Cieszanowie dać po­
trzebne do obrony wskazówki, gdyż inaczej 
złe skutki ze zaniechania tego wynikłe sam 
sobie przypisać będzie musiał.

C. k. Sąd powiatowy.
Cieszanów, 9 lutego 1897.

L. 1263 (1261 3 - 3 )
0. k. Sąd powiatowy w Cieszanowie za­

wiadamia z życia i miejsca pobytu niewiado­
mego Bernarda Menkesa. że Barueh Na- 
thansołin dnia 9 lutego 1897 do 1. 1263 
wytoczył przeciw niemu skargę o zapłacenie 
kwoty 100 zł. z pn. i że na tę skargę wy­
znaczonym został termin do sumarycznej roz­
prawy na dzień 17 marca 1897 godz. 10 
przed południem w sali rozpraw ^tutejsze-

L. 887 (1354 3 - 3 )
0. k. Sąd powiatowy w Czarnym Du­

najcu zawiadamia z miejsca pobytu niewiado­
mego Jana Sikorę, iż przeciwko riemu wniósł 
Maciej Leja pozew o zapłacenie kwoty 125 zł 
wa., wskutek czego mu kuratorem Jasia Ciszka 
ustanowiono i termin do sumarycznej rozprawy 
na dzień 1 kwietnia 1897 wyznaczono.

Czarny Dunajec, dnia 7 lutego 1897.

zł. wa. z pn. dla niego kuratora w osobie 
Mykity Federkiewieza ze Staregomiasta usta 
nowił i termin do rozprawy na dzień 23 marca 
1897 wyznaczył.

0. k. Sąd powiatowy.
Leżajsk, dnia 19 stycznia 1897.

L.
%■-3)

gorszy

L. 159159 (1885 3 -  3)
Leżajski e. k Sąd powiatowy zawiadamia 

niewiadomego z miejsca pobytu pozwanego 
Jana Federkiewieza, że w sporze drobiazgowym 
kasy pożyczkowej gminy Staremiasto pto 30

L. 158 (1384 3 - 3 )
C. k. Sąd powiatowy w Leżajsku zawia­

damia z życia i miejsca pobytu nieznanego 
Jana Federkiewieza, że przeciw niemu i wspl. 
wniosła kasa pożyczkowa gminy Staremiasto 
ped dniem 7 stycznia 1897 1. 158 skargę su­
maryczną o 100 zł., że kuratorem dla niego 
Mykita Federkiewicz ze Staregomiasta usta­
nowionym i termin do obrony na dzień 24 
marca 1897 na godz. 9 rano wyznaczonym 
został.

Wzywa się zatem tegoż niewiadomego, 
aby środków obrony swemu kuratorowi do­
starczył lub innego obrońcę sobie ustanowił, 
gdyż w przeciwnym razie złe skutki z zanied­
bania tego powstałe, sam sobie przypisze.

Leżajsk, dnia 9 stycznia 1897.

11204
C. k. Sąd powiatowy ^

zawiadamia z życia i miejsca p<W Joręc^111! 
nego Jurka Dmytrów, że w celfl gg 
mu tus. uchwały z dnia 3 maja L ^ p j  P° 
i zastępywania go w sprawie SP* tora<̂ ' 
Iwanie Dmytrów vulgo Oleksy*1 
dr. Dorundiab ustanowiony został- 

Wzywa się zatem tegoż, by 
formacje temuż kuratorowi udzicb 
nego pełnomocnika sobie ustano 

Borszczów, dnia 5 września

lub
ir
iir

L. 10206
i W celu dorec-zenia niewiadoffe®u.

-3)

- - — - — ̂ ̂ — - — - —
| pobytu Stefanowi Chanejce tusądoWOI R uSta-
j tabularnej z dnia 20 maja 1896 

nawia się dla niego kuratora w °s^ 0$oł8
Tarasa z Kościaszyna i do jego : 
uchwałę sig doręcza.

C, k. Sąd powiatowy- 
Bełz, dnia 7 grudnia 1896.

Poleca się l i i  fil Ludwika
Tijatr hr. Skarbka.

We czwartek dnia 25 lutego 1897.

LOHENURIN - i. Bfillfi
Opera w 3 aktaeh a 4 odsłonach 

Ryszarda Wagnera.
O S O B Y :

Henryk Ptasznik, król niemiecki 
Lohengrin
Elza, kjiężniozka brabanoka .
Talramnnd, hrabia brabaneki 
Ortrucia, jego małżonka 
Hernid królewski 
Gotfryd, młody książę brabaneki

IT. ) Rycerze
III. ) brabaueey
[V. )
Rycerze sascy i brabaueey, damy dworu Elzy. dwo- 

rzaaie, ruziowie i heroldowie królewscy. 
Reżyser J. Myszkowski, — Kapelmistrz H. Jarecki.

Jeromin
Bandrowski
Kleozyńska
Górski
Kasprowiczowi 
Remy 
Sabińcia 
Miekniemski 
Łomiński 
Nowiński 
Jeleński

B a l s a m  d e  M e c c a
znany powszechnie i od wieków wypróbowany śro­
dek do zs.ehowauia wdzięków aż do późnej starości. 

Cena 4 zł.

O r i e n t a l i n a
P u d e r  w  r>lvnie

J .  I H S i T O W l C ?*0 • JL -M. XI i*. M. TO II 1  ^  ^  o yj
L w ó w ,  sklepy własne: ul. Kopernika R J ,f rl

nadaje tw arzy  p iękną i przyjem ną białość, odświeża 
i konserwuje, ^iena 1 zł.

licka 1. 11 — K r a k ó w  Sukionniee *  
m y ś l  ul. Franciszkańska 1. 24. — Oz* 

Rymk 1. 2.

ogłoszenia

Najlepszy prawdziwy
If b a i c p k i  m o m a e !

(Jualire superle.ure 
J wysyła pocztą oclony i franko do wszystkie! 

miej: cow ości Austro-Węgier za zaliczką 
zł. 6.— za beczułkę 4-litrową, 
zł. 5 — za beczułkę 3-lttrową, 
zł, 4.20 za 3 flaszki pn “fi Itr.

n r
—-Lapotlistria kol)* Tryestu.

3© wydzierżawienia w J aboW*J

l l ^ y e t a r y u s z  z egzaminem hipotecznym. oV
znajomiony z manipulacyą sądową z dobremi 

świadectwami poszukuje posady. Adres: T. poste 
rtsUm e Biecz. 273

o  i r / d z i e r ż a w i e n i a  w powiecie rohatyń-
skim 4 folwarki obszaru 2000 morgów, w po­

wiecie brzeżańskim 2 folwarki obszaru 2100 mor- i 
gów, w powiecie przemyślańskim 1 folwark obszaru 
400 moręów pod korzystnymi warunkami. Bliższej 
wiadomości udziela Kaneelarya f dwokatów dr. Lisie- 
wiczów, Lwów, ul. Kościuszki 1. 16. 35

'H H łó t n a ,
- 0  <-li ii - t  <

t i e l i z n ę  s t o ł o w ą ,  r ę c z n i k i ,  
c h u - t e c z k i ,  d r e l i g z k i  i t .  p .  wła-ne 

wyroby, sprzedaje po cenach fabrycznych Krajowe 
Towarzystwo Tkackie „PRZĄDKA" w swym świeżo 
urządzonym składzie we Lwowie przy ul. Kilińskie­
go 1 2. Zamówienia z prowineyi prosimy nadsyłać 
wprost dn Kmsna. 30

w hotelu k o le jo sy m  oboli dworca siacyl li lima*.- ^  
restauracya x wecandą, kaw iarn ią, bilaP^^e  

kręgieln ią. Koropiótne urządzenie, odpw iedni serwis i naczynie 
wchodzą w skład dzierżawy. EeflektaSci zfethcą się zgłosić do 
k o lei Iwowsko-janoKuskte] w ga licyjsk im  banku  ̂v

w e  L w o w i e .

Wai.de dla p#. Przemysłowców, Rolników 
i przedsiębiorstw budowy.

•  *

E. BBEDT i Sp. w 0ttynv

1 0  3

ik i ię d z y  & ib ia i is ł is w o w e m  a  l i o l u u i y j t l
Fabryka maszya i kotłów parowych, odlewarnia źel*zdf

F a b » k a  parkietów i deszczułek dębowych.
P S T  Z a t r u d n i a  4 0 ' !  r o b o t n i k ó w  k r a j o w c ó w .  ^

PRINCEbKI 113

nabyć można 
90  c e n ie  2  *1. ©O ct. w ekspedycji 
©■azoty:Lwowskiej, C;mrnieekyS) 12

Zujniejsi-owi z- i - t i6 ‘Ą p r V « «  3  ,-.ł 7 0  
et., z których przypada 10 et. na opak’#*-tnie 
: lis t fraahtow y.

Szem atyzm  p rzesy łam y  ty lko  za 
uiszczeniem  na le j H ośei z g ó ry . Za p o b ra ­
niem  naleźy io śe i nie p rzesy łam y  Szca-a- 
tyzm u.

przepyszne pieczywka do herbaty wyrabiane 
codzień świeże na sposób zagraniczne w ga­
zowym aparacie, poleca H .  T r e t e r ,  lVz- 
b r y k a  p a r o w o ,  c z e k o l a d y  i  c u k r ó w  
p r z y  u l .  K o p e r n i k a  1. 3 .  Pół kilogr. 
Princesków 1 zł. Pół kilogr. najwyborniej­
szych cukrów desei owych 1 zł. 20 ct. ) Cze­

koladę i kakao zawsze naiświeższe.

Artykuły japońskie
poleca w najlepszej jakości w olbrzymim 

wyborze po najtańszych cenach

L u d w i k  ITeigl
Lwów, pasaż Hausmana 8,

Dostarcz,', urządzenia dla wszelkich gałęzi krajowego przemysłu jako to: 3afl®®*r. 
n a fty , g łę b o k ic h  'w ie r c e ń  i  k o p a ln i s tw a  n a f to w e g o , ta r ta k ó w  p a r o w y 0 ’ 
g o r z e lń  r o ln i c z y  oh, fa b r y k  s p ir y tu s u  i t p. g

Dostarcza również potrzebne anaratr, m a s z y n y  i  k o t ły  p a r o w e , transsini88  ̂ 1 
p o m p y , m a s z y n y  I n a r z ę d z ia  r o ln ic z e .

l)Li przedsiębiorstw budowy R«lci i prywatnie budujących.
S łu p y  z  ż e la z a  la n e g o , s lu p y  p o d  r y n w y , ż e la z n e  k u le  konstrukoJLj 

r u r y  o d o h o d o w e , z a p o r y  k a n a ło w e , ż e la z n e  s c h o d y , to r y  k o le jo w e , w<>* 
k o le jo w e , s k ła d y  k ó ł, w y c ią g i  o ż y li  w in d y  do b u d o w y .

O d lew y  w  ż e la z ie  i  m e ta lu  podług wiamy-k i nadesłanych modeli. 
Pierwszorzędne refereueye i najlepsze świadectwa wybitnych osobistości w ®l 

stoją nam do dyspozycji.
W s z e l k i e  r e k o n s t r u k c j e  i  n a p r a w y  j a k  n a j t a n i e j .

C e n j u m ia r k o w a n e .

EL!XiP WINNY
WZMACNIA*;\CY, PUZBCIWOORĄCZ- 

KOWYCH I L‘0 W li AC A JACY SIŁY
Zawierający wyciąg z trzech gatun­

ków  chininy, zaieM ny przez lekarzy  
przeciw  wynędznieniu, bruku, sil, bla­
da czce, upośledzonemu trawieniu, zi- 
mnieom zadawnionym i uporczywym, 
trudnemu przyjściu do zdrowia, etc.
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W PARYŻU, 22 & 19, ULICA DROUOT.
We Lwowie: w aptekach vp. Wewiór- 
skiego, Krzyżanowski1 go, Skibińskiego, 

Enckera i Ehrbara.

Z a p r o s z e n i e
Da szesnaste

z w y c z a j n e  W a l n e  Z g r o m a d z e n i e  
ozlonków kasy zaliczkowej Nadzieja w Bołszowcach stowarzyszenia zarejc 
z nieograniczony poręką, któro dnia. 4 marca 1897 o godzinie 5 po południu j

Wykaz firm kontrolowanych
i przez keąj. Staeye doświadezalną botaoiczno-rol*11
L w  D ublana.^ li:
; Bank rolniczy we Lwowie. -0i
I Dom bankowy i komisowy Stanisława Gurgula w Krakowie i TarnoW' *
! Dom dla Ziemian we Lwowie.
; Dom rolniczo-produkcyjny Ernesta Bahlsena w Krakowie, 
j Galicyjskie akcyjna Towarzystwo handlowe we Lwowie.

Handel nasion M. Woliński i T. Kaczyński we Lwowie 
j Krajowa kultura nasion Earowna J. Bulsiewicza w Bochni.
I Pierwsza krajowa produkeya nasisn Teeiila Łuckiego w teinie- ^
; Rolrlozy zakład uprawy nasion Juliana br. Brunickiego w Pod*iorc&c ‘ 

Zakład ogrudniczy L. Freegego w Krakowie. . ,jju!
"*  j Wyżej wymieuione firmy handlowe i hodowcy nasion zawarli na przeciąg

ą ze Stacją doświadczalną bot-niczuo-rolniczą w Dublanach umowę, mocą której zo®o ' A  
| 1. poddać wszystkie sprzedawane nasiona rolnicze i leśne ocenie Stacji; jjo L
| 2. zapewnić ktrpąjąeytn nriez wręczenie !isliirtgwarancyjnego (na. biankief j^jeł
; przez Stacyę wydanym) prawdziwość, poch odzen ie , czystość nasienia, 811  j

idtrbw. . w ania, brak kanlanki (zarazy) lub jej ilo ść  w jedn ym  k ilogram ie t ° ff^ Cści"
3./odszkodować kupujących w razie pokazania się różnicy pomiędzy W®

ł>».
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rantow^ną a rzeczywistą towaru.w kancelaryi tejże kasy się odbędzie.
P o r z ą d e k  d z i e n n y :  :,  r,.? . 1 ' a/ - n * • „„inic*1"1 0  . h . . „  . . , - , , , towaru, zbóz zas za 2oU koron, do powtórne] oseny w Stacyi botaniczno-rom* /

1, Sprawozdanie z czynności i przedłożenie^ rachunków za rok 1896,  ̂ j nach na koszt firmy kontrolowanej, kapujących zaś za mniejsze kwoty do
2 . Sprawozdanie komisyi kontrolującej i nózi/ lenie absolatoryuni dyrekcyi,; taryfy stacyjnej. - i o d ^ d°'
8. Podział czystego zysku,
4. Wvbór komisyi rewizyjnej na rok 1897,
5! Wnioski członków.
Bołszowce, dnia 15 lutego 1897.
Dr. Bazyli Halarewicz, prezes Pantaleon Seginowicz, sekretarz.

Z drukami Wł. Ło?'ńskiego ul. Czarnieckiego 1. 12 uoia Wernera.

?  Bliższe szczegóły dotyczące warunków umowy, rodzaju gwarancyi 
j uwidocznione są na odwrotnej stronićjl stu gwarancyjnego. rJc*eb
| Niektóre z firm wyżej wymienionych sprzedają nasiona w ninszytyeh 
; trzonyc-h w plombę i świadectwo Stacyi.
j Dublany, 1 lutego 1897. [ g,

l> r .  ł g u a c y  S a c y s z y io w ic i  kierownik

(Zarządca Wł. J. Weber) Papier z fabryki papieru J. Fiiałko^0̂ 6
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